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Ab) | Niedziela Statózapistna . z) 

Nowego Kalendarza | 7. 

DLA 

"WIELKIEGO XIESTWA POZNANS sh 
p; th 

NA ROK PAŃSKI 1846, Gy 
KTÓRY JEST ROKIEM ZWYCZAJNYM, MAJĄCYM DNI. 365. 

sen Me ete 

SĄ nasiępującym sposobem: mat 
LICZBY WROTOW * KATENDARSKICH. I RUCHOME ŚWIĘTA. 

ns Liczba żłotą — — — 4, 
Wrot słońca — — — "E 
Litera niedzielna — — F. 

Epakta — = — Aly. 

D. 
IM. 

| Starego Kalendarza 

RUSKIEGO, =» 
Nedela SAS cael RE 
Post Wełyki, . 
Woskres. . 
'Wozniesienię Hospod. . 
Szosz; Ducha Św.. -„ - s" 
FyłóChryst o... 
Nedela 1. ‘hawaii - 

RZYMSKIEGO. 

A Lute s, 
Popielec . . . . Sp: g 

Wielkanoc . . . > Lutego. 
12. Kwietnia. 

Wniebo stąpienie Pańs. : Maj: ee ea 21. Maja. 
wiątki: + «+. «5 J 

Boże Ciało . . 31. Maja. 
11. Czerwca. 

Nisesicts 1. Adwentu i 29. Listopada, 

20. Lutego. 
7. Kwietnia. 

16. Maja. 
26. Maja. 77 
6. Czerwca. 
je RYS a 
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z wizerunkiem. y imlGiet 
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fe Oprócz potrzebnych, ciekawych i pożytecznych wiadomości, zawarte 
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— .„liczba.złota. — — 

— Wrot słońca — — — 
— Litera niedzielna — 

Fpakta <= ak 

8. Lutego. | 10. Lutego. 
25. Lutego. j 20. Lutego, 
12. Kwietnia. i 7. Kwietnia. 
21. Maja. | 16. Maja. 
31. Maja. | 26. Maja. 
II. Czerwca. | 6 Czerwca. 
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Mięsopustu rachując ód Nowego Roka do Popielca Niedzieł 7 

(Z wizerunkiem.) 

nakładem i czcionkami Wit. Decxenra i SPÓŁKI. 

OE P ee PES oe BS 
O h 

zwan) = 



EZ 
z oy | 

og | Rok ten Baise od Narodzenia Jena, w dż 1846. | 

sk
 e
i
 

Epoki znakomiisze. 

Od stworzenia świata . . . . . 5795 | Odwynalezienia perspektyw . . . 237 

Od męki i śmierci Jezusa Chrystusa 1813 | Od wynalezienia zegarów ściennych —_ 189 

Od zbrzęma Jerozolimy |. ove 1773 | Od wyniesienia Królestwa Pruskiego 146 |” 

Od nawrócenia krajów Polski i Szląska $81 56 adnadzenia 2 RE py 

Od wprowadzenia. starego Juliuszo- krowiéj przez 1 8 „SPR 51 

= wego Kalendarza . . . . . 1891 
Od Nowo-Gregor. Kalendarza 265 Od narodzenia F RYDERYKA WILKEL- 

z mA IV. Króla Pruskiego . . . 52 
Od poprawionego » oe peer ae > 

| Od wynalezienia prochu i strzelby . 466 Od wstąpienia Jego na tron . . . 6 

Od wynalezienia drukarń . . . . 406 | Od ustanowienia W. Xięstwa Po- 

Od odkrycia Ameryki. «0... « 355 zNAŃSkKIego ++ „az SOLI: * 32 

Suchednit. > : | 

3 Pierwsze: 4. 6. 7. Marca. ! Trzecie: 16. 18. 19. Września. 

| | Drugie: 3. 5. 6. Czerwca: Czwarte: 16. 18. 19. Grudnia. | 

Wykład Znaków. wv tym Kialendarzu używanych. 

@ Now Xiężyca. gł Baran. 4 Lew. § Strzelec. | 

B Pierwsza Kwadra.| gat Byk. @ Panna. Qi. Kozioroziec. 

© Pełnia. ¥ Bliźnięta. 3S Wort. „żę, Wodnik. 

C Ostatnia Kwadra. | 4 Rak. © 3h Niedźwiadek. mx Ryby. 

| 

© BU UAM 
e) | na K 1440 



ma dni 31. 
mj : La Fao oo O Styczeń.  Heńwar. Januarius. 1546. 

Dnie. | Swięta Rzymskie. |. Swięta Ruskie. |Zn.| Odmiany Xiężyca. ' 
o JE Ew. O obrzezaniu Jezusa Chrystusa, u Łuk. 2. - "ETA 7 1 "Hy | (Cawart TNoWY Rok 20 Ichnatia = KTO l BOGIEN, BOG LMM. 

Piątek _ 2 Makarago Opata 21 Julianii mak | 2: 
(Sobota | 3 Daniela M. 22 Anastazyi yes! AD) p; 2 : : «| SW Pierwsza Kwadra, dnia 2: Ew. Jan Chrystusa Pana w Jordanie ochrzcił, u Mat. 3. 4. Stycznia o godzinie 4.z po- 
Niedz. | 4 N.p.N.R. Tytusa B. |23 N.4.Adw. SS.MM wk. A kudnia. 
Pon. 5 Telesfora 24 N. Roz. X. gł 4 . 
Wtorek | 6 SSS. Trzech Królów j26 Rozdest. Xięstw. Z Pełnia" dnia 12. Sty- Środa | 7 Lucjana Kr. 26 Sobor. Pr. Sob. GR cznia około {na 4. z południa. Czwart. | 8 Seweryna 27 Stepan M. 3% © a . 
Piątek 9 Marcyanny 28 SS, Mucz. wNikom. |$y|-3= Ostatnią Kwadra, dnia > aż 10 Agaty P. 29 S. Mucz. Iroda FE |; czna po do LI. przed : oiudniem, 

DA Ew. Jezus naucza w kościele, u Łuk. 2. = ka 
Niedz. |11 N.1.p.3.Kr. Hig. MiH./30 N.p.Rozd. Dawida |46 O Now, dnia27. Stycznia Pon.  |12 Arkadiusza 31 Melanii wi [po w pół do 11. przed połudn. 
Wtorek |13 Gottfreda - * eT A Henwar NR. 1646. (Bek) - |, EFS > 
Sroda |ł4 Felixai Hilarego 2 Sylwestra R aaa eee podieg 
Czwart. |15 Pawła pierwszego pust.| 3 Matychia nA |Styezen. Do dnia 4. łagodne zi Piątek |16 Imie Jezus. Marcella | 4 Sob. Apost.70. be a dE POR |iSobota |17 Antoniego Op. 5 S.M.Etesnempia $ do '20. powietrze. wietrzyske "i A 

4, Ew. O godach w Kanie Galilejski¢j, u Jana 2. - aż do kodek RDC 
Niedz. |18 N.2.p.3.Kr. PryskiP. | 6 Bokojawl. Hosp. : | Pon.  |19 HenrykaB. M. 7 je Krestety us BR BÓ06 o. Wtorek |20 Fabiana i Sebastyana | 8 Heorchya el rak ra 
Sroda |21 Agniszki P. 9 S.Muczen.z Polyew. | 4€ | 3) 5 — Szabas. 
Czwart. |22 Wincentego Męczen. |10 S. Hryorya Ep. Gee | Om "Port__Oblsienie Sansa 
Piątek |23 Zaslubienie N.M.P. 11 Fteodosia „gp [10/12 — Szabas, Ro : Sobota: |24 Tymoteusza . 12 Tytyanny Blad 2 4 

5. Ew. © oczyszczeniu trędowatego, u Mat, 8. rę: : dee? AK 4 
Niedz.. |25 N.3.p.3. Kr. Nawr.S.P./13 N.1.p.Boh. Hilarego @& i Pon. 26 Polikarpa B. M. 14 SS. OO. wSyńdi.. | EB | okien: seit ladzie, -€0-śiiikówą A p | . > Marn; ; mają s Wtorek |27 Jana Zlotoust. 15 Pawla Fticos y Niebiańska szczęśliwość wie Sroda |28 Karolai Raymunda  |16 Werychy S:Petra | gł, [7iemskie] cnoty. = . Czwart. |29 Franciszka Sależego |17 Antonia yee | obowiązki, jazie, a5 dojęstetoR| : Piatek 130 Marty PiM ste 2 ape AA ązki, idzie za najszlachetniej- 

ątek artyny P.i M. 18 Aftanasia yay |szym popędem, który Bóg w serce Sobota |31 Piotra z Nolasku 19 Makarya pa — 



1846. . Luty.- Fewral.. Februarius. - ma dni 28. 
+ 

| 6. Ew. O wielkićj burzy na morzu, u Mat. 8. | 

Niedz. | 1 N.4.p.3 Kr. NE” 20 N.2.p.Boh. Fabiana | af 

Pon. 2 Oczyszczenie N.M.P. |21 Maxyma Gi 
j Wtorek | 3 Błażeja B. M. 22 Tymofteja is 

Sroda 4 Weroniki 23 Klimonta SK 

Czwart. | 5 Agaty P. 24 Xenii HK 

Piątek | 6 Doroty P.iM. 25 Hrechor.a będ 

Sobota | 7 Romualda Op. 26 Xenofonta NE 

7 "Ew. O robotnikach w-winnicy, u Mat.20. = 

Niedz. | 8 N.Starozap. Jan.zM.W,|27. N.3.p. Boh.Chryzost. | x4 

Pon. 9 Apolonii P. 28 Etrema . |e 

| Wtorek |10 Scholastyki 29 Ichnatya R 

Sroda - |11 Eufrozyny, Felix.P. |30 Triech Sw. Zi 

ICzwart. |12 Gaudentego 31 SS. Kira i Jana | ge 

|Piątek 13 Juliana i Agaba 1 Fewral. ra 

PSobota 114 Walent. K. i M. 2 Stryte Hosp. SB 

8. Ew. O nasieniu wielorakićj roli, u Łuk.8. ; 

4 Niedz. 115 N.Miesop.FaustiJ.MM.| 3 N. Obł. Blazeja hii 

| 4 |Pon. [16 Juliany M. 4 Izydora pyd 
Wtorek |17 Donata i Teodula MM.) 5 Achafii | GE 

Sroda |18 Konst. Sym. B. M. 6 Wukoła GE 

‘Czwart. |19 Konrada W. 7. Tarftemia 52 

Piątek |20 Eucharego B. 8 Fteodora R 

Sobota |21 Eleonory P. 9 Nikifora 'Gh 

9; Ew. - Jezus opowiada swą mękę, "u Łuk: 18. 

Niedz. |22 N. Zap. Stol S.Piotra (10 N Miasop. Scholast.] ce 

Pon.  |23 Romany P. - {11 S. M. Wlasia $n 

Wtorek |24 Macieja Ap. 12 Melita Kr 

Sroda 25. Wikt. Syg.B.M. Popiel. 13 Martiniana pomo 

Czwart, |26 Anastazyi P. 14 Auxentia ano 

Piątek |27 Leonarda B. 15 Panfilia czeń 

Sobota 16 Juliany 03 28 Romana 

Dnie. | Swięta Rzymskie. | "Swięta Ruskie.. [Zn]. Odmiany Xiężyca. 

| Pierwsza Kwadra, dnia 
3. Lutego po I na 7. zrana. 

@ Pelnia, dnia 11. Lute- 

Ostatnia Kwadra, = 
19. Lutego po 3 na 6. zrana. 

Nów, dnia 25. Lutego 
około 3 kwadransy na 9. wie- 
czorną. 

Domyslowy stan powietrza podłu, 
J o0łeśniego Faliwdóia, 3 

Luty. Aż do 10. ciągłe mrozy ostre. 
Od 11 do 17. zimno, Śnieg i wia 
try; 18, łagodne powietrze, od 21, 
do 28. deszcze. 

KALENDARZ ZYDOWSKI. 
Rok 5606. 

Dz. Mies, 
1| 5 Szebat. hs 
74 —  Szabas. 
1418 —  Szabas. « 
21125 —'  Szabas. 
27| 1 Adar, 
28] 2 —  Szabas. 

Głupca tylko gniewać „może nie- 
równy podział darów szczęścia w spo- 
teezenstwie ludzkićm. 

Życie jest nieznośne tym, co tyl- 
ko myślą o jedzeniu, piciu, graniu 
w karty i spaniu, Cała ich zasługa 
na tem, iż życie swe przejedzą, prze- 
piją, przegrają i prześpią. Czasem 
wieńcem ich zasługi jest — nikcz e- 
mne wcibstwo, 
Tylko co do życia należy, jest żyją- 

cóm; przeszłość jest zwierciadłem dla 

zbiorem, w ktérym. wedle potrzeby 
przewracamy karty; obecność zaś jest 
| tkackim warsztatem czasu, na którym 
(kacze piórowi zwijają wątek dla przy- 
szłości, ż 

| EEEE a 

go pojna11. przed poludniem.] 

ludzi, jest ciekawych wiadomościjji=. 

<>, 

| 
| 



Sa 1846. Marzec. Mart. Martius. ma. dni 31. 
Dnie. | Swięta: Rzymskie. | Swięta Ruskie. |Zn.| © Odmiany Xiężyca. 
10. Ew. O kuszeniu Pana Jezusa przez djabła, 'u Mat. 4. 

Niedz. | 1 N. Wstępn. Alb.B.iAnt|17 N. Syrup. Fteodora ae al) Pierwsza Kwadra, dnia Pon. 2 Heleny Cesarz. 18 Lwa P. @#\4. Marca około 3 kwadransy jWtorek | 3 Kunegundy C. 19 Zusanny | Gi |na 10. wieczorną. Sroda | 4 KazimierzaKr. Suched.|20 Łwa Kat. Popielec. | Ż4 ,Czwart. | 5 Teofila B. '.__ ]21 Timofteja W © Pełnia, dnia 13. Marca Piątek | 6 Wiktoryna M, + 22 Poliewka ME |około 4. zrana. |Sobota | 7 Tomasza z Akwinu + |23 Klimunta IKE 
ii. Ew. O przemienięniu Jezusowém, u Mat. 17. 20 ae: „jaj dnia > 

„ Marca po 3. społudnia. INiedz. | 8 N. Sucha. Jana Bęż. W.|24 N.1.post.Obr.Hł,S.J.K. mee P pan Pon. 9 Franciszka z C.i M. 25 Tarasiła PA & Now, dni 4 [Wtorek |10 40 Męczenników 26 Polikarpa A lo 7. ae czek MR Sroda |11 Pelagiii Kunegundy (27 Porfyrya. Suched. Y ee ae aes : Czwart. 12 Grzegorza 7 28 Wasylia 3 Domystowy stan powietrza podłng Piątek |13 Nicetora B. i M. M. 1 Mart. Dl are ch, kalendarsa,  * 'Sobota 14 Matyldy Wa. 2 Fteodora 85]: tem do 11. za phar 8 i 
| 12. Ew. © wyrzuceniu djabła, u Łuk. 11. Are Od aad IE gt JA piana Niedz. [16 N. Głucha. Krystof. i L.| 3 N.2. post. Eutropia | 3% Kola ace thick, se Se ao Pon.  |16 Patrycego 4 Herazima _ CE] końca miesiąca zimno wprawdzie 'Wtorek |17 Gertrudy 5 Kanona GE siał ieee: mem (Sroda |18 Gabryela Ar. Srodop.| 6 SS. Mucz. 40. TYT Czwart. |19 Józefa Obl. P. M. «| 7 Perpetua p A Ć sug ee Piątek |20 Joachima 8 Fteofilakta & | Dz. Mies. Sobota |21 Benedykta Op. 9 40 Muczen w Sewas of : Spa 

| 18. Ew. O nakarmieniu 5000 ludzi, u Jana 6. z 4 s Roa" 
INiedz. |22 N.Srodop. Rafała, Pawłaj10 Ń 3.post. Cypriana |£B|iilig — saa ee Pon. . |23 Katarzyny Szw. P. 11 Sofronia Hi |21|23 —  Szabas, |Wtorek |24 Marka i T, 12 Fteofania || 175% “Beebe, „Sroda 25 Zwiastowanie N. M.P. |18 Nikifora |= W ywracają się wszelkie formy, sko- 3 \Cawart. |26 Ludgiera B. i Em. 14 Wenedykta owej sę z wię Etsobeaa miara, przepi. Piątek |27 Ruperta W. 15 Achapita we Wstecz iti ludzio Żadnej bauer jSobota |28 Syxta Pap. A 16 Sawina lq |ligit, nietrzymaja się bowiem żadnej. ; 

uznanćj, lecz tworzą sobie własną, 14, Ew... O żydach chcących kamienować Chrystuśa, u Jana 8.  |namiętnościom dogadzającą. Nie po-| 
ne i 35 Ń 7 a ee i gło zyl lecz ane religia iedz - Biala, Eustachiego |17 N.4.post. Alexya GR | na Swe} tron w umyśle i sercu czło- | on. 30 Kwiryna i An. Wd. _|18 Kyrika ayehladskeiecsyeee BO nk i Wtorek {31 Balbiny P, i Korn. 19 Chryzanfta ka zbrodnia obcą, a wiara tylko w do- brych postępkach staje się prawdą, 

P 



1846. Kwiecien. Aprel' Aprilis. na dni 805 >=] 

Dnie. | Swięta Rzymskie. | Swieta Ruskie. |Zn.| Odmiany Xiężyca. .. 

(Rede REECE 
17 

Sroda | 1 Teodory P.i Hug. 20 Ot.izb. w Ob. Sa. | $% 

Czwart | 2 Franciszka zPaul. W. |21 Jakowa Apost. b 6,0 

Piątek | 3 Rycharda 22 Wasila wie 

Sobota |.4 Izydora B. 23 Fteodora wie 

ko. Ew. © wjezdzie Jezusa do Jerozolimy >: u Mat, 21. 

Niedz. | 5 Ń. Kwietn, Wine. Ferr.)24 N.5. post. Zacharyi |pzk 

Pon. 6 7 Bol. Celest.P. Wilh.O.|25 Błacho P.Bohor.  |FA 

Wtorek | 7 Epifaniusza W. —  |26 Sobor Hawra pd 

Środa | 8 Dyonizego B. - |27 Matrony 

ICzwart. | 9 MaryiEg. 77. Czwart.|28 Stef
ana W. 

Piątek |10 Ezechiela P. PY. Piąt.|29 Marka 

Sobota |11 Leona P. VV. Sob. |30 Nikity 

16. Ew. O zmariwychwstaniu Jezusa,. u Marka 16. 

Niedz. 112 N. W.Noc. JuliuszaP. |31 N. Kwietm Amosa 

IPon. . [13 Pon. Wielkan. Hermen.| 1 Aprel. 

Wtorek |14 Tyburcyusza i Wal. 2 Tyta 

Sroda |15 Lud. i Kassyld. 3 Nikity | 

Czwart. |16 Lamberta 4 Josifa VV. Czetw. 

Piątek |17 Rudolfa 5 Fteodata WV. Prat. 

Sobota |18' Apoloniusza 6 Jewtychya VV. Sob. 

Ew.” O pokazaniu się Jezusa, su Jana. 20. 
| 

| 
Niedz 

| Pon. 
| Wtorek 
Sroda 
'Czwart. 
Piątek 

119 N.l.p. W.N. Hermogeo. 

Sobota 

7 Woskres, Aarona. 

8 Pon. Swetly. Iridion: 

| 9 Wtor. Swett. Tenps. 
10 Terencya M. 

12 Wasyla 
13. Artemona 

20 Ludwiki 

21 Anzelma B. 

22 Sotera i Kaja 
23 Wojciecha B. 

24 Jerzego M. i Bon. 

25 Marka Ew. 

Ew. -O dobrym pasterzu, u Jana 10. 

Niedz 126 ND 
Pon. 
Wtorek |28 Witalisa M... 

Sroda, 

Cawart, (30. Katarzyny Szwed. _ 

, 

"W.N. KletiMar.|14 N.1.p. Wos. Mart. P. 

15 Arystarchia 
16 Iryny 

17 Rudolfa 

97 "Teofila B. i Fidel. 

29 Piotra M. 
18 Joanna R
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A) Pierwsza Kwadra, dnia 
3. Kwietnia po wpól do 7.wie-| 
czorem. 

Pelnia, dnia 11. Kwie- 

tnia po 7. wieczornćj. | 

Ostatnia Kwadra, dnia 
18. Kwietnia po wpół 10. wie- 
czorem. z | 

SG Now, dnia 25. Kwietn. 
około 6. wieczornej. 

Ee ba 

Domysłowy stan powielrza podług 
100letniego kalendarza. 

Kwiecień. AŻ do 4. zimno; potém 
do 8. pochmarue i dźdżyste powie- 
trze ; od 12. do 17. bardzo zimno, 
jasno i wietrzno, poczem deszcze 
na przemiany 2 pogodą aż do 25, 
potem aż do, końca piękne i cie- 

pie powietrze. 

KALENDARZ ŻYDOWSKI. ~ 
Rok 5606. 

Dz. Mies., 
1) 5 Nisan. 
4|8 — Szabas, 
11/15 — *Pesach święto wielkie. 

Szabas, 

12116 — *Drugie święto. - 
17121 —  *Siodme święto. 
18|22 — Pesach ost, święto. Szabas. 
25|29 —  Szabas, Pee ts 
27| 1 Tar, > Ps 

Ci co kierują nawą krajów powin- 
ni być enotliwymi, — Najpewniejszym 
środkiem zachowania się od przece- 
niania skarbów ziemskich jest memen- 
tomori! (pamiętaj na-śmierć !). 

Milo jest dzierzyć szacunek ludzi 
dobrych, ale stokroć milćj, gdy jest 
i przekonanie, że zasłużony. Ma-| 
ło jest wybranych do pósiadania te-|. 
go skarbu, „+46. 77 

HPE 
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1846; Maj. Maj. . Majus. ma dni 31 
Dnie. | Swięta Rzymskie. | Swięta Ruskie. |Zn] Odmiany Xiężych 

Piątek | 1 Filipa Jakóba 19 Joanrz Pole. EDNEPAC 5 "jeż (Sobota | 2 Zygmunta Kr. At. 20 Fteodora Irychyny | Pio kwadra dz 
| 19... Ew, O mało mnie będziecie widzieli, u Jana 16; 3. Maja o 1. społudnia. 
Niedz N.3.p.W.N.Znalez,S.+-|21 N.2.p. Wos, Fortun. |p © ać: 11 Mas Pon. Fioryania i Moniki 3 22 Fieodora Zi Renia, “ania V1. Maja 4 na Sezrana. 

Ostatnia Kwadra, dnia 
18. Maja po wpół do 3. zrana. 

Piusa Pap. : 23 Sawy 
Dzień Modl. O. S$. Józ. 124 Alberta 
Domicelli Panny | |25 Jew Marka 

Piątek Stanisława B. i M. ' |26 Wasyła 
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Sobota Grzegorza Nan. 27 Symeona EP) Nowe dnia 25. Maja 
: =" bY Se « | 20... Ew. . © odejściu do Ojca, u Jana 16. około 6. rannéj, 

Niedz. |10 N.4.p.W.N. Izydor.Or.|28 N.3.p. Wos. Witalisa => oo 06 
Pon. |11 Mam.B. W. - 29 S. M. 9. w Kizycy SS onikkoogowligośinad 5 4 Wtorek |12 Pankracego 30 Jakowa Ap. Maj. Aż do 3, zimno i pięknie, po- i Sr ? : z tem ehlodno i śron; od 7, do 27. Sroda 13 Serwacego 1 Maji za dnia jasno i często ciepło, lecz Czwart. |14 Bonifacego 2 Eftanazya nocą zimno; od 28,do 30, pochmur- 
Piątek |15 Zofii 4 3 Tymofteja Rich dnia 31, mocny śron 
Sobota |16 Jana Nepomucena 4 Pelachii 2 PEŁ... —— — : ' KALENDARZ ŻYDOWSKI. 21. Ew. O prawdziwćj modlitwie, «a Jana 16. Rok 5606. © ; 

Dz, Mies. h 
1| 5 [jar. 
2| 6 — Szabas. 
9/13 ~ Szabas. 

Niedz. |17 N, Krzyż, Paschal.B. | 5 N. 4.p. Wos. Iryny 
Pon. 18 WenancjuszaiEryka | 6 Jowa : 
Wtorek |19. Piotra, Celest. P. 7 Znamkr. , sel 14/18 — Lag Beomer. Sroda |20 Bernarda Senen 8 Joaimia Bohost. pee RAL 
iCzwart. |21 Wniebowst. P. Heleny| 9 Pr. Isai bd RB. oe ae | 
|Piątek 22 Julii Panny 10 Hioba 30| 5 —  Szabas, > ; 31| 6 — *Swięto tygodniowe. Sobota |23 Dezyderyusza 11 Mokija 

ą 
Czlowiek najwięcćj się nauczył, 

nauczywszy się los swój zrozumieć, 
bo: »Ci co złe losy ponosić umieli, 
Będą w pokojn na zięmi siedzieli, « 

Litościwa kobieta pobożną (wie- 
dziona odwagą, jest to anioł pocie- 
chy zwiedzający cierpień i nędzy mie- 
szkania, » 

Cnota sama nawet, przez swe z | 

22. Ew.. O przyjściu pociesżyciela, u Jana 15., 16. 

Niedz. .|24 N Przedśw.Joanny.wd.|12 N.5. p. Wos. Pankr. 
Pon. - |25 Urbana ~~. " 113 Htykerya 
Wtorek |26 Filipa Nereusza 14 Izydora M. 
Sroda |27 Jana Pap. ema; «447415 Pachomiia 
Czwart, |28 Emilii P.  . | - -|16. Wosn.Hosp: Fteod. 
Piątek |29 Maxym.; Teod. | 17 Andreja e dop gnie znar 

TEDE ty i Vane Ź ba, Człowiek mający to przekona-! o CAC o zesłaniu Ducha Ś., u Jana JA. nie, iż Opatrzność wiecznie nad świa-| 
tem czuwa, chętnie się jćj prawom Niedz. jar -Zeskm. DuchaS. Petr.P.|19 N.6.p. Wos. Putryk.|s$$ 

religijnémi uczuciami przymierze, 
najwyższe dopiero osiągnie znamie, 

L
i
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1846. zerwiee. Ijun.- Junius. ma dni 80. 

|| Dnie. | Swięta Rzymskie. | Swięta Ruskie. |Zn.| Odmiany Xiężyca. 

iPon. "[.1 Nikodema, Tin. iP. (20 Ftalateja rg : | 

i p | ata 8 W ‘ , > 
| | Wtorek | 2 Blandyny Panny M. (21 Heleny Że Piesza <wailea Wa 

j (Sroda | 3 Erazma C. Suched. |22 Wasyła lo Gaeńwcaokoło 2 nat foun 

3 \Cawart.| 4 Saturnina P. 23. Michaila. Shi. 8 RO 4: 

int a i i atone OSES 7 kb, : 

ota | 6 Norberta + rbe o ? na 5. społudnia, B= 

24. s Ew. Dana mi jest wszelka władza, u Mat. 28. 

INiedz. | 7 N.1.p.SW. SSS. Trojey{26 Szos.D.S. Karpia |G£| 5 aa A dnia 
Pon. | 8 Med.iMax. . | |27 SSS. Trojcy. Fterap. R| - ike oi <a 

[Wtorek 9 Pryma i Felicyana 28 Nikity R & eae dita 98 °C 

Sroda |10 Małgorzaty . > |29 Fteodozyi Suched. | St) “= paź a PREZ 

Czwart. |11 Boże Ciało. Barnaby |30 Izaaka fed pre thst diese 

Piątek |12 Onufrego Pust. 31 Jeremina SA | Domystowy stan powietrza: podług” 

Sobota |13 Antoniego z Padwy 1 [jun. Sn Fa caret kalendarza. . 
— ze iec. Aż 5, ia- 

25. Ew. O weżwaniu na wielką wieczerzę, u Łuk. 14. ny zimno i deszcze; patie 40-0: 
>; > ci ; do 20. pogoda nie- 

- Niedz. |14 N.2.p.Św. Bazylego 2 N.1.p.Sz. Nicefora |„gh stała; posaów piękna i copia za 

Pon. 15 Wita i Modesta | 3 Luketiana pune | O81. Geae 20 poeeneenie: 

Wtorek |16 Benona i Just. 4 Mitrofona = KALENDARZ ŻYDOWSKI. 

ą Sroda |17 Marcyana M. 5 Dorofteja © Micwe 2 ee 

„Czwart. |18 Marka i Marcellina 6 Tylo Chryst. Ilarion. qf] 1) 7 Siwan. *Drugie święto tygo- 

Piątek |19 Gerwazego _ 7 Fteodata M. Hi ala Zza 

3 Sobota |20 Florentyna „| 8 Fteodora go |i3|i9 — Senha. 

265... Ew. O zgubionćj owcy, u Luk. 15. 25 1 panie. se 

—- Z 27|.3 —  Szabas. 
Niedz. |21 N.3.p.Sw. Alojz.G.W.| 9 N.2.p Sz. Kyrilla |¥X ż - piece 

Pon.  |22 Paulina B. 10 Tymofteja EK aug ee tee gi Roni 

| Wtorek |2 _Agrypiny P. M. 11 Wartołomieja YK |pta kiem kons yatorskim, Fran- 

(Sroda |24 Narodzenie S. Jana  |12 Onufrya: dj eylopiwi4JE RW mA 

Czwart. |25 Prospera B. 13 Akiliny Ele teeta: nediiony Pa PE ihe 

|Pi tek |26 Jana i Pawła M. 14 Jelyseja GEE Ost pochodzie Seas, Cho: 

3 Sobota |27 Władysława Kr, W. {15 Ammosa sA wadźiii, najwięcej jednak  przytóayii 

aie Kw. - O wielkim połowie ryb, u Łuk.5 > Wige Francja nie będzie nigdy bez 

Niedz. .[28 N.4.p.Św. Leona Pap. |16 N.3.p.Sz. Tychona |p o CEE hep a 

Pon. -|29 Piotrai Pawła 17 Maniuta że tnd powinien również mene się: od 
a ż ugiego, d ki 

Ń Wtorek 30 Emilianny P. 18 Leonita Ż dle się poznać, jedola. pary, Waść 

: ; waé się nawzajem, a doświadczajcie 
i SAN a sobie dubre, Strzeż- 

A 
cie się tylko być RA. | 



1846. _ Lipie. = Mju. Julius. aa | dni 3h - 2 

Dnie. | Swięta Rzymskie. | Swięta Ruskie. |Zn.| Odmiany Xiężyca. 
Sroda | 1 Teodoryka K i T.  |19 Judy Ap. OB] x PN ne |Czwart. 2 Nawiedzenie N. M-P: 20 Meftodia SS e) Pierwsza Kwadra, dnia = Piątek | 3 Heliodora 21 Juliana SH. Lives owal b SIE, 4 j ś ; - Lipca po wpol do 11. wie- j Sobota | 4 Józefa Kalasantego  |22 Eusewia GE czórnej. 

28. -- Ew. .QO sprawiedliwości Faryzeuszów, u Mat. 5. © ; Aż 
-JNiedz | 5 N5.p.Św. Kar. Filic23 N. 4.p.Sz. Bazylego |G€|,- hi Bia, dnia 9. Lipca po 

Pon. 6 Izajasza, Dom. P. 24 Achrypiny' iE G a | |Wtorek | 7 Apolon., Pulcheryi  |25 F'ewronii 20 Giże A Środa |-8 KilianaiElżb, JanazD.|26 Dawida iS Wace Sor wić dnia, /Czwart. | 9 Cyrylla 27 Sampsona ZE i ROSTRNPO ESSE |Piątek |10 7 Braci MM. |. 128 Jozitego. =] ge meni 
Sobota |11 Sabina i Pelag. 29 SS.Ap.PetraiPała Me & Now, dnia 23. Lipca 

29. Ew. O nakarmieniu 4000 ludzi, u Marka 8. okoto buat bs 10. aoe 
Niedz. {12 N.6.p.Sw. Gwalb.Op. 30 N.5.p Sz. Teodozval == 9 : : Pon.  |13 Małgorzaty P. : 1 Ijul. : waż | Pierwsza Kwadra, dniąj| Wtorek |14 Bonawentury P. 2 Poło Ryzy gii |21. Lipca około 4 na 1. spo-|| Sroda |15 = ape S. Ap. 3 Jakinfta ae | tudnia. 
Czwart. |16 Szkaplerza N,M.P. 4 Andreja Kry pedi is > pPiątek {17 Alexego W. | 5 Marfty rż! et etno ee aan Sobota |18 Szymona z Lipnicy 6 Sisoja m hala powiedkac, Cae ACRE 

| - 30. Ew. O fałszywych prorokach, u Mat. 7. dm Kg a ae 
Niedz. [19 N.7.p.Sw. Wincent. aP.| 7 N.6.p.Sz. Ftomy 9 osi polem aż do końca mie. Pon. 20 Eliasza Pr. 8 Prokopia SK A ae | 
iWtorek |21 Danielai Praxedy 9 Pankratia tte | KALENDARZ ŻYDOWSKI, Sroda |22 Maryi Magdal, - 10 SS. Mucz.wNik.49. | se} Rok 5606. 
Czwart. |23 Apolinarego 11 Jeufemii A | Dz. Mies, 
Piątek |24 Krystyny P. M. - |12 Prokta KI ih Raz 
Sobota |25 Jakoba Ap. 13 Sob.S. Hawr. Arch. [pg U = Sishas. See c . q — st, i ścioła. 31. Ew. O niesprawiedliwym szafarzu, u Łuk. 16. ak = Seated obycie kościoła 

Niedz. [26 N.8.p.Sw.An. MNM.P.|14 N.7.p.Sz.Akw, Akuł | ge [25] 2 —" Szabas, 
Pon.  |27 Pantaleona, Nat. M. |15 Kirykai Jelota Że PD ats 3 , Wtorek |28 Inocentego P. 16 Afrynochena Balina: so Joe CE Lee RD Sroda |29 Marty i Serg. Kun. 17 Maryny | 0/5 Jest, a nie ma uznania samego siebie, Czwart. |30 Abdona, Julit. M. 18 Emiliana Só leg jen dake zo este Die wie 

4 >: 2 jest, jakby go wcale niebyło, Piątek |31 Ignacego Lojoli 19 Makaryny GE AE „3 z. starzec jest p s “ : 
1 zy. 



5 

Dnie. | Swięta Rzymskie. | Swięta Ruskie. |Zn.| 

Sobota | 1 Piotra w okowach  |20 Fli Pr. | | GE 

32. "Ew. O zburzeniu Jerozolimy, u Łuk. 19. 

Niedz. | 2 N.9.p.Sw.P. Mar. An. |21 N.8.p.Sz.Praxedy ŚR 

Pon. 3 Znalez. Ś. Szczepana |22 Mary! Makdaleny R 

Wtorek | 4 Dominika W. 23 Trofima PS i 

: Sroda 5 P. Mar. Śnieżnej 24 Borysa i Chleba  |£ 

ICzwart. | 6 Przemienienie P. 25 Uspienie $. Anny |.4 

|Piątek 7 Kajetana: W. 26 Jemola ŚR 

Sobota | 8 Cyryaka i Larga 127 Pantaleona poj 

33. Ew. O faryzeuszu i celniku, u Łuk. 18. 

Niedz. | 9 N.10.p.Sw. Romana W.|28: N.9.p:Sz. Prohota |: 

Pon.  |10 Wawrzeńca M. 29 Katynika qi 

Wtorek |11 Tyberyusza, Zuzanny |30 Silii i Syl. PR 

Sroda |12 Klary P. | 31 Lewdokima GH 

'Czwart. |13 Hipolita i Kas. M. 1 Awhust re 

Piątek |14 Euzebiusza 2 Stefana | 

Sobota |15 Wniebowz. N. M.P. 3 Izaaka ba 

34. Ew. O uzdrowieniu Głuchoniemego, u Marka 7 

Niedz. [16 Ń.11.p'Sw. RochaW. ; 4 N.10.p. Sz. Dominika] {XK 

Pon. 17 Anastazego B. W. 5 Jewsynnia DE 

Wtorek |18 Agapita M. 6 Preobr. Hosp. ME 

Sroda |19 Benigny 7 Demofteja rie 

'Czwart. |20 Bernarda O. | . | 8 Jemeliana A 

Piątek |21 Jacka P. K.P. Joan. 9 Mawtia pe 

Sobota |22 Symforyana M. 10 Lawrentya 4 

35. Ew. O zranionym Samarytanie, » u Łuk. 10. 

Niedz. [23 N.12.p.Sw. Zacheusza|jlł N.11.p.Sz. Ewta |g 

Pon.  |24 Bartłomieja Ap. 12 Mawteja — 1ge 

| Wtorek |25 Ludwika Króla W.  |13 Maxyma SB 

Sroda |26 Rozy Panny © 14 Micheja Pr. 54 

€zwart. {27 Cezaryusza 15 Uspienie P. B. c', |GE 

Piątek |28 AugustynaB.D.K.~ |16 Dyomida GE 

Sobota 129 Sciecie S$. Jana 17 Mirona © 

10136. 3 Ew, O uzdrowieniu 10. trędowatych, . u Łuk. 17. 

Niedz. |30 N/13.p Sw. Felixa [18 N.12.p.Sz. Flor.iL. | & 
Pon. |3ł Rajmunda W. 19 Andreja M. |B 

1846.  Sierpicn.’ Awhust. Augustus. ma dni 31 

1 nnn 

Odmiany Xiężyca. 

8 Pełnia, dnia 7. Sierpnia 
koło I na Smą ranną. eż 

„Ostatnia Kwadra, dniaj 
14. Sierpnia o godzinie 12tej 
w nocy. $ 

Now. dnia 22. Sierpnia 
po godzinie 1. w nocy. 

5) Pierwsza Kwadra, dnia 
29. Sierpnia koło pół do 12. 
w nocy. | 

Domysłowy stan powietrza podług 
1U0letniego kalendarza. j 

Sierpień, Do 2, pochmurno i co- 
kolwiek dzdzysto; potém do 6. pię- 
knie i pogodnie; dnia 7, deszcez,! 
który na przemian trwa aż do dnia 
17.;, dnia 18, slota; potém aż do 
końca i cieplo i dzdzysto, 

KALENDARZ ŻYDOWSKI. 
' Rok 5606. 

Dz. Mies. 

1; 9 Ab, Szabas. i 
2/10 — Post. Spalenie kościola. 
816 — Szabas, . 
15/23 .— Szabas 
22130 — Szabas. = 
23| 1 Elal, - 
29| 7 — Szabas, 

Wszystkie szlachetne i tkliwe n- 
czucia z religijnómi spojone, nowe- 
go nabierają wdzięku. 

Są ludzie, co w dobrćj wierze na 
próżno usiłują ntworzyć w sobie prze- 
konanie, któreby mieć zyezyli, Ser- 
ce ich żąda go, rozum: niedopuszcza, 

Nieśmiertelność nasza jest konie- 
cznym skutkiem istności Boga, 

„Nadzieje religijne niewypowie- 
dziane i niepojęte tworzą w sercu u- 
czucia, 



1846. Wrzesień.  Sentiaber. September. ma dni 30. 

„| 3 Eufrozyny 
| 4 Rozalii | 

a | 5 Wiktoryna M. 

Dnie. | Swięta Rzymskie. | Swięta Ruskie. |Zn.| Odmiany Xiężyca. 
Wtorek | 1 Idziego Op. 20 Samuiła ro Sroda | 2 Stefana Kr. 21 Ftadeja Ap, a e) Pełnia, dnia 5. Wrze. 

22 Ahaftonika 
23 Łupa 
24 Ewtychia 

Piątek 
Sobota * 

tt. 24 Gerarda B. 
25 Kleofasa © 
26 Cypryana M. 

37. Ew. 'Osłużeniu Bogu i Mamonie, u Mat. 6.. 

‘Pon. 7 Reginy | 26 Adryana lan [Wtorek | 8 Narodzenie N.M.P. |27 Timena re Sroda | 9 Adryana  - 28 Moseja Maryna __ | qd (Czwart. |10 Mikołaja z Tolent. 29 Usiekt HS. Joan.K. | gg Piątek |11 Prota, T.P. — . 30 Alexego RK Sobota |12 Gwidona 31 Pol. Poias. Pr.Bohor. | ¥¥ 
38. Ew. O.synu wdowy w Nain, u Łuk. 7. 

uedz. 113 N.15.p.SZ Maurycego| 1 Sentiabr. N.TA.p.SZ 3 
Pon.  |14 Podwyższenie $. +- 2 Mamonta BIE Wtorek |15 Nikodema M. 3 Anftyma nie Środa. |16 Cypr.iEufr. Suched. | 4 Wawily Z Czwart. |17 Lamberta 5 Zacharyi RA Piątek. |18 Konstancyi + 6 Cud Mar. 3 Sobota 119 Januaryusza B.iM. + | 7 Sozanta - Y 
39. Ew. © użdrowieniu opuchłego, u Łuk 14, 

Niedz. 120 N.T6G.p.Sw. Eustach. 18 N.I5.p.Sz. RożdPr.B- ru 
Pon. | |21 Mateusza Ap. E. 9 Joakimai Anny py Wtorek |22 Maurycego i Jow. 10 Minodory 55 Sroda |23 Tekli 11 Fteodory GE 

12 Aftonoma 
13 Korneli 
14 Wozd.Czest. Kr. 

śnia koło 

© Ostatnia Kwadra, qniaif. 
12. Września po na 1. zpo- 
ludnia. 

godziny 3. popolud. 

SJ NOW, dnia 20. Wrześn. 
koło 3 na 5. z południa. 

Pierwsza Kwadra, dnia 
28. Września po w pół do 9. 
rannéj. ' 
Domystowy stan powietrza podług 

100letniego kalendarza. 
Wrzesień. Do dnia 5, wiatr i ran- 
ne przymrozki; od 6. do 12, dźdży- 
sto ale ciepło; 13, do 15, śron i 
przymrozki; do 18. mgła i zimno ;) 
potem do końca zimuo i Wietrzy- 
sto, 

KALENDARZ ZYDOWSKL 
: Rok 5606. 

Dz. Mies, 
1;10 Elal, 
BII4 = Szabas. 
12]21 —  Szabae. 
19]28 — Szabas. 
21| 1 Thischri, *Nowy rok 5607. 
22| 2 — *Drugie święto, 
23] 3 — Post Gedalja, 
26] 6 — Szabas, 
30110 — *Swieto pojedrania. 

Kiedy małżonkowie nawzajem do 
siebie przywiązani, w swych gustach 
zgodni i prości, dobre przytóm po- 

40. Ew. O miłości Boga i bliźniego, u Mat 22. 
Niedz |27 N.I7.p.SW. Kosm.iD. |15 N.10.p.SZ- Nikity Pon.  |28 Wacława 16 Jewsynia i Jozafata - Wtorek'|29 Michała Archan, 
Sroda |30 Hieronima 

17 Sosi Mucz. 
18 Jewmenia 

siadają serce, wszystko im się w; 
przyszłości uśmiecha, Niech dalecy 
od świata dla siebie tylko żyją, niech 
w ukryciu szczęścia używają, a do- 
la ich będzie najszczęśliwszą. Nie- 
ma czystszego szczęścia, nad szczę- 
ście dwóch istot szacunkiem i miło-| 
ścią połączonych, : | 

| 

p 



1846, 
ż 

Paździerńik. Oktiabr. October. ma dni 31. 
„Odmiany Xiezyca. | Dnie. | Święta Rzymskie. |_ Swięta Ruskie.  |Zn.| 

mm a 

Czwart. | 1 Remigiusza Biskupa |19 Trofima he 

Piątek | 2 SS. Aniołów Stróżów |20 Jowtasa mE) poi, i 
ISobota „| 3 Kandyda M. 21 Kodrata «a Inika o Ń PE saa - zer 

7 

yw 
. 

| 4 Ew. O uzdrowieniu paralityka, u Mat. 9. eee 

Sin | AN ISy.Sy. FraneSer,22 Nivp.sa Ftoki [ae @: asked 
Pon. 5 Placyda M. 23 Zaczatje S. J. K. R ATN > Gta] 

Wtorek | 6 Brunona W. {24 Ftekli gee | 

Sroda | 7 Mat.B. Rożań. Just.  |25 Eufrozynii wee Rów dni ; 

Czwart, | 8 Brygidy W. 26 Joanna Bohost. sy | Sr _- hin nia 20. Paźdz. 

Piątek | 9 Dyonizego 27 Kalistrata ey [PO a Da 314 ranną. 

Sobota |10 Franciszka Borgiasza |28 Charytona = | | Porwała dewadka deja 

42, oki, ©. wezwanych na gody, u Mat. 22. 17. Października po } na 5ta 

Gedz. {11 N.19.p.Sw. Placydy P. 29 N.18.p.Sz. Kiryaka | sé |7 południa. REŻ 

Pon.  |12 Maxymiliana B, W, |30 Hrychorya NE a 3 

Wtorek |13 Edwarda B. 1 Oktiabr. * PA Dopystoug. stan peti 2 podług 

 |Sroda |14 Kalixta P. M i B. 2 Kipriana Shipuzastornik BO "dhia 9. ażażyć 

Czwart, |15 Nar. N.Kr. Jadw.iTer.| 3 Dyonyzya: pak) sto Ebureline pomiotens: do 12..po- 

Piątek [16 Gawła, Fl. 4 Jozefteja 4 o Pzerdjki Nasi, area mate = 

Sobota {17 Wikt., Alex. 5 Charytyny oe - — ł 

| 43. Ew. O chorym synu królewskim, u Jana 4. SRK ae 

Niedz. , 18 N.20.p.Sw. ŁukaszaEkw| 6 N.19.p.Sz. Ftomy |55)|7% Mics. =. 

Pon.  |19 Piotra z Alkant. 7 Serchya BRB —  Szabna, | 
Wtorek |20 Ireny P.i M. 8 Pelachyą Bh | 515 — ‘Swieto kuczek, | 

Sroda |21- Urszuli : 9 Jakowa GE oe OT daj. 

|Czwart. '22, Korduli P.i Alfonsą |10 Jewlampia GE 21 — Święto palmowe, 

Piątek |23 Jana Kantego 11 Filipa Apost. ho IEC > wiz 

Sobota 124 Rafała Arch. 12 Prowa i Tarcha R iat — Skała | © 

44. Ew. _O dłyźniku i złośliwym słudze, u Mat. 18 24 4 A bać 

Niedz. |25 N.21.p. ŚW. KryspiKr.|13_ N.20.p.Sz. KarpaM.|£E Ara = “a 

‘Pon. 26 Ewarysta P. M. 14 Nazarya M. pad : Tak jedwabnik zasklepia powoli 

Hwtorek |27 Sab. i Chr. 15 Łukiana © 5 | gf |Potkle swoje życie i wiasny grób 
sroda 28 Jana Kant.iSzym.J.iF.|16 Lonchina in a EM asów! ają ; 

Ozwart. |29 Narcyssa B. 17 Ozyi Pror. pacz cem dlo tych, na których syst lg,
 

|Piątek 30 Zenobii M. 18 Łuki Apost, = ene ee OR 

(Sobota |31 Wolfganga 19 Joila Pror. a ipo pe p isos: wedle serca bo- 



„Listopad. 1846. Nojabr. 
ANN 

November. ma dni 30. 
Dnie. «|: Swięta Rzymskie. | Święta Ruskie. |Zn.| 
AB, U Ew. O monecie czynszowćj, u Mat. 22. 

„JNiedz | 1 N22.p.S. Wszyst SSg 120 W. 21.p.Sz. Artemia | qf ‘Pon, 2 Dzien zaduszny {21 Floryana póź 
,Wtorek | 3 Huberta '|22 Awerkia R 
Sroda | 4 Karola Boromeusza — |23 Jakowa Brata Ap |e$ 
Cawart.| 5 Zacharyasza i Elżbiety|24 Arefty % 
Piątek | 6 Leonarda 25 Markijana | 6.4 
‘Sobota | 7 Engelberta  - 26 Dymitra M. KĘ 
| 46. Ew., O wskrzeszeniu córki xiążęcia, _u Mat, 9. > 

liedz. | 8'N.28.p.Św.-Koronat. |27 N.22.p,Sz. Nestora |» 
Pon. 9 Teodora M. 28 Terentia s=< 
|Wtorek |10 Andrz. z A. W. 29 Anastazyi = 
Sroda |1l Marcina B. 30 Zinowia M, sA 
Czwart. |12 MarcinaP. 5 br. P. 31 Stachya Ap. $ 
Piątek 13 Stanisława Kostki I Nojabr. | > 
Sobota [14 Serapiona M. 2 Akindyna gd 

47, Ew. O ziarnku gorezyczném, tu Mat. 13. 

Niedz. [15 N.24.p.$w. Leopolda | 3 N.23.p.Sz. Akepsyn.| 5% 
Pon.  |16 Edmunda 4-Joakima. , Fil 
| Wtorek 17 Salomei P. 5 Halaktyana | GE 
Sroda {18 Grzegorza 6 Pawła KĘ 
Czwart. |19 Elżbiety Krol 7 Jerona R 
Piątek |20 Hermana 8 Sobor S. Michała R 
Sobota |21 Ofiarowanie N.M.P. | 9 Onisifora GE 

48. Ew. O okropnościach spustoszenia, u Mat. 24..  - 

Niedz. |22 N.25.p.Sw. Alfonsa |10 N.24.p.Sz. Jerostataj OH 
Pon. | |238 Klemensa 1L Miny psd 
\Wtorek |24 Jana od Krzyża 12 Joanna PA 
| Sroda . |25 atte P. 13 Joanna Złotoust. ŚR 
/Czwart. |26 Konrada 14 Filipa — 
jPiątek |27 Jarosława 15 Hurya Looe 
Sobota |28 Rufina i Mans. 16. Mafteja Ap. re 

49, Ew. O znakach na niebie i na ziemi, a Łuk. 21. 

Niedz, |29, N.I. Adwenfa.Satur.M |17 N.25.p.Sz. Hryhor. | q$8 Pon. [30 Andrzeja Apost. 18 Platona  - PR 

ORCO DO AOR A ZZ EO 

Odmiany Xiężyca: 

Pełnia, dnia 3, Listopa4 
po 4 na 11. zrana, 

Ostatnia Kwadra, dnia 
11. Listopada koło 1. godziny|f 
w nocy. e 

A Now, dnia 18.Listopa- 
da około } na 1, w nocy. 

U 

Pierwsza Kwadra, dnia 
25. Listopada po 1. na* 12stą 
w nocy. mk 

eee l 

Domysłowy stan powietrza podłu, 
: 100/etniego dead? zd 
Listopad. Do 3. pogoda i zimno; 
do 22. częsty deszcz; dnia 23, i 24. 
bardzo zimno; dnia 25. deszcz; po- 
tem aż do końca piękna jesienna 
pora, SEK REJ 

KALENDARZ ŻYDOWSKI. 
ssa” - Rok 5607, 
Dz. Mies. i 
1|12 Marcheschwan, | 
7/18 — Szabas. 
14|25 — Szabas, 
20| 1 Kislew. 
21| 2 — Szabas, 
29]9 — Szabas, 

Duch czasu jest zwierciadłem, w) 
któróm niewszyscy ludzie lubią się 
przeglądać, a najmnićj ludzie pora- 
żeni ślepotą egoizmu. : 

Gardząc gminem strzeż się tych 
nieszczęsnych nauczycieli, co lekee 
sobie ważąc moralności zasady, chcie- 
liby mieć zaszczyt -wykorzenienia 
przesądów, 

Nietrzeba zwążać na gadania świa- 
ta! Swiat dziś najenotliwszego czło- 
wieka olży imieniem zbrodniarza, ja: 
tro zbrodniarza posadzi na tronie: 
enoty. ź 

| BE 

R 



1846. _ Grudzień. Dekabr. Decem 

a 

Dnie. | Swięta Rzymskie. | Święta Ruskie. |Zn.| Odmiany Xiężyca. 

Wtorek | 1 Eligiusza B. _ 19 Awdya i 

Sroda | 2 Bibiany P. - 20 Hrychorya Dek. 3% © Sat . 4u; 
Czwart. | 3 Franciszka Xawer. W. |21 Wewodź. P. Boh. |$f | koło de os Se oe | 
Piątek | 4 Barbary P. M. 22 Filimana WE ZN YE 
Sobota | 5 Saby, Piotr. Chr. 23 Amfilochya ne © Ostatnia Kwadra; dnia 

| 30. Ew. , O poselstwie Jana do Chrystusa, u Mat, 11, 10. Grudnia koło godziny 11. 

| Niedz. | 6 N-2 Adw-Mikot B.W. (24 N.26.p.Sz.Ekateriny |»ffE | DO°Y: : 
Pon. | 7 Ambrozego B. W, 25 Klementa sk Seer fa ee j i 
Wtorek | 8 Niep. P. Ń. M.P. 26 Alimpia RA c: dnia 18.;Grudnia | 

Sroda | 9 Waleryi, Leokadyi P.|27 Jakoba Pr. -4p |Po 3 kwadr. na 2. w nocy. 
Czwart. |10 Maryi P. Loret. 28 Stefana M.| 1$P | ŚP) oo. : : 
Piątek- |11 Damazego .|29 Panamona 3 śe res wads, dnia 

_ „|jSobota 112 Senezyusza [30 Andreja Apost. py 25. Grudnia ZURA ranną. 

51. Ew. O éwiadectwieJana, u Jana 1. Dong story, stan pre poding 

Niedz. 13 N.8. Adw. Łucyi P.M[1 Dekabr. WI Adv. wl Gwda Bo dnie: aoe | 

Pon. {14 Spirydyona B. W. 2 Awmarkana CJĘ | pęki potem pogeca AiR AI 
Wtorek |15 Ireny M. 3 Sofonia GE | dnia 10. deased ; dnia 11. i 12. cie. 
Sroda |16 Euzeb. B. W. Suched.| 4 Warwary M. GE Ho: dnia 33. deszczj dnia 14, do 

\Cawart. |17 Łazarza B. 5 Sawwy O. RB „zada | AGI dala-51 igla ki 
Piątek |18-Gracyana B. + «6 Mikołaja Epir. g) | Porno. 

Sobota {19 Nemezego i Faust. + | 7 Amwrosya psd p KALENDARZ ŻYDOWSKI, 
52. Ew. Za paqowania,Tyberyusza, u Łuk, 3. WA Rok 5607, 

Niedz. (20 Ń.4,Adw. TeofilaM. | 8 N.2.Adw. Patapiay |G 122 Kislow. | 
Pon. {21 Tomasza Apost. 9 Zaczatya P. B. Bo \12\23 — Szabas. 
(Wtorek |22 Flaw. i Zen. M. 10 Miny dE WO Mediate, 
Sroda |23 Wiktoryi P. 11 Daniła > |>| | Thehoth, 
Czwart. |24 Adama i Ew 12 Spirydyona wae |26] 77 — Sząbas.. |, 
Piątek 25 Boże Narodzenie 13 BÓR a” 29]10 — BE R Jerozo- 

Sobota  |26 . S. Szczepana 14 Nikazya re | 

SFR Ew. O Symeonie i Hannie, u Łuk. 2. Powszechne pomysłów religijnych, 
w duszach ludzkich istnienie, jest naj-, 

'Niedz. 27 N.p.B.N. Jana Ewan. 115 N.8. AGW. Jelewter. oli moceinee? wzniosićj ich natury “| 

pPon. — |28 Młodzianków 16 Achaja GR = 

| Wtorek |29 Tomasza Kant. B. 17 Daneila. NIE lice? praeciómi?” Błetęobio Wa ło 
Sroda |30 Dawida 18 Seweretiana. pytanie sami czytelnicy odpowiedzą. 

Czwart. |31 Sylwestra 19 Wanifatia Mey śle Sa dra 2 sły 
dvi pomyślności w swćm łonie, 

comermner Pai 



w | KABLECA 
okazująca początek dnia, wschód, zachód Słońca, i długość dnia 

dla uregulowania zegarów, wyrachowana na widokres i południk 
Wielkiego Xięstwa Poznańskiego. 

UREZNYTZ A a 
BEA Dnie |począt, |wschód |zachód | dlug. ||- _.. Dnie. |począt, |wschód|zachód dług, Miesiące, Miesią- | dnia. |Slońca „Słońca ; dnia. Miesiące. Miesią- | dnia. |Słońca |Słońca | dunia, ą | ca. Go. M.|Go, M.|Go. M.|Go. M. : | ca, Go. M. |Go, M.|Go. M.|Go. M 

1 | 6| 3) 8| 5| 4) 2) 7|55 | Ty >| 3/90) 8[L6|1628 
6 | 6| 2! 8] 4| 4) 9] 8| 4|- 6 |9 S| 3/54! 8|14/16|21 12 | 5(59| 8] 1| 4/16! 815 |  ;. . “12/8 $| 4! 1] sole Styczeń. | 18 | 5l56| 7156] al24l 8 a5 | pie 18 |” | 4| 8] 8} 4/15/58 | .24 | 551] 7/49) 4/36) 842 24 |12/53| 4115] 7|57|15j42 | 30 | 5/44] 7/33) aj4s| 9l 6 30 | 1/31) 4]|24| .748115/25 
1'| 5/42] 7/39) 4/48) 9) 9] 1 | 1/39) 4/26) 7/46/15,21 
6 | 5/35] 7/321 4/57! 9/25) 6 | 1158} 4133] 7/37/15}\5 
12 | 5/27| 7,22] 5) 7| 946] oc. 12 | 2]17| 4/44] 7|26/14/44 ray. | 18 | 5/18] 7| s| sjzojioj 9| Sień. | zs | algal alsa} zli3|14l20 24 | 5| 6| 6/58] 5/29|1030 j | 24 | 2/49] 5| 1) 7 4l14) 2] 28 | 4158] 6/50! 5|36110|46 30 | 3] 4| 5! 9} 6|50|13/40 
1 | 4/55; 6/48) 5/37/10/50 1 | 3) 9) 5/14) 6/46,13,33 6 | 4/43) 6134] 5150/11/20 6 | 3/20) 5/22] 6/35|13|14 dm... | 22 | 428, 6/24) 5/56/11134 seater |. „12 | 3/33] 5132 6 21/12/51 Marzec | rs | ajia| 6| 8] 6| zjagz| Wrzesień. | a6 | 3145] 5140] 6 10li2l29 24 | 4) 0| 5/56) 6171221 |. 24 | 3/55) 5150) 5 54j12) 6 30 | 3/42] 5/43| 612712144 | ©  - 30 | 4l 6| 51-0| 5/40/11|42 
1 | 3/36) 5/39) 6,29/12|52. 1 | 4/ 8 6) 1) 5|39j11/38 6 | 3122) 5127| 6/38|13I11 6 | 4117) 6} 9} 5)27|11|18 « Fkviecień, | 12 | 3] 4} 5/14] 6|48|13)34 | Paździer- | 12 | 4/29}, 6/19) 5/14/1015 | "| WS | 2/465] 1| 6158/13/57 nik. | 18 | 4|39| 6,30) 5| 1110/32 | 24 | 2/27) 4/49) 7) 7114/18 24 | 4/47) 6/40} 4/49/10] 9 | 30 | 2] 6] 4137] 7|17|1443 | 30 | 4151| 6:51] 4/37] 9|46 
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| RE jest ze wszech miar w każdćm choć naj- 
mniejszćm gospodarstwie nader potrzebną książką; 

oznaczone bowiem są w nim według pewnych prawi- 
deł wszystkie dnie w roku, święta stałe i ruchome. 
Gdyby nawet nic więcćj niezawierał jak to, już przez 

to samo byłby użytecznym. Lecz gdy zwyczaj da-- 
wny każdemu Chrześcianinowi nadaje imię Świętego 

na chrzcie, przeto i z tak uroczystego względu, że 

nam imieniny, dzień urodzenia i różne rocznice wska- 

zuje, nader przyjemnym staje się w pozyciu ludz- 

kićm. Treść kalendarza niniejszego jest następująca: 

w pierwszym przedziale wyszczególnione są dnie ty- 

odniowe, w drugim dnie ciągłe miesiąca liczbami 

oznaczone, oraz święta.i imiona Świętych Rzymsko- 

Katolickich, w trzecim dnie ciągłe i święta podług ka- 

lendarza Ruskiego czyli starego, w czwartym znaki 

koła zwierzęcego, w których się księżyc znajduje, 

w piątym odmiany księżyca.  Poniżćj umieszczone 

są zmiany powietrza podług 100letniego kalendarza 

i święta R ócki w każdym miesiącu przypadające. 

© rachubie CZAS 

Teraźniejszy rok jest 1846. podług rachuby chrze- 
ściańskićj, czyli od narodzenia Jezusa Chrystusa jest 

rokiem zwyczajnym mającym dni 365. 

Kościoł grecki liczy swoje lata od stworzenia świa- 

ta i zaczyna swój 7354. rok. 

Żydzi liczą swe lata podobnież od stworzenia świa- 

ta i zaczynają swój 5606. rok dnia 2. Października 

1845. Jest to rok zwyczajny z 354 dni. Święto-Pu- 
rym czyli Zapusty obchodzą dnia 23. Marca. Wielka- 

nocne święta Passah przypadają na dzień 15. ich mie- 

siąća Nisan. Obchodzą te święta przez osm dni, lecz 

tylko dwa pierwsze i ostatnie dni, to jest dn. 11. 12.17. 

i 18. Kwietnia, wstrzymując się od wszelkich zatra- 

dnień. Zielone świątki czyli święta tygodniowe 

przypadają dnia 11. i 12. Czerwca, a Zburzenie 
Jerozolimy d. 2. Sierpnia. Dnia 21. Września 1846. 

zaczynają swój 5606. rok, i obchodzą; Nowy Rok 

dnia 21. i 22. Września. Sądny dzień czyli Świę- 
to pojednania przypada dnia 11. Października, 

a Kuczki zaczynają się dnia 5. Października, obcho- 

dzą potém dnie 6., 12. i 13. Października z wielką 
uroczysiością. 

0 UŻYTKU KALENDARZA. 

, Araby, Persy, Turcy i inni wyznawcy wiary ma- 
hometańskićj rachują swoje lata od ucieczki Maho- 
meta, Hegira (Hedschra) od nich nazwanéj, Za- 
czynają oni swój rok 1262. dnia 20. Grudnia 1845. 

© porach roku. 

Wiosna zaczyna się, gdy słońce w znak baraną 
wstępuje, równika dosięga i pierwszy raz w róku ró- 
wna dzień i noc, dnia 21. Marca 0 2 godzinie 46 
minutach rano. 

Lato zaczyna się, gdy słońce w znak raka wcho- 
_ dzi, najblizszém jest naszego punktu pionowego i czy- 
ni dzień najdłuższym, dnia 21. Czerwca o godzinie 
9. 31. minutach przed południem. 

Jesień zaczyna się, gdy słońce w znak wagi 
wchodzi, dosięga powtórnie równika i po raz drugi 
-w roku dzień znocą równa, dnia 23. Września 0 go- 
dzinie 11. 34. minutach przed południem. = 

Zima zaczyna sie, gdy słońce wstępuje w znak 
koziorożca, oddala się najbardzićj ku południowi 
od naszego punktu pionowego i robi dzień najkrót- 
szym, dnia 22. Gratis o godzinie 4. minutach 14. 
rano. ; 

© zaćmieniach w roku 1846, 

Mamy w tym roku dwa zaćmienia słońca, ż któ- 
rych w naszych okolicach jedno tylko jest widzialne. 
Zaćmienia księżyca nie będzie. 

Widzialne zaćmienie słońca jest dla Euro- 
py cząstkowe, zaczynając się dnia 25. Kwietnia w po- 
rze zachodu słońca. Początek nastąpi w Poznaniu 
wedle prawdziwego czasu o godzinie 6. minutach 48. 
W środku, o godzinie 7. minutach 22. są około pół- 
trzecia cala przy południowym brzegu zaćmione. 
Słońce tymczasem zaszło. Konieczadmienia ma pod 
horyzontem miejsce. 

Drugie zaćmienie słońca przypada dnia 20. 
Pażdziernika w naszych godzinach przedpołudnio- 
wych. Jest w linii przez Afrykę przechodzącćj cen- 
tralnóm i jednostajném, prócz tego zaś tylko w po- 
łudniowćj Azyi i Nowćj - Hollandji widzialném. „
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Wspomnienia narodowe. 
u 

- WIAZD: KRÓŁA JMCE WŁADYSŁAWA NV. 

Krakowa na koronacyą Królowej JMci, JKMci mat- 
tonki, która się odprawowała w Krakowie 14, Lipca 1616. 

— 

Com widział na swe oczy, tom spisał fideliter 
ku pamiątce potomnćy, ieśli tak Bóg da, aby doszło. 
— A iż nam Polakom, szczęśliwie panuiący Nayia- 
śnieyszy Król Jmé Władysław IV., każdemu serde- 
cznie miły, bo też umie być Królem y nie da sobie 
źle życzyć; to y nie dziw, że co nam go żywie przy- 
pomina, to nam wszystko mile i szacowne. Ten do- 
bi tedy Pan, iaki odbył wiazd do Krakowa, anno 
1646. 14. Julii, taki tu spisałem, a ten był bardzo 
wspaniały. Nayprzód tedy iechali przed Królem Imcią: 

Mieszczanie Kazimierscy. Pierwsza chorą- 
giew kazimierska błękitna, pod” którą przeróżnych 
osób tak po usarsku iako i po kozacku ubranych nie 
mała liczba wieżdżała konno; a przed niemi miasto 
rotmistrza, człowiek sędziwy iechał w szkarłatnym 
żupanie atłasowym, w ferezycy aksamitnéy czerwo- 
néy, na koniu stroynym po usarsku ubranym suto od 
pereł. Za tą następowali cechy kazimierskie, przed 
kiórami Panowie Raycy kazimierscy iechali karetą; 
za niemi następowali ludu prostego miejskiego dwie 
chorągwi armatno. — Pierwsza była czerwona, 
krzyż przez nig biały; druga była czerwona, na poły 
żółta. Za temi, cechowe dwie chorągwie także nastę- 
powali, wszystko armatno i w roty uszykowane iak 
na bóy. (Bo mieszczany krakowskie są wszystkie 
iak rycerstwo; strzelaią iabłka w powietrzu, tak wy- 
ćwiczonę w muszkiety; a iest tu szkoła na to z da- 
wien dawna, posażna y sławy szerokićy w Koronie). 
Jedna chorągiew takoż była czerwona w krzyż, dru- 
ga w różne kolory. Każdy ubrany suto. Nayuboż- 
szy professyonat to naymnićy: czapka atłasowa bia- 
ła, ferezya dobra, żupan atłasowy, laska ze złotą kul- 
ką albo srebrną; (to iuż chudy, ale takich niewiela, 
chyba na przedmieściech. —) Za temi następowali 
dwie chorągwi, czerwona iedna, orzeł w pośrodku; 
druga błękitna z czerwonemi w kwatery cyframi, lu- 
du pieszego. — Naostatek szła chorągiew czerwona, 

_ także z orłem białym. Każda z tych chorągwi miała 
swoich szyposzów, doboszów, tręmbaczów i dudzistów. 

-, Mieszczanie Krakowscy. Nayprzód iechał 
człowiek sędziwy w axamitnéy erezyey, żupanie wi- 
śniowym atłasowym, pod nim koń po usarsku ubra- 
ny; za którym następowali chorągwi dwie, błękitno- 
czerwona żółta y czerwona, ludu pieszego mieyskie- 
go armatno, w rotach iak zwyż. Za niemi znowu 

cztery chorągwi, w podobnyż barwie, z ludem arma- tnim szykownie.  Następowała zatym osoba pocze- sna swym porządkiem, strojem usarskim na koniu cu- dnym, w terezyey szkarlatnéy axamitnéy, za którą trzy chorągwie z ludem mieyskim pieszym. Potym zaraz dwie wespół osobie iechało, na siwym iedna koniu po usarsku ubranym w rysićy skorze; druga na gniadym od złota lśniącym, w ferezyey axamitney ' czerwonćy. Za niemi dwie chorągwie ludu pieszego, czerwona y czarna z orłami; potym znowu dwie cho- rągwie, y znowu dwie, a ludu zbroynego z dobosza- mi, szyposzami. Y tak trybem zoldackim wszystko to przystoynie swe marsze Odprawowało. Potym dwie chorągwie, iedna stroiem kozackim, druga huzarskim, bogato, na cudnych koniach, Włochów także y Niem- ców.trzecia, to iest kupców krakowskich, którzy byli w czarnych aksamitnych kabatach, za niemi w wio- sich kabatach liczba niemała kupczyków; a towarzy- stwo dwóch chorągwi pieszych w atłasowych wiśnio- wych stroiach, niektórzy z dzidami byli w zawoiach tureckich. Za temi piesza chorągiew senatorska w bar- wie błękitnćy, w czerwonych deliach; w tym druga piechota w żupanach błękitnych i-deliach takichże ; ostatek w czerwonych deliach za niemi iechało dra- _ ganów trzydzieści. Za temi piechota Jmci Pana Mar- szałka Nadwornego Koronnego, przed którą Pan Zol- towski rotmistrz, za nim chorągiew: listwa żałobna, środek z różnych kitaiek, przez nie krzyż błękitny, szyposzów dziesięć. Za niemi iechało draganów trzy- dzieści, y Wołosza, którćy było 100 koni. Potem chorągiew kozacka następowała a czerwona; gdzie zaraz y Tamerlani w barwie czerwonćj dwieście koni. Po tych zaraz, dragani Xięcia Jmci Pana, Woiewody Sendomierskiego, potym piechota, dziesiętnicy w czer- wonćj barwie z potrzebami srebrnemi, piechota w błę- kitni, przed nićmi człowiek poważny y rycerski ie- chał ha koniu gniadym po kozacku bogato bardzo ubrany, za nim doboszowie i szyposzowie, piechoty było ślicznćj 600. — Potym Jmci Pana Woiewody Krakowskiego z synami chorągwi dwie pieszych, przed któremi trzech rotmistrzów konno iechało. Pie. 
chota w barwie błękitny, dziesiętnicy w barwie czer- wonćy; wszystko dzielne y świetne. Znowu chorą- gwi dwie pieszych tegoż JMci Pana Wojewody Kra- kowskiego w liczbie 200 wyborowćy. Za niemi dra- 
gonów 20. Za temi piechota w bickitnéy barwie a w deliach czerwonych Jmci Xiędza Biskupa Krako- wskiego, we dwie chorągwie, tych było dwieście, lu- dzie iak olbrzymie. . Za niemi cudna chorągiew usar- ska woiennym trybem, przed którą powodnych koni 
tureckich bogato stroynych kilkanaście. A nayprzód przed niemi Rotmistrz Imci Pana Starosty Sądeckiego 
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na wronym koniu, suto ubranym; w ferezy
ey sobola- 

mi podszytey, wierzch brzoskwiniowy a
xamitny. Mło- 

dzi kilkanaście w barwie atłasowćy kolo
ru barszczo- 

wego przy nim pieszo. Chorągiew czer
wona, przed 

którą nieraz nieprzyiacioły pierzchiwały,
 sławna kró- 

lewska; na nićy listwa biała, w listwie róże czerwo- 

ne, w pośrodku krzyż kawalerski biały. Tow
arzy- 

stwo przed nią przystoyne, stroyno Z
 kopiami porzą- 

dnie y wiazd Króla Imci zdobili, do teg
o w lamparty 

przybrani. a zbroyno z skrzydł
ami orlemi 

dosyć liczno i ozdobnie, trębaczów sześć, szurm
asz 

* dobosze. Za tą chorągwią iechał porucznik z
 pu- 

klerzem w pancerzu. Za temi iechał Imć Pan Staro- 

sfa Krakowski na koniu pańsko „ubran
ym (a kiedy 

pańsko? to od złota, pereł, brylantów, rubin
ów!) młoó- 

dzi kilkanaście rycerskićj przy sobie mają
c ; — daléy 

chorągiew takaż towarzystwa tymze porząd
kiem; cze- 

ladź ze skrzydłami orlemi, niektórzy siedziel
i z skrzy- 

dłami Zorawiemi, na koniach ieden w dr
ugi iak pio- 

run. Ta chorągiew miała muzykę. Porucznik zą nie- 

mi w lamparcie na białym bachmacie iak śnieg. Trę- 

bacze, szurmasze, dobosze swoią liczbą
. Pacholików 

y innych lóźnych z rumakami za chorągwią50
 koni b zło. 

Kalwakata Króla Jmci Władysława IV.
 

‘Téy było dwieście osób, panów szlachty samć
j y to- 

warzystwa z pod: chorągwie przysobnéy JKMci. 

W oczach się mieniło od blasku. — Biskupów potym 

iechało trzech konno. Imć Xiądz Podkanclerzy, Imć 

Xiądz Podkanclerzy, Imć Xiądz Chełmski
. Przed ni- 

mi Imé Pan Kanclerz, Imć Pan Woiewoda
 Sendomir- 

ski, Imć Pan Marszałek Nadworny Koro
nny, laskę 

* trzymaiąc przed IKMcią iechał. — Krol lmć Wł
ady- 

sław IV. konno iechał pod baldakinem, co nad
 nim 

Imci Panowie Raycy krakowscy pieszo nieśli
.— Kró- 

lewicz Imć Xiądz Biskup Płocki, za Królem Imcią 

z posłem francuzkim iechał po prawćy ręce. Królo- 

wa Imć w karocy błękitney axamitney bard
zo świę- 

tno; potrzeby białe srebrne, orłowie srebrni na wie
rz- 

chu, to iest po rogach karocy miasto gałek, a wszy-
 

stko miasto żelaza było przy nićj srebrne; we środ
ku ° 

tabinem w złote kwiaty na białym dnie, koszt
ownie 

była ozdobiona, w którćy sama tylko Królowa Imć 

siedziała, W téy karocy ośm koni pięknych siwo
 

iabłkowitych szło, na nich szor axamitny hłękitny, po- 

tizeby srebrne białe miasto żelaznych. Na woźnica
ch 

zupany białe, atłasowe ferezye błękitne, czapk
i atła- 

sowe takież. — Pan Woiewoda Pomorski, iako 
Och- 

mistrz Krolowéy Imci iechał przodem, a za karocą 

Krolowéy trzy kornety draganów, potym kilka karet
 . 

frauncymeru. — Y tak 14. Julii przystoynie wiazd 

y szczęśliwie odprawiwszy, nazajutrz to rest 15 Ju
lii 

koronacya odprawowała się Królowćy Imci w ko- 

ściele u Ś. Stanisława na zamku krakowskim króle- 

wskim. — Imć Xiądz Arcybiskup Gniezniński Lubin-
 

ski mszą miał y ten koronował. Królową leymość 

niesiono do kościoła w krześle. Prowadzil ią J. Xiądz 

, 

biskup krakowski z J. Xiędzem Podkanclerzym Lesz- 
czyńskim. Senatorów było kilka, infułatów sześć, xiądz » 
nuncyusz, poseł francuzki, poseł wenecki prywatny. 
— Król Imć na zamku iadł publice, y Imć Panowie . 
Senatorowie byli na bankiecie. — Przy koronacyi 
z dział bito, wieczorem tryumfy odprawowano w ryn- 
ku krakowskim z dział bito, race puszczano i ognie 
kunsztowne palono. Luda tysiącami na dachach sie- 
działo i patrzało; domy iaśniały od lamp w różnych 
barwiech. Pośród tego przeiezdzaly do koła rynku 
różne widowiska wystawujące alegorye koronacyey, 
na złotolitych rydwanach w sześć koni zaprzęganych. 
Nayprzod iechała Ceres, znak chleborodnéy ziemi 
sąrmackićy, cała w srebrnéy szacie y włosy srebrne 
rozpuszczone, korona na głowie ze złotych kłosów, 
że się dziwili ludzie, gdzie tego starczy na ten prze- 
pych; — za nią Mars, znak bitności sarmackićy, cały 
stalny promieniami raził w oczy, koło niego szły pie- 
szo Wulkany y różne widziadła; daléy Merkury 
stał na wspaniałym wozie, tak zupełnie stroien iak go 
malują Grecy, znak handlu polskiego; tuż przy nim 
Neptun z trydeniem (trojzębem), znaczy spław zbo- 
ża polskiego. Ale mu się stał przypadek, bo oś zła- 
mana, z wozu spadł; był to lmć Pan Szydłowski mło- 
dy. (Snać że Bogi morskie nielubią ieździć po zie- 
mi.) Dopiero wszystkie dziewięć Muz a w środku 
nich Apollo z herbem akademii krakowskićy. — 
Były tam ieszcze inne allegorye Potegi, Dzielno- 
ści, Wierności, ałe niewszystkie mogłem uważyć. 
Król Imć konno także obiechał rynek z licznemi dwo- 
rzany, a lud radośnie krzyczał: Vivat! — Z wieży 
Panny Maryey, przy melodyey wytwornćy, wylaty- 
wały orły w płomieniach i nikły w powietrzu z ha- 
kiem. Wina, miodu, beczkami było, pierników ko- 
szami roznoszono. Przez całą grodzką ulicę az do 
zamku porzaly kagańce ieden przy drugim na palach, 
tłumy ludu chodziły wyśpiewuiąc różne pieśni. — 
Nazaiutrz po Kazimierzu to samo się odprawo- 
wwalo; żydy złożyły na złocistych misach wielkie da- 
ry dla Królowćy Imei. Powiadaią że były zausznice - 
bardzo kosztowne. — Die 16. Julii, Król iechat- 
konno, dworzan stroyno więcćy sta za nim y przed 
nim. Królowa Imć w teyże karocy, w którćy na ko- 
ronacyą wieżdżała. Tegoż dnia miał audyencyą 
JX. Arcybiskup y Pan Kanclerz. — Na koronacyey 
ci byli: Ichmosé Panowie Senatorowie Duchowni 
w zwyż mianowani y JX. Przemyski: Piasecki; — 
świeccy: [Pan Woiewoda Sandomirski xiążę Domi- 
nik, Imé Pan Wojewoda Krakowski Lubomirski, IPan 
Woiewoda Brzyski Szczawiński, IPan Woiewoda 
Podlaski Niemira, IPan Podskarbi Koronny Daniło- 
wicz, IPan Kanclerz Koronny, IPan. Marszałek na-- 
dworny Koronny, IPan Sieradzki Bykowski, IPan 
Woiewoda Pomorski Dynoff Starosta Layski, 



“Wolski Jan, jezuita, w kazaniu na niedzielę pier- 
wsz4 postu tak powiedział: „Palę marsowym ogniem 
święte owych wodzów polskich palmy Sieciechów, 
Łelisławów, Koniecpolskich, Czarneckich, a miano~ 
wicie palmę przesławnego owego Jazłowieckiego, 
hetmana, który zwycięzkim żelazem opędziwszy nie- 
przyjacielskie kraje, aż do samego morza przycig~ 
nąwszy, w toż morze buławę wrzucił, mówiąc: 
oty granice polskie. Jużem spalił Polaku owych 

Królów wodzów twoich zwycięzkie palmy na popioł; 
nachylze, nachyl ich potowku głowy, a ja cię po- 
pier z tych palm tryumfalnych posypując mówić 
ędę: Pomnij Polaku, żeś z bitnych i godnych przod- 

ków urodzony! p, 

Wieśniacy w Polsce od najdawniejszych czasów 
bardzo byli gnębieni. Kazimierz W. starał się byt 
ich polepszyć, za co nadano mu czcigodne imie Kró- 
la chłópków. On zniósł ohydny obyczaj używania 
poddanych jako bydłąt; pozwolił im przenosić się 
z jednćj gminy do drugićj i majątek włościański za- 
pewnił potomkom. Mimo to, wieśniacy byli zmu- 
szeni, skarzyć się przed Królem na ucisk panów. 

poza] 

© ochronnćm obchodzeniu się 2 końmi 
 chlopskiemi, © pielęgnowaniu 8 chodo= 

waniu tychże. 

Co gdziekolwiek w kraju lub za granicą wychodzi 
użytecznego na widok publiczny, staje się godném 
największego upowszechnienia, przechodzi na wspól- 
ną wszystkich własność. Artykuł: » O ochronném 
obchodzeniu się z końmi chłopskiemi w Galicji, nie- 
mnićj o pielęgnowaniu tychże i chodowaniu « zastu- 
guje, przez udzielane zbawienne rady, a chociażby 
tylko przez przypominanie wiadomych już rzeczy, na 
ogłoszenie go w nieco„odmiennćj treści, w W. Xię- 
stwie Poznańskićm, zasługuje na zamieszczenie go 
mianowicie w Kalendarzu, jako pismie szczególnićj 
dla wieśniaków przeznaczonćm. Codzienne — mówi 
autor — doświadczenie przekonywa, iż do obrobie- 
nia gospodarstwa polowego koń ze względu swoją 
siły muszkularnćj, szybkości i wytrwałóści prze 
wszystkićmi innémi źwierzętami pociągowómi na pier- 
wszeństwo zasługuje. Lecz oprócz użycia do obro- 
bienia roli ileż korzyści nastręcza koń swemu wła- 
ścicielowi, jeżeli przez troskliwe chodowanie stał się 
przydatnym do sprzedania? jak znaczne am 
otrzymuje przedający za dobrego konia? ‘Niepowi- 
nienże wam, bracia chłopi, wam poczciwi wieśnia- 
cy, taki zysk być pobudką do troskliwszego niż do- 
tąd chodowania koni? Lecz aby dobre mieć ko- 
nie, starajcie się gorliwie o klacze do rozpłodu, 
któreby były rosłe, silne i bez wady, a gdy takie bę- 
dziecie mieli, nie pozbywajcie ich za żadną cenę, Naj- 

lepszy czas do stanowienia klaczy jest na wiosnę przez 
królewskie ogiery po stacjach stadniczych rozsta- 
wione. - Jak tylko spostrzeżecie u waszych klaczy . 
pierwsze grzania się oznaki, jeżeli są zupełnie zdro- 
we, nieskaleczałe, nie zbyt małe i nieznędzniałe, pro- 
wadźcie je do królewskich ogierów, przez które od- 
stanowione będą. -Jeżeli chcecie, aby wasze konie 
zdrowe były, pielęgnujcież je tak jak się należy, da- 
wajcie im przyzwoitą paszę, utrzymujcie je czysto 
i w zdrowych stajniach. Konie, które w pocie i w ku- 
rzu pracują, należy codziennie czyścić szczotką i zgrze- 
błem, albowiem tylko ciągłe utrzymywanie w czy- 
stości przyczynia się do dobrego ich bytu. Pielęgno- 
wanie nóg a szczególnićj kopyt jest tak wielkićj wa- 
gi, że niedbalstwo lub błędne obchodzenie się w tym 
względzie zbyt często najlepsze nawet konie robi nie- 
użytecznemi. Wieśniak sam może w tym względzie 
nie jednemu złemu zapobiedz, a reszta zawisła od 
zręczności podkowującego kowala. Kopyta koni na- 
leży strzedz tak.od zbytecznćj suchości, jakotez i od 
wilgoci, bowiem od ciągłój wilgoci szczególnie od 
gnojówki gnije i kruszeje róg na kopycie, przez co 
koń nieużytecznym się staje. Zbyt suche kopyta 
u nóg przychodzą do.dobrego stanu przez moczenie 
ich w wodach płynących i przez obkładanie gnojem 
krowim, szekegółnie podczas ciągłćj posuchy i częstćj 
jazdy po twardych i suchych drogach. — Regularne 
i dostateczne paszenie jést równie bardzo potrzebne 
do utrzymania sił koni dorosłych, oraz do nieprzer- 
wanego wzrostu i dobrego wykształcenia się źrebiąt; 
pierwsze powinny przynajmnićj trzy razy na dzień, 
a źrebięta nawet częścićj stósowne pożywienie i czy- 
stą wodę do picia otrzymywać. Oprócz siana i słomy 
jest owies niezawodnie najlepszą dla koni strawą. 
(Po rodzie szczególnićj strawa w pierwszych latach 
ma stanowczy wpływ na piękność i siły konia.) Tym 
sposobem dochowacie się roślejszych i mocniej- 
szych koni, mogących nietylko więcćj pracować od 
małych i słabych, ałe nadto będziecie mogli prędzej 
i lepićj je sprzedać, Przy robocie powinniście konie 
więcćj szanować, aby prędko nieskaleczały i przed 
czasem niezniszczały, przezco dość często bardzo 
dotkliwą szkodę ponosicie. Nieprzeładowujcic wa- 
szych wozów, dajcie koniom odetchnąć szczególnie 
na górzystych drogach, sis i niemęczcie tak nie- 
litościwie waszych źwierząt, którym największą część 
utrzymania waszego zawdzięczacie. Lagodae obcho- 
dzenie się z domowćmi źwierzętami nietylko odpo- 
wiada łudzkości, ale nadto przynosi tę korzyść, że 
wasze źwierzęta dłużćj żyją i dłużćj użyć się dają. 
Nie zaprzęgajcie przed trzecim rokiem źrebiąt, a wte- 
dy nawet nieużywajcie ich do ciężkich robót; ochra- 
ee o je, tym sposobem dochowacie się roślejszych 
i silniejszych koni. Na równą pieczołowitość i dobrą 
paszę zasługują kłacze źrebne, aby się płód lepićj wy- 
kształcił ; kłącze bowiem bliskie oźrebienia się, by- 

- 
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i bardzo słabną. Niepowinniście takze klaczy zaraz 
po oźrebieniu się w dalekie wysyłać drogi lub do 
ciężkich używać robot, ponieważ źrebie jeszcze zbyt 
słabe niemoże 'długo bez uszczerbku zdrowia obejść 
się bez ssania. Nawet przy lekićj w bliskości domu 
robocie powinniście często klacz zatrzymać, aby źrć- 
bie ssać mogło. Do dobrego pielęgnowania koni na- 
leżą także zdrowe stajnie, w którychby konie od 
ostrego powietrza i zbytecznego zimna ochronę i po- 
trzebny wypoczynek znalazły. — Stajnie należy na 
suchém miejscu stawiać; powiuny one być dość ob- 
szerne, niezbyt niskie, ( jakie 10 stop MSA AJ, i okna- 
mi zaopatrzone; powinny także czysto być utrzymy- 
wane, niezbyt ciepłe ani parne, a powietrze trzeba 
często odświeżać i tym sposobem czyścić! — Te są 
główne warunki, których powinniście ściśle dopeł- 
nić, jeżeli szczerze pragniecie konie wasze polepszyć, 
w zdrowiu je utrzymać i dłużćj z nich korzystać, 
Postępując wedle tćj nauki, zapewnicie sobie tém 
większe korzyści, tém bardzićj byt wasz polepszy- 
cie. Dzisiejsze wasze położenie, jako prawych wła- 
ścicieli kawałka ziemi, tém silnićj was do tego zachę- 
cać powinno. Postępujcie we wszystkićm dobrem dla 
waszego własnego dobra. Troskliwe pielęgnowanie 
bydląt jest jednym z najistotniejszych środków do 
polepszenia byta waszego. Im lepićj rządzić się bę- 
dziecie, tém godniejszymi staniecie się dobrodziejstwa 
nadanćj wam własności ziemskićj. Starajcie się być 
szczęśliwymi, a będziecie nimi, bo same tylko nad- 
zwyczajne nieprzewidziane przypadki usprawiedli- 
wiają człowieka, gdy mimo wszelkie usilne starania, 
aby być szczęśliwym, staje się nieszczęśliwym. 

PROROCTWA 
na rok 1946. 

Styczeń. Świeżo założona w Czempinie »Księ- 
garni stara« wydaje pierwsze dzieło własnego na- 

P 
ładu pod napisem »Corso.« Robi ogromne huku 
uku! W Poznanin tworzy się towarzystwo »del 

Corso.« Termin 15 walnego zebrania, wyznaczo- 
ny na dzień 1. Kwietnia. Ciekawość ogromna, które 
stany będą przypuszczone do tćj — »zabawy ludu,« 
i gdzie pierwszy Corso się odbędzie. Domysły, iź 
na piaskach Swarzędzkich, jako placu największym. 

Luty. «Landgraf Homburski pomnaża swój i tak 
już dosyć groźny kontyngens. Papiery w całćj Eu- 
ropie, Azji, Afryce, Ameryce, a nawet podobno i Au- 
stralii spadają 0 połowę wartości. Głuche wieści, iz 
JW. Landgraf zamierza krucjatę przeciw Saracenom. 

Marzec. NWarta zrywa most forteczny, zabiera 
most pontonowy w Obornikach i inne po drodze, za- 
tyka temi materyałami uście pod Kiestrzynem i toru- 
jąc sobie nowe łożysko, uchodzi do Baltyku. Powódź 
w Poznaniu tak wielka i niesłychana, iż na placu tea- 

wając do ciężarów zaprzęgane, łatwo zrzucają źrebięta tralnym noblesa poznańska przez 1} godziny citissime 
bawi się w młaki (laguny) weneckie. 

Kwiecień. Pierwsze walne zebranie Towarzystwa 
, Corso w Maju odbędzie się na p dzialowym, ze 
względu najwięcćj, aby cała publiczność poznańska 
mogła się przypatrzyć temu widowisku. — Wielka 
i ogólna reparacja Antibazaru (quondam Hotel de 
Bavićre). Towarzystwo wydaje akcje na nadstawę 
780 piętra za zezwoleniem komendanta twierdzy. Bu- 
downiczy z małćj resztki materjałów i szczupłego za- 
robku buduje sobie ładny pałacyk nad koleją Poznań- 
sko - Warszawsko - Kijowsko - Kaukazko - Pekińską. — 

Maj. Pierwszy Corso. Któż zdoła opisać za- 
dumienie radosne spektatorów, gdy po ukończeniu 
jazdy ujrzeli występujący na oczy wiek średni z ry- 
cerzami w zbrojach, giermkami itd. itd. Wielkie 
igrzyska rycerskie. — Portoriam zniżone dla stósun- 
ków handłowych Poznania z Chinami, resp. ułatwie- 
nia korrespondencji. List do Warszawy kosztuje 

"10. sgr., do Pekinu tylko 10 sgr. 9 den. 
Czerwiec. Od 50 lat zjawia się pierwszy transport 

prawdziwego szampana na transakcje, równocze- 
snie z Panią Urelinger pierwszą kochanką z teatru 
Berlinskiego. Sceny z wyprzęganiem koni ifd. zu- 
pełnie jak przed 109. laty. - 

Lipiec. Towiański zostaje Hofratem Xięcia 
Reuss-Schleitz-Greitz-Lobenstein-Ebers- 
dorf. Przypisują tę nominację nieprzyjaźni tego Xig- 
cia względem Hrabi Paryskiego, kuzyna swego. 

Sierpień. Ogromne upały. Landgraf Homburski 
w spółce zXięciem de Waldek & Pyrmont wypo- 
wiada wojnę papieżowi Janowi XLIV. z powodu, iż 
tenże chce Smialicy po ao żydów w państwie kościel- 
ném. Z obydwóch stron ogromne przygotowania do 
wojny — odpornćj. 

Wrzesień. Patryoci w Niemczech zbierają podpisy 
na adres do sułtana Azji mniejszćj, zawierający naj- 
czulsze dzięki, iż przodkowie jego, quondam Cesarze 
tureccy, niekorzystali z zamieszek wojny 30 -letnićj, 
jakie po części wywołał król szwedzki. 

Październik. Xiążę Cumberland umiera w je- 
dnéj chwili z Hr. W. z zaziębienia po tęgićm śnia- 
daniu. Ostatnie lata razem z sobą spędzili na po- 
kucie i miodzie u OO. Kapucynów w Brunswiku. 

Listopad. Pierwszy statek parowy przybywa na 
zimę z Baltyku do Poznania. — Hofrat Łist daje w Ba- 
zarze koncert na basetli. Natłok ogromny, albowiem 
rozdano około 1200 freibiletów. Po opłaceniu ko- 
sztów koncertu, 12. tuzinów rękawiczek, rozdanych 
omiędzy. damy, tudzież stancji w bazarze, Hofrat 
edwie odbił koszta podróży. Zapowiedział za 100 
lat, jeżeli Pan Bóg da życie, koncert na fłecie. Uni- 
wersytet Poznański, składający się z jednego fakul- 

tetu, obdarzył go dyplomem doktorskim w nagrodę 
zasług, położonych około dobra ludzkości. 
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Grudzień. Ostatnie ciągnienie ostatnićj klasy osta- 
tnićj loteryi. Nikt nieprzegrał, nikt niewygrał. Lo- 
terja zostaje zniesioną; natomiast pozwolone wszelkie 
loterje prywatne, banki faraonowe itp. Połowa Ber- 
lina wyjeżdża do Kóthen; ruletka en gros pod g0- 
łóm niebem. 

LLL 

"NUDY. 
Człowiek fizyczny czuje już pewną oziębłość 

i przykrość, jeżeli mu zbywa na draźliwości, tak sa- 
mo człowiek umysłowy, gdy zbywa na uczuciach 
i zmysłowość gasi płomień ducha. Dusza więc po- 
pada w chorobę, a tą chorobą właśnie są nudy czyli 
boleść nieczynności. Boleść ta w naszych czasach 
łównie wywarła swój wpływ na wyższe stany, które 
u jćj oddaleniu używają wszelkiego rodzaju rozry- 

wek. Człowiek potrzebuje odmiany i nowych dra- 
nień, albowiem wszystko z czasem znudzi, nawet 
słońce i xiężyc, czemuż nie także słońce kochanki, 
skoro codziennie w domu wschodzi i zachodzi? Nu. 
dy, ta plaga samotności, stanowią szczęście tylu ro- 
mansów i pism czasowych, i niebrakną nawet żywe- 
"mu Francuzowi, który tak często wyrywa się ze swo- 

: jen »vous m’ennuyez,« i wielu z nudów już chcia- 
o sobie życie odebrać, czego dowodzić mogą zwrotki 
z piękna -niedbate wielu poetów, którzy z nudów 
i modnego oprzykrzenia życia ladajakie wiersze klecą. 
Nudy stworzyły całą formalność wizytową tak przy 
kawie, jak przy herbacie, nudy wywołały wesoła, ce- 
remonie chrztów i pogrzebów, tudzież wszelkie wy- 
żerki celowe; nudom zawdzięczamy wynalezienie wi- 
na iw ogólności gorących napojów, podobnie zwy- 
czaj palenia tytuniu i zażywania tabaki, a w średnich 
wiekach każdy dwór musiał mieć błazna, którego zwa- no trefnisiem. 

Nasze damy z samych nudów tysiączne robią za- 
bawki, a najrozumniejsi mężowie gadają i piszą a na- wet popełniają głupstwa z nudów, i chciałbym sły- 
szeć wygadywania panien mających ochotę do stanu małżeńskiego, gdyby zaprowadzono znowu sposób budowy naszych przodków, u których okna wycho- dziły na podwórzec, były za borowadzone w posowie, a o szybach szklanych ani Było myśli, 

W mniejszych miastach może podróżny mieszkań- ców pozbawić nudów i natychmiast we wszystkich twarzach miejskich czytać, ćo jednakże jeszcze dowo- dzi wychowania domowego, albowiem w wielkieh miastach nudy już na progu witają. Mody nie wystar- czają do ujarzmienia złego ducha, xiążki, dzienniki i improwizatorowie także nie, więc intrygi, niezgody familijne, bankiety, spory religijne, albowiem łatwićj rozerwać zmysły jak rozum, 
Każdy stan; każdy temperament zdaje się mieć swe oddzielne nudy; jąk ma swe słabości umysłowe 

i cielesne. Nudy ma człowiek niskiego stanu w ob- cowaniu ze sobą, dobra głowa w przestawaniu z głup- cami, chyba iż właśnie bawi się ich głupstwami; za- 
kochani nieznają nudów, będąc zawsze sobą zatru- dnieni, PB ogłaszają się w zawierusze świata, gdy skutki lekkiego życia na nich występują. 

Stare romanse i komedje opuszczają swych boha- tyrów, przybiwszy z nimi do portu małżeńskiego; jednostajność małżeństwa niewarta opisu, i dla tego powiedziała żona do męża, którego gniewało jćj zie- wanie: »ja i ty jesteśmy jedno, a będąc samą, nudy 
pobierają.« Dobrze, iż obie strony jadą do wód, je- szcze lepićj gdy każda jedzie do innych, a najlepiej 
gdy cudzy mąż z cudzą żoną! 

udzi żywego temperamentu już powietrze sama nudzi, a ludzie, których niecierpimy, nudzą nas naj - lepszemi dowcipami. Szlachcic z dobrej familii nu- ‘dzi się A la mort w najlepszém towarzystwie mie- szczan, mieszczanin u stołu pańskiego i w modnych towarzystwach miast wielkich. 
Dla zabicia nudów niejedna mężatka spogląda w lustro, a mąż przyciąga szlejki, układa włosy i chu. stkę na szyi. Szczypta tabaki, spojrzenie na zegarek u niejednego są lekarstwem na nudy. 
Najgorzćj z kobietami kokietującemi, wszystko 

je nudzi, młodzi kawalerowie za nadto, starzy za mało je szanują, własna ich płeć mało je obchodzi, równie 
mało, jak natura i książki. Kościół dosyć z mody wyszedł, chyba dla chwilowéj ciekawości kościół na trzęsawie improwizowanych apostołów; cóż tu począć? — ziewać? — ale ziewając trzeba rozdziawieć usta ; — śmiać się? — ale ząbki już oddawna w wątpliwym 
stanie — cóż tedy? więc grać albo — spać, bo kto 
śpi, ten się nienudzi, 

Kłótnie i niepokoje w familiach często innego nie- 
mają źródła jak nudy — nasamprzód służba musi od- 
powiadać, potém nieszczęśliwi przyjaciele. Jeżeli 
przy wieczerzy nastanie cisza; jeden bawi się nożem, 
widelcem lub talerzem, drugi robi kuleczki z chleba 
i rzuca je w twarz drugiemu; trzeci gąda o powietrzu, czwarty upuszcza talerz lub serwetę, a największy 
nudziarz zazwyczaj świecę gasi. 

Wątpię, czy są ludzie, tórychby czasami nudy 
nie napadały; im kto lepsze ma wykształcenie, tém prędzćj im podlega, skąd pochodzi, iż chłopi 'i rze- 
mieślnicy rzadko lub wcale nie doznają nudów; ober- 
tas lub zwodziasz jest dla chłopa skuteczniejszém na 
nudy lekarstwem, jak polka lub galopada na balu 
w Bazarze. Uciechy zmysłowe są dla wszystkich, 
umysłowe tylko dla mniejszości, i dła tego człowiek 
z niskiego stanu nudzi się ze sobą, myślącego nudzi towarzystwo, i ja obawiam się znudzić nudami i ży- 
czę wszystkim, którzy może zasnęli nad tą rozprawką, 
snu przyjemnego, Quiescant in pace. Dizi, 
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PIAST 
(Z Album Lwowskiego.) 

Pełno myszy, kara boża! 
W Polanów ziemicy ; 

Głód doskwiera, lud wymiera, 
Choć w Kruświcy, na stolicy 

Dość chleba i zboża, ! 
Przyszli święci janiołowie 

Do Króla Popiela, 
I glodnego, ubogiego 

' Ludu z nimi wiela. 
Lecz Królestwo nie niedali, 

Jeszcze wyłajali. 
Poszli święci janiolowie 

Z nimi Indu wiela, 
Glodno, chłodno, idą z miasta, 

A wyszedłszy w pole, 
Widzą chatę, niebogatę, 

Lecz że bocian na stodole, 
Wstepuja do Piasta. 

Piast gospodarz gości wita, 

W dom wprowadza, za stół sadza, 

Kto i skąd niepyta. 
A Rzepicha gospodyni 

Jeść i pić przynosi, 7 

Kto wziął mało, wnet przyczyni, 

I prosi a prosi. ! 

A gdy naród wciąż napływa, 

Wszystkim rada, wszystkim szczera; 

Od alkierza drzwi otwiera, 

I co ma rozdaje. , 

Coraz nowe, glodne zgraje 

Oblegają dom do koła, 

Jedzą , piją, nieubywa, 

Zawsze pełne misy, dzbany, 

Bo dar boży, wciąż się mnoży. 

Bacząc na to lud zebrany 

Jednogłośnie woła: 

Kołodzieju, dobrodzieju! 

Panujże nam, panuj! 

A ty ludu, pomny cuda, 

Szanuj Piastów, szanuj + 

Oj będziem ich szanowali, 

Byle dobrze panowali. 

I jakby w dzień wesela 
Gody się zaczęły, 

"A myszy z caléj ziemicy 

_ Gopło przepłynęły. 

I w Kruszwicy, na stolicy 
Zagryzly Popiela, 

zyć 

Legenda J. K. Podoleekiego. 
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"SZKOŁA ŻYCIA. 
(Walentego Biedowskiego.) | 

Pokad sie snowa wyroki tajnemi 
To pasmo życia tak dziwnie uwite, 

"Wszyscy do szkoly chodzimy na ziemi, 
Gdzie professory uczą rozmaite, 

Roskosz i boleść , pomyślność , mozoly 
Różne to tylko klassy jednćj szkoły. 

Kto dobrze objął rozumem i wolą 
I cel nauki to życia zadanie, 

Temu, gdy inni jeszcze się mezolą' 

Praca igraszką wnet u celu stanie. ze 

Lekko i rączo w dzielnym sił zapędzie 

Pojmie naukę i popis,odbędzie. 

Kto piosnki tylko chce śpiewać wesółe, - 
Patrzy by dola sama z nieba spadła: 

Daremnie przejdzie całą życia szkolę, 

5 Niepozna nawet dobrzę abecadla. 

Żacyśmy wszyscy — możem się zapytać : 

Czy aby jeden nauczył się czytać?... 
4 

Lecz choć juz tylko szezesliwém zrządzeniem 

Do zgloskowania dojdzie duch ochoczy, 
A oko jasném swobodném spojrzeniem 

Po wielkiéj księdze żywota potoczy: 

Jużeśmy wiele wiele w zysku wzięli 

Tam dokońezemy cośmy tu poczęli. 

ROZMAITOŚCI 
/ 

Dzieje ludzkości. — Historja ludzkości jest 
' nieskończoną historją cierpień. Przebieżmy ją od 
Adama aż do sądnego dnia, a zawsze stawi nam się 

jednakową w swych dążnościach: wszelkie utrapienia, 

wszelkie przykrości, jakie tylko. spotykać mogą Ży- 
jące istoty, nieprzestały nigdy katować mieczem i bie 

czem ludzi, choroby w tysiącznych kształtach wybi- 

jały piętno swych dolegliwości, swych męczarń na 

ciałach wszelkiego wieku, a dopieroż cierpienia du- 
szy, najdotkliwsze ze wszystkich, z jakążto potęgą ję- 

dzy dręczyły umysły i wymuszały na milionach istot 

myślących złorzeczenia własnemu, bytowi; najokro- 

pniejszą zaś myślą, jaka się przyczepia do tych ba- 

dań, jest myśl, że to byli i są jeszcze ludzie, którzy 

największą część tych cierpień jeden drugiemu za- 

dają, istoty, które od toru, który ich ku przezna- 

czeniu ich ma prowadzić, całkićm odbiegały, robiąc 

z ziemi piekło, z którego się część najwięcćj cierpiąca 

z najgorętszćm upragnieniem wydobyć usiłuje, druga, 

mnićj uciśniona, bez tego życzenia i wprawdzie za- 

wszę za rychło, także z życiem ziemskićm rozbrat 
sa
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czynić musi. Wielu ladzi tem się pociesza, że ich 
udręczycielom kiedyś tam większą miarką odmierzo- 
no będzie i znosi swe katusze w tym względzie z wiel- 
ką cierpliwością, a ze im po większćj części nic le- 
pszego na pociechę niepozostaje, ta tedy kotwica 
przykowuje ich do życia obecności i nastręcza im na 
przyszłość nagradzający, swobodniejszy widok. Ubie- 
gają się zaiste ludzie każdego czasu do lepszćj obe- 
cności; lecz usiłowanie ich strudna kiedy i tylko chwi- 
lowo bywa ladajakićm wieńczone powodzeniem, i cóż- 
kolwiek bądź jedno. pokolenie zdobędzie dobrego, 
drugie to znowu burzy i wniwecz obraca. Ta od- 
wieczna kolej rzeczy ziemskich miota ciągle ludzko- 
ścią na ziemi, i pozostaje właściwie nieomal zawsze 
w jedném kole lub, wraca znowu do swego kresu. 
Jedwabne słowa: Życzliwóść, cywilizacja, sprawie 
dliwóść i t. p. są to tylko błyskotki, które jakoby 
pod ręką kuglarza rodzą się i konają. Ten jeszcze 
najznośniejsze na tym padole przeżył życie, kte się: 
umiał najpięknićj mamić. 

Xiężyc im bliżćj jest ziemi tém bardzićj ją ziębi. 
— Barometr wyżćj stoi im bardziej xiężyc od ziemi 
jest oddalony. — Im bliżćj xiężyc znajduje się ziemi, 
tém częstsze deszcze i śniegi — Liczba dni śnieżnych ' 
i słotnych w epoce gdy xiężyc jest najbliżćj. ziemi, 
"zawsze przewyższa liczbę takichze dni w epoce gdy 
xiężyc jest najdałćj; tak iz na 114 dniach słotnych 
w pierwszćm położenia xiężyca, jest tylko 100 dni 
słotnych w położeniu drugiém. — Największe natę- 
żenie siły magnetycznej w kierunku poziomym, przy- 
pada w nowiu i ostatnićj kwadrze, najmniejsze w peł- 
ni xiężyca. 

Kalendarz roku sybirskiego lub japoń- 
skiego. — Dnia 23. Czerwca pada śnieg, dnia 1. Li- 
ER śnieg ginie, dnia 9. Lipca pola zielone, dnia 17. 
„ipca wszystkie planty rosną, dnia 25. rośliny w zu- 
pelném kwitnienia, dnia 2. Sierpnia płody dostałe, 
dnia 10. Sierpnia rośliny zawięzują nasiona, dnia 18. 
Sierpnia śnieg pada i pada bez ustanku aż do dnia 23. 
Czerwca następnego roku. 

Pod napisem: »Jarmark w miasteczkue umieszczo- 
ny jest w Bibliotoce Warszawskićj za Marzec 
1844. humorystycznié napisany artykuł. Autor jego, 
obywatel z nad Bugu, .z duszą i ciałem chłopów przy- 
jaciel, jakich i dziś jeszcze dość małą , który za mło: 
du, z wyraźnego pociągu serca, wykradł się nieraz 
z pod dozoru guwernera i przypłacał za to karą jego 
niejedzeniem objadu i burami pań ciotek: »iż z tego 
chłopca nigdy niebędzie człowiek salonowy,« i biegł 
od okna karczmy, przypatrywać się rzeskim plasom 

a słuchać wesołych piosneczek,. powiedział między 
innemi: » Wolę i dziś pógadać z dłovkie niż z wo- 
niejącą damą, wolę jechać na dożynki (po naszemu 
wieniec), niż na bal, bo: chociaż mi czasem tęsknota 
ściśnie serce patrząc na upokorzenie najliczniejszćj 
klassy społeczeństwa, przecież milsza mi ta tęsknota, 

niż rady wyższego faktycznego świata, _ Obywatel 
ten, świadek sceny przede drzwiami głównej mia- 
steczka gospody, jak żona męża swojego, podchmie- 
lonego litkupowa gorzałką po sprzedaży mysiatego, 
ciągnęła za rękę, tak dalćj mówi: » Westchnąłem mi- 
‘mowolnie i pomyślałem: 'otóż nowy (?) żywioł ni- 
szczący zdrowie i byt materjalny naszego ludu, oj! 
panowie pseudo -filantropy, mnićj szermujcie i roz- 
po się po gazetach, a'więcćj działajcie. dla do- 
ra ogółu, mnićj czczćj gadaniny lecz więcćj czynu, 

a niebędziecie się uskarzać na demoralizację i pijań- 
stwo ludu! Odwróciłem się za moim mazurem, i wi- 
działćm jak pani Janowa (żona) odbierała resztę pie-- 
niędzy mężowi i skręciła ku taśsom, zapewne dla za” 

, kupienia jakiego perkalikn na świąteczne szaty. Zno- 
wu pomyślałem: »mysiaty się rozejdzie; część 
rzepił pan Jan na litkupie, resztę wydrą 

żonie szachraje żydzi, i nie będzie ani ko- 
nia ani pieniędzy.« — Był on tam także świad- 
kiem arcykomicznćj sceny. Umawiał się kupujący 
z sprzedającym o cenę.  Szło tylko jeszcze o trzy 
złote. Rudy żydek — konieczny (jak go tam nazy- 
wano) przypisek przy każdym artykule kupna i prze- 
aży, — zniecierpliwiony długim targiem, rzecze: 

»Ny! oco tu chodzi? o trzy złote! niech każdy ustąpi 
połowy a będzie zgoda.« Jeden z kupców przedają- 
cego, obrażony do żywego, że dwagodzinne swary 
zakończył jednóm słowóm żyd łapserdak, poprawił 
siwćj czapy, wsadził raki (ręce) za pas, splunął i wy- 
krzyknął w ucho żydowi: »Stuchaj ty, zydzie, pana 
Boga wsechmogącego kocham z całćj dusy, z całego 
serca, Jezusa Chrystusa i Najświętsą Matkę Boską 
takze, .a djabła się boję, o okrutecnie boję, ale wies 
co poganinie ze wolę mieć jednak z djabłem do cy- 
nienia, jak z tobą pejsaku, psiawiaro, a więc więc | 
rusaj zkądeś psysed, bo ci gnaty połamię.e Żyd 
przestraszony groźbą, straciwszy nadzieję faktornego, 
znikł jak kamfora, a kumowie dobili sami targu i po- 
szli na litkup. — Więc tedy. chłopy, o których ta 
mowa, umieją się oswobadzać z szponów faktorskich. © 
Niemieliżby chłopy Xięstwa Poznańskiego lepszćj do 
tego sposobności? 1 tak np. zwróćmy uwagę do je- 
dnego: z wielu szczegółów.  Niębyłożby 2 większą 
dia was korzyścią sprawić na wspólną własność gmin 
wańtuchy i zapakowawszy w nie odważoną jednako- 
wą wełnę, do ktéréjby i x. proboszcz moze swoję 
przyłączył, i posćłać z nią rostropnego członka wa- 
szćj społeczności dó Poznania na jarmark wełniarski 
z poleceniem wykazania się świadectwem przedaży 
przez zwierzchność miejsca jarmarku lub kupującego 
wydaném? w.czóćm zresztą bezwarunkowe do po- 
słannika zaufanie zastąpiłoby dostatecznie wszelkie 
świadectwo. I to byłby krok postępowy, któryby 
wam także do: wyzwolenia się z rąk waszych broda- 
tych przyjaciół po części dopomógł. — przyjaciół, 
których sumienie czyste jak moje czeluście — przy- 
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jacidt, którzy byliby radzi, żebyście pozostali cie- 

mnymi, jak noc czarna do smoły po
dobna — przy- 

jaciół, którzy, gdyby można,
 kupowaliby za bezcen 

dusze wasze, aby z niemi dla wyższego gro
sza na 

jarmark do-piekła jeździć, gdyby
 kalendarze ułatwiły 

im wiadomość O dniach jarm
arków w państwie nie- 

„€zystych duchów. |
 * ? 

W Luizanie przyjmują dziewczęta pocałunek 

z chrześciańską cierpliwością,
 a idąc za przykazniem 

biblii o policzku, odebrawsz
y całusek w jeden poli- 

czek, nadstawiają czem prędz
ej drug | || 

Jeżeli człowiek najpiękniejszym j
est ziemi kwiatem, 

to ziemia jest najpiękniejszym 
człowieka ogrodem. 

Ludzkość — mówi Hoene-
 Wroński — dała po- 

czątex historji zaczynając mieć cele po
wszechne 

(nie jednostkowe ). Historja nie jest czasem pano- 

wania ludzi. - 5 

Człowiek złożon z ciała i ducha należy połową 

do ziemi, połową do ni
ebios. ą .. 

Nowy sposób mówienia, — P
ewien deputo- 

wahy sejmowy powróciwszy
 do domu spytany z0- 

stał od chłopów, swych mocdaw
ców, czemu w gaze- 

tach niepisza, czyli i on co powiedział. 3 »Ludzie, 

odrzekł im »tego wy Dierozumiecie. „Nieczytacież 

często w gazęcie: powszech
ne szemranie. Otóż i ja 

s przemawiam.« 

SBa Age ‘aiigielski. — Lo
rd Kanclerz Nor- 

thingthon mocno był nękany od
 podagry. Razu je- 

dnego w parlamencie, niemogąc 
wytrzymać od bolu, 

zawolal:, »o, gdybym byt wiedział, iz te nogi mają 

kiedyś dźwigać Lorda Kanclerza _ Anglii, byłbym 

w młodszych latach więcćj 
na nie miał względu. : 

Lekarz i pacjent. — Bardzo lubiony ale
 też 

nader roztargniony lekarz „ame
rykański wołany był 

do chorego. Ten miał zażyć pigułki
. W Ameryce 

panuje zwyczaj, iz lekarzow
i zaraz płacą, a wpra- 

wdzie możniejsi gwineami, tudzież że lekarze noszą 

pigułki przy sobie. Nasz lekarz bardzo się zasta- 

mawiał nad chorym, nareszcie z jednćj kieszeni do
- 

był pudełko z pigułkami z drugićj szt
ukę złota, za- 

Żył dziesięć pigułek, chóremu gwin
eę wcisnął w rękę 

i poszedł. Lekarstwo skutkowa
ło. Nazajutrz pacjent 

był zdrów a lekarz leżał w
 kurczach. ga; 

(7 Lekkomyślność sposobniejszą je
st do popełnienia 

niesprawiedliwości, aniżeli do przyznania istnieją
ce- 

mu pokoleniu moralnego upadku.
 Pochwycony wy- 

raz zdrada aa się nieprzer
wanem echem dla tłumu, 

a stąd wszelkie nieszczęścia 
są skutkiem zdrady, mi- 

.łość dobra publiczhego skutkie
m osobistćj dumy. 

Namiętność czyni najlepsze spostrzeżenia i naj- 

lepsze wnioski. Jestto, dalekowidz, którego pole 

tóm jaśniejsze im ciaśniejsze. 
* Bali 

Rozum. i fantazja są to krańce półno
cn i połu- 

dniowy życia, duchowego. Średnie strely najza- 

mieszkalsze, ale in dalój ku południ
owi tćm piękniej- 

sze i żyzniejsze. cf eee 

Wynalazca gry whista Sir Edmond Hougl (żył 
w końcu 18, wieku) otrzymał za uczoną o tćj grze roz- 

prawę 1000 funt. szterlingów (około 7000 Tal.). Mil- 

ton za swój „Raj utracony* dostał 50 funt. szterlin- 

gów (około 350 Tal.). Słusznie, bo pilnićj ludzie 
grają w whista, aniżeli raj czytają, 

Utracamy nie jednego, któryby mógł jeszcze śród 

nas pozostawać i działać dla dobra ogólnego lub szcze- 

śólnego. Ale taka jest kolćj rzeczy ludzkich. Ten 
ulega, czasem nie wiedząc dla czego, rozpaczy, która 

jest hyeną życia, tamten nałamawszy się częstokroć , 

z wielkiemi trudnościami i pokonawszy je zwycięzko, 

zrażony mniejszemi umiera z zgryzoty lub popadłszy 

w czarną melancholię, życie sobie odbiera. ‘ 

Najstrawniejsze pomiędzy ludźmi żołądki mają ci, 

co noszą na czole Abla, a chodują w sercu Kaima, 

Są to zwykle ludzie elastycznego sumienia, ale przy- 

chodzi czas, gdzie z wielką skruchą szukają plastrów 
na uleczenie ran jego. 

Gdzie zachodzi jednostajność, tam niema Życia, 

którego rozmaitość 1 zmienność właśnie najistotniej- 

szym są warunkiem. Jak w świecie dynawicznym 

odbywa się ciągle proces roślinny i chemiczny, tak w 

świecie moralnym 2a wszystko działa ustawny pro- 

ces życia. 
- Są ludzie, którym łatwićj przychodzi spełnić za- 

bóiczy napój lokusty, aniżeli znieść złośliwe nacina- 

nia języczne. : 
Gdyby salonowe szczęście było dostatecznóm dla 

śmiertelnika, nie jeden wścibski byłby najszczę- 
śliwszym. _ 

Przepych jest także: dobrodziejstwem dla ludu, 

przysparza bowiem robotę a robotnicza klassa ludzi 

nieskłada się z samych tylko mularzów, cieślów i po- 
wróżników. 

W Twierdzy Firchtenstein na Węgrzech, należą- 
cćj do Xiążąt Esterhazów, znajduje się bogaty skarb 

kosztownych klejnotów. , Statut domu xiążęcego 0- 

bowięzuje każdego naczelnika do pomnożenia tego 

skarbu; a z drugićj strony zabrania naruszyć go, 

chyba na wyzwolenie którego Esterhazego z niewoli 

tureckićj lub brańców wojennych. W jednej sali 

zamku widać na ścianie drzewo genealogiczne, które 

przypadkiem nie dalćj sięga jak do Jadama, a koń- 

czy się r. 1676. na Mikołaju Esterhazym palatynie 

węgierskim. — Któżby wątpił, iż sami Esterhazowie 

śmiać się muszą z tego szumnego quid pro quo. 

Zadna różnica ludzi rozdzielać niepowinna; mo- 

ralne tylko granice kladą przedział między ludźmi. 

„RE Na śmierć dziecięcia. 

Radość i boleść ziemska tak bliskiemi sobie, 
Żeś dziś w, cieplójm powiciu, jutro w zimnym grobie. 

Jules Janin ma naśladowcą siebie samego. Mo- 

ina go poznać w każdym wierszu, jak Rossiniego 

w każdćj operze. - : 



Pierwszym warunkiem wszelkiego . wspólnego 
przedsięwzięcia, jest jedność;,niemoże być tam jedno- 
ści materjalnćj, gdzie niema jedności duchowej, te- 
go węzła moralnego, którym jest tożsaniość pojęć, 
zasad, celów i środków. ° ai kia 

Gdzie nie ma jedności zasad, tam jednośei środ- 
ków być niemoże, a jedność celu pozorną jest tylko. 

Kiedyż, — pyta się ktoś — nad tym potopem téo- 
ryj, marzeń, i waśni, co ogarnął Europę ciągnąc w 
rozbicie i pochłaniając rozumy tylu reformatorów, 
przeleci nakoniec gołąb pokoju i zbawienia. ? 

Formy niestanowią istoty, nie są życiem, ite z 
nich tylko mogą być trwałe i dobre, które są natu- 
rulnym objawem ducha. : 

Kiedy łatwowierność była zasługą, wierzono we 
wszystko. Wątpliwość rodzi się tylko w dojrzałćj i 
smutnóm doświadczeniem ostrzeżonćj duszy. 

Niezgoda, jest to właśnie rafa, o którą zwykle 
rozbija się szczęście nietylko domowe ale i narodów. 

Przyjaźń ludzka jest dobrym początkiem szczęścia. 
Rzecz straszna. Za czasów Napoleona niektó- 

ra biedna niemeczka, uwiedziona przez żołnierza 
francuzkiego, wyglądała lada dzień: swego zleżenia. 
»Już tedy — rzekła — po moim honorze, po mojém 
dobrćm imieniu, po mojćm czystém sumieniu, wszy- 
stko dla mnie stracone, a do tego rzecz straszna, 
iz z mojém dziecięciem, którego. ojcem Francuz, nie 
będę się nawet mogła poniemiecku rozmówić. 

Skarga. Dwaj wozni sądowi wysłani byli are- 
sztować dłużnika; ten spostrzegłszy ich z okha zasu- 
nat czem prędzćj zamek drzwi, a powróciwszy do , 
okna jął szkalować, kląć, od czci od wiary woznych 
odsądzać. Obrażeni w urzędowaniu wozni ułożyli 
taką skargę: »Pan N. szkalował nas z swego okna: 
wy gałgany, łotry, hultaje, wydmikufle, obwiesie, 
urwipołcie, powsinogi, urwisze, złodzieje, nicponie, 
osły — co zgodnie z prawdą i sumiennie podpisem 
naszym stwierdzamy.« A ; 

Ocalone życie, Jeden z dzienników francuzkich 
opowiada: »Pewien zbrodniarz na śmierć osądzony, 
chciał sobie życie odebrać naprzód trucizną późnićj * 
nożem, ale daremnie, bo śpieszna pomoc lekarska 
ocaliła mu Życie i jutrzejszego dnia — będzie na nim 
wyrok śmierci spełniony. z: 

Mamy teraz tak wielu doktorów filozofii, iż wy- 
„miarkować niemożna, czy filozofia choruje na dok 
torów czy doktorowie chorują na filozofią. Sa je- 
dnak zdzowi doktorowie zdrowej filozofji, którym 
chociażby nimi niebyli, można ten zaszczyt z ich 
dzieł przyznać. 

»Obysmy coraz bardzićj przejmowali się tém prze- 
- konaniem — mówi bardzo słusznie pan Pusz w Bi- 
bliotęce Warszawskićj tom 3, str. 2-—44, — iż po- 
-szukiwania fizyczne w wszelkich kierunkach, pewnićj 
i rychlćj doprowadzą nas do poznania prawdy wie-- 
cznćj, aniżeli owe macanie w mglistćj pomroce pan- 

teizmu Spinozy lub.walki Hegelistów, z wła- 
ściwą sobie niemylnością a pridré toczone 0 składzie 
i naturze absolutum. ee 233 

" _ Biedna to, bardzo biedna opinia publiczna, którą 
— jak ktoś powiedział — kierują karczemni krzyka- 
cze. Przed taką opinią publiczną tylko też ubodzy 
duchem ludzie mogą zginąć kolana! “Ale cóż, szcze- 
kuły szczekają, głupcy słuchają i co gardła krzyczą : 
»prawda! ukrzyżaj!e — rozumni i filuci albo się u- 
śmiechają, albo, na nieszczęście, ramionami wzdry- 
gają i — milczą! 

Najlepszyby dziś zrobił interesik, ktoby wyna- 
lazł . najniezawodniejszy sposób 'mydlenia oczu. 
Dotychczas nie udał on się ani jezuitom z urodzes 
nia, ani jezuitom z wymuszonćj potrzeby! Szczę- 
śliwi, którym się jednak udaje mydlić oczy — lu- 
dziom, co mając oczy niewidzą. 
Na czem się zasadza prawdziwa ludzi pomyślność ? 
W róznych czasach i u różnych narodów uznano 

za rzecz niezawodną, iż prawdziwa ludzi pomyślaość 
zasadza się na szczęśliwości małżeńskićj. I tak już 
za czasów Likurga ludzie, którzy stronili od mał- 
żeństwa, doznawali zniewagi przez wykluczenie ich 
od publicznych igrzysk, i musieli podczas zimy. stą- 
wać nago przed sądem. U;Spartanów była kara na 
nieżonatych. Turyjezykowie obiecywali nagrody i 
zaszczyty chcącym wstępować w śluby małżeńskie. 
Plato stanowił, iż ten, co do 35go roku życia pozo- 
stał w stanie bezżeństwa, niemiał być do żadnćj do- 
stojności dopuszczonym. Za czasu Rzeczypośpolitćj 
Rzymskićj pod cenzorami Furiuszem Kamillem i 
Postumiuszem ci, co do: starości w bezżeństwie po- 
zostali, musieli płacić karę pieniężną do skarbu pu- 
blicznego. Podobnież starzy Germanowie stanowili 
kary na bezżeńców. Juliusz Cezar zabraniał dzie- 
wicom, które do 14g0 roku nieposzły za.mąż, nosze- 
nia na głowie strojów z perłami i drogiemi kamienia- 
mi i używania krzeseł nośnych (lektyk). 

Nauka na doświadczeniu oparta. — Przymrozki 
przed $. Michałem tak zapowiadają piękną jesień, jak 
troskliwsze ciepłe zaopatrzenie kryjówki wywiorek 
na zimę, zapowiada tęgie mrozy. 

Między wyklętemi artykułami z prawa Majdebur- 
skiego znajduje się i ten, iż papieże niemogą uwal- 
niać od przysięgi poddaństwa panującym. 

Trembecki aż do namiętności posunął upodoba- 
nie w paleniu fajki, dla tego też w najpierwszych 
towarzystwach, a nawet na pokojach królewskich 
wolno mu było ciągnąć słodkie dymy z sultańskiego 
cybucha, „(Gdy w roku 1769. wjeżdżał do Paryża, 
paląc podług zwyczaju fajkę, żołnierz stojący. przy 
rogatkach: »proszę zgasić fajkę,« zawołał, »tu nie 
'wolno wjeżdżać z ogniem.« — »Nie wolno,« powtó- 
rzył z krwią najzimniejszą Trembecki, »a więc Ma- 
cieju zawracaj do Polski, tam njczego nam nie za- 
braniają.c I istotnie zawrócił i o pół mili od Paryża 

* 



rzenocowawszy dopiero ną zajutrz wjechał do sto- 
icy Francji. © 

Dnia 7. Marca przedawano w Peście drogą publi- 

cznćj licytacji pewną ilość towarów materja nych. 

Pomiędzy innemi znajdowały się trzy cetnary kaw 

Mokka, którą nabył pewien tameczny kupiec. Od- 

„bierając towar wziął jedno ziarnko w zęby i bardzo 

się zadziwił, iż niebyło ani chropawe, ami aromaty- 

czne, lecz z ciasta; wziął drugie, trzecie, gryzł a 

gryzł, aż go zęby zabolały — ale ciasto pozostaje 

ciastem, choćby je jak najlepiej ufarbował, nieda się 

kawa wyczarować. W ydało się, iż kawa fałszowa-, 

na była zastawioną i że dający zastaw na niegodziwy 

sposób był oszukany. ! 

Z postępem czasu postępują zbrodnie! Jedni so- 

bie drudzy innym odbierają Życie: Mężowie popeł- 

niają żonobójstwa, żony mężobójstwa, rodzice dzie- 

ciobójstwa , dzieci rodzicobójstwa; z drugićj stron
y 

mniej uczucie ludzkie oburzające, ale za to niepo- 

chlebną cechę najwyższej niemoralności noszące 
na 

sobie występki spostrzegamy. _ Piotr dybie {na spo- 

sobność, aby okraść Pawła; Mateusz dobywa się 

gwałtownym sposobem do Filipa, aby go złupić i w 

zebie dla dopięcia czarnego zamiaru topi sztylet 

w jego łonie; Antoni aby wywrzeć zemstę na Mar- 

Ginie, za to, że mu stał na przeszkodzie w osiągnie- 

jiu jakiego celu, o ezém temu ani przez myśl nie- 

przeszło, podpala jego dom i pozbawia go nietylko 

całego majątku, ale nawet jednego dziecięcia, które 

w płomieniach życie utraciło; Aniela, co popełni- 

wszy podwójne zabójstwo na mężu i córeczce dwu- 

letnićj, ujęta, osadzoną została w więzieniu, potraf
iła 

i tam jeszcze, 

sercu, zostać matką, aby tym sposobem wstrzymać 

wiszący nad swóm karkiem miecz sprawiedliwości ; 

Maurycy do 99 oszukaństw przydaje setne, i jeszcze 

między atwowiernymi co z oczu 6 sercu sądzą, ucho- 

dzi za poczciwego człowieka, chociaż już dawno po- 

winien był wisieć na szubienicy. — Na widok taki
ch 

i im podobnych zjawisk prawdziwie odchciwa się 

wierzyć w postęp oświaty. Czemuż nie powsfanie 

jaka cholera i grypa,. któraby takich tylko czepiała 

się niegodziwcow, dla których oświata ma właściwie 

istnąć. Ale kiedyż z drugićj strony exstyrpatory wy- 

rugują wszystek chwast i kakol z ziemi! Nadzieja! 

Cierpliwość! Dobry gospodarz! poczciwy człowiek! 

wie co jest najlepszego. ż ; 

Każdy pewien okres czasu, każdy lud czy społe- 

czeństwo , ma swoją ogólną dążność wiekową i towa- 

rzyską, a ostatni rezultat tych d
ążóń jest obecność 

wykwitająca z grobu przeszłości. 

Czyny. szlachetnych mężów, dla których zapał 

w wielkich przedsięwzięciach jest żywiołem życia, 

tćm bardzićj jaśnieć będą w wspomnieniach potom- 

ności. 

kannibalską dzikość nosząc w swóm, 

Skutki pochwały, Pochwała czyni szlachetnych 
jeszcze godniejszymi „iw złych czyni gorszy- 
mi, chytrych uczy rozwagi, głupim ząwraca „głowy. 

Szacunek życia domowego. —, Przeciw natarczy- 
wościom świata potrzebne jest człowiekowi męstwo 
i móc, a tych nienabywa się w wrzawie i zabawach 
Życia społecznego. Ten co nadto żyje w społeczeń- 
stwie, nieprzychodzi nigdy do siebie; niezastanawia 
się nigdy nad stanem swego umysłu, a niewiedzac 

nawet © swych potrzebach, niezbiera swych zmy- 
słów, niezgromadza swych sił nigdy do kupy, nie- 
zapusżeza się swą myślą nigdy w morze wieczności 
i niejest nawet w stanie cenić dostatecznie wartości 
rzeczy przemijających. Ale często poświęca się Ży- 
ciu samotnemu, ten wgląda w siebie i obziera się na- 

okoł siebie z rozsądkiem i rezygnacją; ten nadaje 
prawdziwą ceńę kaźdćj rzeczy, w nim obudza się 

nietylko chęć, lecz nawet i postanowienie, żyć wię- 
cćj dla siebie niż dla świata, więcćj. dla swego .prze- 
znaczenia, niż dla światowości. — ' Niejeden czło- 
wiek upada. do szczętu wśród zaburzeń czasu; 
przyczyną jest tego zbytek życia publicznego a brak 
domowego. /W zaciszu życia domowego wznosi 
niekiedy człowiek oczy do Boga, przypomina sobie, 
Że nie zawsze pielgtzymowaé będzie po tym padole, 
lecz że zawód jego wyższy i na wieczności zasadzo- 
ny, napomina siebie i ślubuje, być wolnym i szla- 
chetnym w słowach i uczynkach. * Najnikczemniej- 
szy człowiek jest ten, co żyje za wiele w społe- 
czeństwie a za mało dla siebie i swćj rodzihy. Ze- 
psuty, przylega tylko do tego, co łechce jego namię- 
tności; odraża się od dobrego, nie zna nic wielkiego, 
będąc przywiązanym do drobnostek; złe zdaje mu 

się częstokróć dobrem, bo tego rozróżnić nieumie 
od tamtego; cnota jest dlań obcą, o ezém myśli, za 
czóm się ugania, to nosi: na sobie cechę podłości, z 

prawdziwém złem nie wchodzi nigdy w odważną 
walkę. = Człowiek przeznaczony jest wprawdzie 
do życia społecznego; lecz używanie wszystkiego 
powinno mieć miarę. Obcowanie z innymi jest za- 
siłkiem dla człowieka, lecz to trzeba mierzyć taką 
ograniczonością, aby stałość nieponiżyła go do sto- 
pnia podłości. Dom jest wielką szkołą dla wysokie- 
o przeznaczenia człowieka. W ustroniu czyli na 
onie swéj rodziny nabiera siły światu użytecznej. 
W tćm położeniu nienakłoni go nic do zginania kar- 
ku przed ludźmi, wdawania się w podłe zabawy, bo 
siedząc w domu ma sposobność sądzenia o wszystkićm 
gruntownie. Staje się statecznym, nienawidzi, co 
jest podłego, brzydzi się, co jest niesprawiedliwem. 

Przeżco kobiela wywyższa swą piękność? — Pięk- 
ność ciała jest darem przyrodzenia, a przyjemności 
jćj i powaby-jednajg dzierzycielce tych przymiotów 
mnóstwo dziwicieli; ale co najgorsza, krótki prze- 
ciąg lat a owa ujmująca wiosna panienki, ponurą przy- 

biera postać jesieni. Jest jednakże sposób, że gdy 



pierwsza, to jest piękność uchodzi, zatrzymać ją mo- 
żna i wywyższyć zarazem. Duch, który się na twarzy 
maluje, ogień, który się w oczach predia, wioda 
swój wpływ i do starości. Nadają piękności gee 
ko trwałość, ale przeistaczają onęż dopiero w ludz- 
ką piękność. Piękność wywyższa się przez ukształ- 
cenie ducha; gdzie się pokazuje rozum, tam się ma- _ 
luje na twarzy duch, gdzie się rozwija szlachetny 
sposob myślenia, tam się wyjawia godność. Wszy- 
stko żyje i porusza się, wszystko nabiera ducha i u- 
szlachetnia się w panience, posiadającćj wykształcony: 
rozum i szlachetne serce. Weywyzszenie więc pięk- 
ności jest w mocy każdćj panienki. 

Pewien doktor powiedział, że jeść wiele, jest 
złym nałogiem, a pić wiele, mokrą rozrywką. 

Gdy roku 1659. przysłane Janowi Kazimie- 
rzowi Króldwi Polskiemu przeciw Szwedom wojska 
posiłkowe cesarskie, które mało co były czynnćmi, 
znowu zostały odwołane, wyprawiła Cesarska genera- 
licja oficera wysokiego znaczenia do Jana Kazimie- 

rza, z pożegnaniem przy swoim wychodzie. Oficer 
ten w mianćj długićj mowie pożegnawczćj narzeczem 
łacińskićm palił kadzidła waleczności bitnych zaste= 
pów, złaciną jednak szło bardzo chropowato, kru- 
cho, kumoło. Wymawiat słowa długo zamiast krót- 
ko it.d. Zniecierpliwiony jeden z obecnych Pola- 
ków wyzrznął ex tempore następujący wiersz: 

»Quid prope Thornnum dux anxiliarius egit, 
Queritis? obsedit, sedit, et edit et it.« : 

W rozmowie pewnego lekarza angielskiego zCe- 
sarzem Chińskim zapytał tenże, jak lekarze angielscy 
bywają nagradzani od swoich pacjentów. Odebra- 
wszy Cesarz odpowiedz 0 zwyczajach w tym wzglę- 
dzie Anglików, rzekł tonem żartobliwym: »Niepo- 
dobna być zdrowym w Anglii. 
dzę z moimi lekarzami. Mam igh czterech i płace 
im na tydzień przyzwoite honorarium. Jak zachoru” 
ję, niepłacę im, póki niewyzdrowieję, i to sprawia, 
iz choroby moje bardzo krótko trwają, 

p) 

Rozmaite sposoby, z różnych Źródeł czerpane. 

Środek przeciw wściekliznie. Najskuteczniejszym 
środkiem przeciw wściekliznie ma być pewien rodzaj 
chrząszczów, nazwanych po łacinie centonia aurata. 
Doktór Wagner w gubernjk Saratowskij doświad- 
czał go wielokrotnie znajpomyślniejszym skutkiem ha 
ludziach i na zwierzętach i przekonał się o jego nie- 
zawodnćj skuteczności. Zbiera .on chrząszcze.w Maju 
i Czerwcu na krzaczystych równinach, osobliwie w 
wielkich kopcach mrowich, gdzie zazwyczaj ukryte 
leżą. Wydobywszy je stamtąd zabija je natychmiast 
i chowa w mocno zatkanych naczyniach, poczém ro- 
bi z nich proszek, który daje chorym posypując nim 
kawałek niezakwaszonego, masłem posmarowanego 
chleba, i niepozwalając choremu żądnego napoju, o- 
prócz małćj ilości przestałćj wody. Od wieku cho- 
rego, od czasu, jaki upłynął po ukąszeniu, wreszcie 
od stopnia choroby, zależą mniejsze lub większe do- 
zy lekarstwa. . 

een ap a TE 

Sposob czyszczenia mętnej wody. Wek stołową 
łyżkę sproszkowanego ałunu i wsyp w pełną beczkę 
wody; wsypując dobrze drzewcem zmięszaj; znaj- 
dująca się w wodzie nieczystość na spod opada, i 
woda nietylko będzie czystą, ale uzyska taką świe- 
żŻość i przezroczystość, jak woda świeżo z źródła 
wzięta. . . 

_Niexawodny przepis na zgubienie wszy:u bydła ro- 
galego. U.cieląt zaniedbanych, źle żywionych i mo- 
kro stojących, jako też i u bydła doroslego, po cho- 
robie, lub nędznie utrzymanego, prawie ogólnie znaj- 
dują się wszy. Jest to złe, pochodzące jedynie z wi- 
ny gosporarze, na któreby niepotrzeba było recepty, 
gdyby pierwszemu zaradzono; ale żę tak już jest, więc 
na.ten przypadek niedbalstwa podajemy następujący 
zaradczy środek: Bierze się oleju: lnianego: pewna 
część, do tego dolewa.się dwa razy tyle śmietany 
słodkićj i razem gotuje; a następnie tą mięszaniną wy- 
smaruje Zwierze, wcierając mocno w: sierść aż do 
skóry. To niechlujstwo zginie'i więcćj się nie wróci, 
jeżeli bydło lepićj będzie pasione i sucho leżało. 

Drugi sposób na wszy w bydła. Podobno nie ma le- 
-pszego lekarstwa na zgubienie wszy u bydła, jak 
pył, powstały .z nakucia kamieni młyńskich. Ten pył 
składa się z wapna i piasku, i sypie się na miejsca, 
gdzie się wszy zagnieździły. Posypywanie musi się 
przez parę dni powtarzać, ale wszy niezawodnie giną. 

Czóm można mąkę od zepsucia ochronić ?. Włóż do 
mąki rószczkę klonu pospolitego, a ochronisz ją od 
robaków i w świeżości zachowasz. 

Ja inaczej wycho” ' 



* Przeciw dyarjt z przeziębienia lub zbytniego: ob- 

ciążenia żołądka niestrawnemi potrawami najlepsze 

ciepło, mianowicie ciepła odzież, osobliwie nóg, i 

ost. ludzie, którzy ciągle tę chorobę cierpią i u 

Których się juz usadowiła, najłatwićj pozbyć się jćj 

mogą, nosząc wełniane szkarpetki i gatki. Latem po- 

winni codziennie cały brzuch myć zimną wodą. Po- 

cieranie brzucha flanelg także jest skuteczne. 

" Przeciw hemoroidom najskutecznieszy środek re- 

gularne Życie i mierna agitacja pieszo lub konno. Na 
guzły hemorydalne bardzo dora jazda konna, kto 

ją wytrzyma, pijawki a po tychże odpadnięciu ob- 
kładanie skrobaną marchwią. ; 

Czyszczenie oleju terpemtynowego. Olej terpenty- 

nowy częstokroć zawiera jeszcze kwas drzewny, któ- 

ry nieraz przy użyciu jest szkodliwym. Chcąc od- 

dzielić ten kwas ©d terpentyny, przymieszać do nićj 

należy cokolwiek suchego potażu i odlać ją, gdy się 
ustoi. : 

-Prosta proba złota. Kto nie ma pod ręką ka- 
mienia probierskiego lub kwasu saletrzanego, aby 
przy kupowaniu złota mógł się natychmiast przeko- 

~ nać o jego prawdziwości, niechaj użyje następujące- 
go prostego środka. Potarlszy przedmiot o krze- 
mien zapala się drzazdzka siarczana i przybliża do 
sztrychu metalicznego; jeżeli ten zatrzymuje swój 
blask, wtenczas złoto prawdziwe. 

Zachowanie jabłek. Chcąc jablka zachówać przez; 
cały rok, należy je kłaść w.żyto tak, aby niém zu- 
pełnie były zakryte. =. sz 

Sposób utrzymania świeżych śliwek przez zimę. — 
We Francji utrzymują częstokroć w dzikszych oko- 
licach przez całą zimę świeże śliwki tym sposobem; 
późno dojrzewające drzewo śliwkowe, zanim jeszcze 
śliwki zupełnie dojrzeją, zostaje obwiedzione kra- 
tami właśnie wtenczas kiedy zaczynają nabierać mo- 
drego koloru, potem tak obkładane sianem, iż 
wszystko jak stog wygląda. U spodu zostawia. się 
otwór tak wielki, aby człowiek mógł wejść, i ten 

_ otwór zatyka się sianem i deskami. Tym sposobem 
śliwki przez całą zimę zatrzymują świeżość a liście 
zieloność. 

Zachowanie kartofli. _ Chcąc kartofle utrzymać 
rzez kilka lat, trzeba je moczyć w gorącćj wodzie, 
ecz tak, aby ich nieoparzyć, w skutek czego niebę- 
dą puszczać kiełków, ani mączystego smaku nieutra- 
cą. Trzeba jednakże przytém uważać, aby po wy- 
jęciu z wody dobrze zostały ususzone. 

Środek ku wytępieniu podjadków. Na jesień wy- 
kopuje się dół na łokieć głęboki i zapełnia się gno- 
jem końskim. 'Podjadki dążą do ciepła, zagrzebują 
się w gnoju, a na wiosnę po wyjęciu tegoz można 
je pozabijać. 

— 

Edward Hrabia . Raczyński. 
(Biblioteka Raczyńskich.) 

- Największa częstokroć różność w zdaniach 0 je- 

dnym i tym samym przedmiocie, po krótkich lub 

przydłaższych swarach, prawdę dwustronnemi sprze- 

cznościami wyświecających, «prowadzi nareszcie bi- 

tym gościńcym do jedności, zupełnćm przekonaniem, 

_ lub przewagą głosów zdobytćj. - Los ten spotyka ró- 

wnie ludzi jak ich dzieła. Los taki stał się i czcigo- 

dnego Edwarda Raczyńskiego podziałem. Ko- 

Żne, po części najniedorzeczniejsze pisano i gadano 

na niégo wyroki.*) Byli jednakże, acz w małćj li- 

"*) Wszakże szczytne. i czyste chęci rzadkich monar- 

chów doznają tego nieszczęścia, iż strudna poznawane, 

a co. najgorsza w przeciwném świetle wystawiane bywają. 

Jest to prawda, którą historja tysiącznemi już razy po- 

twierdzała i dziś potwierdza. — Nieprzeszedize przez ta- 

kie bicze tak nazwanćj opinii publicznój mąż sławy pelen, 

który we wszystkich życia swego stosunkach, kazdém 

swojém postępowaniem, jednał sobie i Polakom honor, 

— który nawet po zaszezyinéj potrzebie pod Raszynem 

piętnowany był ohydną nazwą » zdrajey «? — Czyliz przy- 

czbie, i tacy, którzy jego świetne osobiste przymioty, 
jego obywatelskie cnoty, jego uczone i artystyczne 
dzieła godnie i podług zasługi cenić umieli. Śmierć 
zmienia scenę, przenosi na właściwe stanowisko pra- 
wdę, utwierdza ją w jednych, wymusza na drugich. 
Dziś zapewne jedno jest tylko powszechne zdanie, 
powszechne przekonanie, iż Raczyński jak był za 
życia małćj liczby zanych ludzi, niewielu ale 

rzetelnych przyjaciół, przedmiotem uwielbień, tak 

od dnia 20. Stycznia 1845. r., dnia trwogi, jaka ich 

serca przeraziła, stał się powszechnćj u nas wdzię- 

czności, powszechnych pomiędzy bezstronnymi słod- 

kich wspomnień przedmiotem, W tóm zdaniu, w tćm 

padek, iż Xiążę Józef był synowcem znienawidzonego 
Stanisława, uczynił go przedmiotem nienawiści? W la- 

ściwie dopiero smutny zgon Józefa.w Elsterze wpoił 

w wszystkich Polaków przekonanie o świetnych bohatera 

naszego pod każdym względem zaletach, zj 
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przekonaniu, i wyprzedzili nas, niemożna nieptzyznać, 
mieszkający za poliltycznemi ścianami Rossji i Au- 
strji Polacy, wyprzedzili nas odleglejsi cudzoziemcy. 
Dziś wszystko się jednoczy, aby złożyć dań miłości, 
czci i uznania Raczyńskiemu, dziś, kiedy duch, 
co go w śmiertelnćj ożywiał powłoce, przeniósł się 
zbyt rychło niestety! za bramy wieczności. Dziś 
osobiści nawet jego nieprzyjaciele, którzy go nie- 
sfornćmi rozgadywaniami martwili z wlasném siebie 
przed sobą i przed innymi zawstydzeniem, jakiekolwiek 
są ich myśli, które w sobie tłumią, podzielać muszą 
to powszechne zdanie, to powszechne przekonanie, 
jako błaha mniejszość, która w większości bez śladu 
ginie. Tém zdaniem, tem przekonaniem wskroś prze- 
jęty Kalendarz poważa się rzucić gałązkę cyprysu na 
grobowiec czcigodnego męża zamieszczeniem tu wi- 
zerunku biblioteki, tego wielkiego daru, jakim, ma- 
jac na wzniosłym celu rozkrzewianie oświaty, przy- 
ozdobił miasto, w którćm ujrzał światłość "dzienną, 
miasto pełne wdzięczności i uszanowania Poznań, 
niegdyś wojewódzkie miasto, dziś stolica Xięstwa. 
Ten monumentalny upominek, który stanął nakła- 
dem przeszło 100,000 Tal, potomność dopiero do- 
slatecznie i godnie oceni, potómność z niego z na- 
leżytym pożytkiem korzystać będzie, w potomno- 
ści dopiero właściwy zamiar założyciela osiągnię- 
tym zostanie. 

Już rozmaite pisma publiczne krajowe i zagrani- 
czne poświęciły w swoim czasie obszerne artykuły 
na pochwałę tego gmachu i jego założyciela. Ka- 
lendarz do wizerunku, którym się przyozdabia na 
ten rok, co nam przypomina pierwszą smntną rocznicę 
śmierci Raczyńskiego, zamieszcza artykuł wyjęty 
z Numeru I. Przyjaciela Ludu nar. 1834. „Bi- 
blioteka Raczyńskich (taki jej na czele napis paten- 
towemi głoskami) jest owocem cnót obywatelskich Hr. 
Edwarda R aczyńskiego. Szanowny mąż ten, chcąc 
w stolicy prowincji, w którćj się urodził, zostawić 
pamiątkę po sobie, -poslanowił założyć instytut, uży- 
teczny wszystkim stanom i każdemu wiekowi. W tym 
celu nabył od miasta obszerny plac, wystawił na nim 
gmach okazały, na wzór Luwru w Paryżu i winim umie- 
ścił swój księgozbiór z wielką pracą i nakładem przez 
lat wiele zbierany i okolo 17,000 tomów zawierający 
Księgozbiór ten wraz z gmachem, darował na wieczne 
czasy miastu Poznaniowi, z zastrzeżeniem atoli, że ani 
gmach ten na inny cel obróconym, ani księgozbiór 
z miejsca ruszonym być nie może; gdyby warunek ten 
miał być kiedykolwiek złamanym, gmach i biblioteka 
wraz z funduszami: wraca natychmiast do familii Ra- 
czyńskich. Na powiększanie zbioru i utrzymanie trzech 
urzędników przy nim, przeznaczył czcigodny zało- 
zyciel biblioteki poznańskiej - 20,000 talarów, umie- 
szczonych na pierwszćj hipotece dóbr Pleszewa w W. 
X. Poznańskićm, tudzież 12,000 złp. umieszczonych 

: 

* 

w kasie oszczędności w Warszawie. Ostatnia summa 
dopiero w r. 1850., a zatém niezmiernie powiększona, 
do funduszów biblioteki przyłączoną zostanie. Inne, 
dość znaczne dochody biblioteki są z komornego z kil- 
ku lokalów, znajdujących się w gnachu bibliotecznym. 
Nad całością funduszów i biblioteki czuwa kuratorjum; 
złożóne z dwóch osób z famiiji-Raczyńskich,* z Naczel- 
nika administracji tćj prowincji Nadburmistrza miasta 

_ Poznania: — Otworzenie biblioteki nastąpiło- dnia 5, 
Maja 1829. roku. Księgozbiór posiada dziś prze- 
szło 20,000 toniów dzieł rozmaitćj treści, w 1 history- 
cznych, a z tych znowu w 4 do historji polskićj. Bi- 
blioteka otwartą jest codziennie od godziny 5. —8. 
po południu.* A 

Gdyby Raczyński tę jednę zostawił był po so- 
bie pamiątkę, jużby się był uwiecznił w pamięci 
wdzięcznych mu mieszkańców Poznania, i wszy- 
stkich z tego dobroczynnego zakładu korzystających. 
Lecz Raczyński trzymając wytrwale w jednćj ręce 
pióro, aby nićm kreślić pożyteczne dzieła literackie, 
sięgał nieskąpo drugą ręką do kieszeni po fundusze 
na cele wzniosłe, patryotyczne, dobroczynne, aby 
swe imie, swe prace, swe szlachetne czyny, godne 
wiedzy ludzkićj, utrwalić w potomnych pamięci, 
Uwielbia już też dziś i uwielbiać będzie w przyszło- 
ści dzieła jego chy ziomek, zdumiewa się i zdumie- 
wać będzie nad nićmi cudzoziemiec, gdy na swe za- 
pytanie odbierać będzie odpowiedź połączoną z imie- 
niem jednego i tego samego Raczyńskiego. W o- 
gólności czyni zamożniejszy Polak, z własnćj woli, 
z szlachetnych pobudek, lub za innym bodźcem, ile 
może dobrego, pożytecznego, lecz najczęściej czyni 
to wzywany, proszony, nalegany; są jednak i tacy, 
którzy, choć mając majątek po tema, — co tak do- 
brze jak u nas i w innych zdarza się narodach, —- 
stronią od dobrych uczynków, podobni do owego 
bogatego kutwy, co chcąc dać ubogiemu półtoragro- 
szówkę, oglada ją troskliwie, aby przez omyłkę nie- 
dał mu złotówki; lub podobni do tych, co z miną 
buńczuczną udają, jak gdyby wieże babilońskie bu- 
dowali, a w rzeczywistości np. na polepszenie fun- 
duszów towarzystwa naukowćj pomocy, na wsparcie 
sceny narodowej it. p., grosza im się dać niechce 
i niezastanowiwszy się nad tém, co na to dobroczynni 
i patryotyczni sąsiedzi powiedzt, przestają na lako- 
nicznym podpisie okolnika: odebrałem i posła- 
łem dalej! Wcale inaczćj działał Raczyński, 
i słusznie znajdował roskosz w przekonaniu” o isto- 
tnie dobrych dziełach swoich. Czynił on dobrze 
z własnego natchnienia, chcąc być czynnym dla kraju, 
dla dobra publicznego, przemyśliwał nad tém, ezém 
się mógł pożytecznie przysłużyć ojczyznię, ziomkow, 
cierpiącćj ludzkości. Dowiódł on pod Sandomie- 
rzem, dokąd go grzmiąca trąba bojowa powołała na 
pole bitwy, co był winien ojczyznie, na którćj głos, 



6 czując w sobie hart duszy, wziął się do oręża w kwie- 

. cie swego życia; tam szukając śmierci w jćój sprawie, 

przyłożył się do osiągnienia celu, szczęśliwym tra- 

fem ocalał, odznaczony został za waleczność krzy- 

żem zasługi wojskowej, lecz z boleśtią serca patrzał 

na umierającego. śmiercią ‘walecznych Marcelina 

Lubomirskiego; — dowiódł w Królewcu, czém 

był w dziedzinie cnót obywatelsktch; — dowiódł 

w Poznaniu, czém był dla tych, wśród których się 

urodził, — dowiódł na polu literatury, czém był 

w uczonym świecie; — dowiódł wodotryskami, czćm 

był dla ludzkości. Owo zgoła kościołem w Roga- 
linie, biblioteką i wodotryskami w Poznaniu, ró- 

wnie jak hojnym datkiem na pomniki dzielnych na- 

szych pierwszych chrześciańskich Królów Mieczy- 

sława i Bolesława, wyréwnywajacym ogółowćj 

składce, a może ją przewyższającym, 0 którym Po- 

lak wie, a cudzoziemiec dowie się, choć napisu 

w właściwóm miejscu nieujrzy, napisu, który przez 

jakieś nieszczęśliwe nieporozumienie stał się smutnym 

w swojćm następstwie sporów przedmiotem, — na- 

koniec dzictmi literackićmi, którómi zwłaszcza starał 

się zswćj strony wydobyć prawdę z plątaniny fał- 

szów, odkryć tajnie przeszłych czasów, Raczyński, 

dla którego nieznośnym była. ciężarem każda chwila 

bez poświęcenia jéj wielkim celom przeżyta, zapisał 

swe imie w księdze pamięci, przed którą miłkną cżę- 

stokroć namiętne i niesprawiedliwe wyroki tak na- 

zwanćj opinii publicznej, a dopieroż brednie dwuli- 

cowych jak bóg Janus ludzi. 

Śmierć Raczyńskićgo jest stratą narodową, r6- 

wnie jak zawezesna śmierć czcigodnćj, znanćj wszy- 

stkim choć bez wymienienia jćj nazwiska, wee Akcji, 

zmarłćj w Poznaniu r. 1844. Czém on był w ogól- 

ności dla wszystkich, tém Ona była w szczególności 

dla ludu wiejskiego. On zostawił po sobie pamięć 

prawego obywatela, wszechstronnie wykształconego, 

uczonego męża, pamięć dobrego Polaka, sławę Pto- 

lomeuszów, Attalów — Opałeńskich, Załuskich, 

Ossolińskich, Zamojskich. Ona, kosztowna 

perła w koronie obywatelskićj — głośna dobroczyn- 

nością chociaż w duchu ewanielicznej cichości świad- 

czoną, — zostawiła po sobie pamięć prawćj obywa- 

telki, pamięć dobrćj Polki, sławę czułćj matki, le- 

karki, opiekunki ludu wiejskiego, tćj podstawy po- 

myślności kraju, ludu, do którego, bez oględu na 

ród dawno -herbowy, nie pańskim, lecz bratnim prze- 

mawiała językiem. Ona zmarła prawem przyrodze- 

nia; On złożył z życia ofiarę. Nad jćj stratą płynie 

łez potok pracowitych, zacnych, pobożnych chłop- 
ków; nad jego stratą ubolewają dziś wszyscy. On, 
aby w śmierci ponieść dań pokory Temu, przed któ- 
rym korzy się mocarz równie jak nedzarz, chciał 

być pochowanym jak prosty wyrobnik; Ona, aby 
i w śmierci stać się pożyteczną ubóstwu, chciała być 
w swych poziomych szczątkach złożoną do grobu jak 
najbiedniejsza komornica. Have pia anima! 

»Celem jój życia było, nieszczęśliwych wspierać, 
„ Dzielić bliźnich niedolę , łzy biednym ocierać.« 

Osoby, które dla dobra ludzi i ludzkości powinny 
były żyć jak najdłużćj, zbyt rychło zniknęły z króle- 

stwa życia odmiennym śmierci rodzajem. Są to dotkli- 

we straty, które W. Xięstwo Poznańskie w prze- 

ciągu lat dwóch poniosło! i : 
To, co przyspieszyło śmierć Raczyńskiemu, 

zadało bolesną ranę rodzinie, boleśniejszą cierpią- 

cćj ludzkości, najboleśniejszą dobru pospolitemu, 

któremu całe Życie służył. Poznań szczególnićj 

głęboką uczuł żałość, iż Raczyński tak rychło, 

tak niespodzianie ustał w podróży po drodze Ży- 
cia; Żał najsłuszniejszy! podobny bowiem, jak on, 
dobroczyńca, do nadzwyczaj rzadkich w społeczeń= 

stwie ludzkiém należy zjawisk! Za życia cnoty ściśle 

obywatelskie świeciły najzupełniejszym nad jego gło- , 
wą blaskiem; którego promienie ogrzewały czułe ro- 
dziny serca. Z śmiercią, pozostała blasku tego pa- 
mięć w umyśle, ale w sercach osiadł głęboki smutek, 

z gwałtownóm wzruszeniem dusz, które z uległością 

czują całą gorycz nieszczęścia! Jedyna tyłko dla nićj 
pociecha, na teraz w zupelném przekonaniu o pra- 
wdziwćj zasłudze zgasłego, na przyszłość w trwa- 

łćj pamięci potomnych wedle jego zasługi. Wszystko 
bowiem, co jest natury ziemskićj, ludzkiej, prędzćj 

czy późńićj przemija, pamięć tylko pozostaje u ludzi 
i przenosi się pismem lub powieścią z pokolenia na 

pokolenie. Zniknęli z kuli ziemskićj starzy Rzymia- 

nie, pozostała pamięć po srebrnych orłach rzymskich; 
— zniknął z ni*j Napoleon, pozostała pamięć “po 

złotych orłach francuskich; — zniknął Raczyński, 
pozostaje pamięć po jego świetnych cnotach ybywa- 
telskich, po uczonych i dobroczynnych dziełach, po 

pysznych pomnikach. Społeczność, oświecona dziś 
pochodnią prawdy, kładzie wieniec laurowy na mar- 
twe czcigodnego męża skronie, potomność, z zu- 
pelném o prawdzie przekonaniem, dawać jćj będzie 
jednomyślny głośny poklask. 

»Niech każdy ma szczęśliwość powszechną w pamięci, 
I milość własną , kraju milości poświęci. » 3 

jA 
ł 



Wyszczególnienie jarmarków na Rok 1846. 
Aten Buzi Ao Lutego. 12 Maja. 15 Września. 

17 Listopada. Zawsze w piątek wprzód na bydło: 
i konie. a 

Allenstein: kranine, 2 dni. 6 Kwietnia, 8 Czer- 
wed 28 Września. - 14 Grudnia, Na konie i by- 
dito: 2 Marca. 4 i 20 Kwietnia. 3 Czerwca.. 26 
Września, 12 Grudn, Na płótno; od 2 do 6 Czer- 
wea. 23 do 26 Września. = : 

Altmark, wieś w powiecie Stuhmskim : 10 Sierpn. 
Altstadt w Głównćj Ekonomii Marchii Pruskićj: 
kramne: 11 Maja. 7 Października. ć ith a 

Anklam: kramne, na bydło i konie: od ir do 14 
Marca i od 14 do 19g-Wrześn. Na wełnę: 13. Czer=: 
wea i 2 Października. Na bydło: 3, 10,.17 i;24 
Października, i SZ > SEES EY 

Arnswalde: 24 Marea. 22 Kwietnia. 5 Sićrpnia. 
7.Października. | 25 Listopada.,. Zawsze dniem 
wprzody na bydło i konie. ‘ j i 

" 

Boz, 26 Marea. 15 Czerwca. 28 Wrześnią. 21 Grudnią. Zawsze kramne ina bydło,. -.) |. Bahn: Na bydło ikonie: 5] sutego. , Kramne: 17: „ Marca, 19 Maja. 25 Sierpnia. „20.Października ; 
zawsze dniem wprzody na bydło i konie. 

Baldenburg: kramne, na bydło ikonie: 17 Marea. 9 Czerwca. 8 Września. 24 Listopada. 
St. Barbarken, w okręgu miasta Torunia: Dnia 
3 Czerwca. 

Barano w; 20 Stycznia. 9 Kwietn. 20 Sierpnia, 10 
Listopada.: Kramne, na bydło i konie, ? 
arcin: 22 Kwietnia. 23 Czerwca. 20 Sierpnia. 
28 Października. Każdy trwa 2 dni, Kramne, 
na bydło i konie, podczas ostatniego także na 
len i płótno. ' boli 

Basten: 20 Kwietnia. 27 Lipca. 28 Wreśnia. 7) - 
Grudnia. Zawsze w piątek wprzód na bydło i 
konie, Od 1 do 24 Czerwca na płótno. 

Bartenstein: kramne, 3 dni. 16 Czerwca. 17 Li- 
stopada, Zawsze w piątek wprzód na bydło i 
konie. Na, płótno: od g do 15 Czerwca. pt Berlin; kramne, każdy trwa 6 dni. g Marca. x1' 
Maja. 31 Sierpnią, 26 Października, Na wełnę : 
dnia 22 Czerwca, 5 dni trwający. Na, bydłó) 
14 dni trwaiący: 2 Listop. Na konie 20-Kwie- 
tnia 14 dni trwający. „© earch Ta Beuthen (Bytoń) w górnym Szląsku, kramneji na 
bydło: 3 Lutego, 5 Maia. 7 Łipca. 1 Październ. 
26 Listopąda., Jarmark. ną. bydło 'odbywa się: 
przed kramnym. RE 1 riobueg 6 

Beuthen nad Odrą: 24 95 Marca. 23 f 24 Czerwca, 
25.i 26 Sierpnia, 10 i 1a Listopada, . Dniem 
wprzody zawsze ną bydło. : ot 

Biata: kramne: 17 Marca. g Czerwea.. 15 Wrze- 
śnia. 15 Grudnia, Dniem .wprzody zawsżę na bys: 

Biszofsburg: kramne, trwają dwa dni,.9 Lutego. 

A 

29 Marca 13 Lipca. gListopada. Na bydło i konie: 6 Lutego, 20 Marca. 16 Kwietnia, 19: Czerwca, 10 Lipca. 3: Łipea, 4 Września. 6 Listopada ; trwaią » dzień, Na płótno: od 17 do 23 Czerwca „i od. » do 7 Września, 
Biszofsztein: kramne :,29 i 20 Stycznia. 131 14 Lipca. 19 i 20 Października, , Na konie i bydło: 16 Styczn. 3 Kwietn. 10 Lipcą. 25 Września. 16 „Październ,. 18 Grudnia. Na płótno: 6 Lipca. Biszofswerder. kramne: 7 Kwietn. 23 Czerwca, 033 Października, 15 Grndnia. Zawszę w Piątek wprzód na bydło, i. konie. gi 
Bledz ew o: (Blesen): kramne, na konie i bydło, 4 Marca. 23 Czerwca, 29 Września. 24 Listopada, Bnin: kramne i na bydło. 16 Lutego, 4 Maja. 3 „ Września. 9 Listopadą, : Bojanowo: kramne, na wełnę i bydło: 23 i 24 '_Marca. 18 ia Maja, .28 i 29 Września. 91 i ża Grudnia. ; 
Borek: 16 Marca, 9 Lipca. 27 Sierpnia. 21 Pa- ździernika. Kramne i na bydło. 
Bralin: 3 Maja. 19 Lipea. 13 Września, Kra- 

mine. OPO ye: 1 Lint ; 
Brandenburg, mieysce targowe: kramne.. 27 „Stycznia. 15 Września. Zawsze dniem wprzód 
na bydło t konie. 

Braunsberg: kramne. 19 do 21 Stycznia, 15 do 17 Czerwca, 26 do 28 Październ.- Zawsze w piątek wprzód na bydło i konie. Na płótno od 8 do 13 Czerwca i 28 Września do 3 Października. 
Briesen, w' powiecie Chełmśskim, Kkramne: 30 Marca; ' 2 Czerwca. 25 Sierpnia, "8 Listopada, 
Zawsze razem na bydło i konie. 

Brodnica (Strasburg) w Prusach Zachodnich: 
Marea. 11 Maja: “28 Września. 16 Listopada. 
W każdy piątek wprzód targ na bydło i konie. 

Broyce (Bratz): 23 Lutego. 9 Kwietnia, 22 Czer- 
wea, 9 Listopada. Kramne ina bydło. | 

Brzeg (Brieg): Na wełnę: 26 Maja, : Paździer= 
nika. Na konie i bydło: 2 Marca: 8 Czerwca, 
20 Lipea. © Września. Grudnia. Kramne: 
Com 8 Września, 8 Grudnia, każdy trwa 

Bublici kramne i na bydło, 19 Marca. 25 Czer 
Wea. Ir Września. 19 Listopada, 

Budzyn: 6 Kwietnia. 25 Maja, 17 Sierpnia, 28 
Wrześńia.: Kramne i na bydło. © | 

Buk; 306'Kwietnia. 30 Czerwca. i Wrześn. 27 Pae 
_ ździern. Kramne i na bydło, trwają dwa dni. 
Bydgoszcz: 25' Marca, “27 Lipea, '14 Września, 
30 Listopada. Każdy trwa 6 dni. Zawsze od po- 
niedziałka do soboty włącznie, kramny; w po» 
niedziałek i wtorek także na Bydło i konie. 

Ce elbur g: 7i Kwietnia! 25 Mają,: 28 Wree- 
10 Listopada.* Zarażemi na bydło i konie, 

5 
é $nia, 



Chełm wielkie, v poy 
*15 Kwietnia. “30 Maja. 9 Czerwca. 
nika. Kramne, na konie i bydło, STADE 

Chełmno: (Culm)z 8 Stycznia. g Lipca 24 

' Września. 12 Listopada. “Kramne, na bydło i 

konie, : 

Ghełmża (Culmsee): 6 Kwietnia. 8 Czerwca. 28 

* Listopada. © 7 Grudnia, Kramne i na bydło. | 

Chodzież: 9 Marca. 6 Lipca. 21 Września, 

*3 Grudnia. Kramne, 'na konie i bydło. sa 

Christburg: kramne;'25 Marca 6 Lipca. 14 

Września. 9 Listopada. Na płótno: 2 Lipca. 

Na len: 5 Listopada. W piątek przed jarmar- 

kami kramnymi zawsze na konie i bydło, | a 

Gielęcko (Zielenzig): 25 Marca.’ 17 Qżerwca. 16 

Września. Dniem wprzody na konie i bydłó,: *. 

Gylich owo (Ziillichau): 19 Stycznia: 0 Kwie- 

tnid. 29 Gzerwca. 17 Sierpnia. 19 Października. 

Ćzarnkow: '17'i'18 Marea, 16i17 Czerwca. 10: 

i 16 Września. 15i16 Grudnia. Pierwszego dnia. 

'zawsze na bydło, drugiego kramny. ©. 

Czarnowo; wieśw okręgu miasta Forunia: 

stopada. t SA aac = 

Cz ime, wie$ nad Wisłą: kramne, na bydło i ko-' 

nie. 15 Września, 23 Listopada, ” HA 
Gzempim: '27 Kwietnia, ' 6 Lipca. 

nika. 25 Listopada. Kramnei na bydło. . , 

Czerniejewo: 25 Lutego. 11 Maja. '3'Sierpnia 

149 Grudnia. Każdy trwa2 dni, ' Pierwszego dnia 

na bydło, a drugiego kramny i-na’ bydło. 8 

Czersk, wieś: 26 Lutego. 4 Czerwca. 10 Września; 

4 Listopada. Kramne, na bydło i konie. i 

at Paździer= 

11 Li- 

21 Lipca;: 

8 Październ. 17 Grudnia. Na bydło: z Kwietnia, 
47 Maja. 20 Lipca. „7 Paźdz. g Listopada. i 

Damm (stare): 31 Marca, 12 Czerwca. 

pada. Dniem wprzody zawsze na bydło. 

tno;,od.8 do 10 Czerwca:  . Fs aH 

Dobrzyn, wieś w powiecie Złotowskim: 18 Maja, 

4 Listopada. Zarazem, na bydło: 

Dobrzyca: 4 Marca. 13 Maja, 

stopada;. kramne i na Bydła + sigou oft acta 

Dolsk: 11 Marca, 18/Czerwca. 10 Sierpnia, ,a$ Pa- 

édziernika; kramhei na bydło. 7 2 panied 

Domnau: kramne, 10i11 Marca. 23 i 24 Czerwca. 

8 i g Września. ,B ig Grudnia.. Zawsze.dniem: 
wprzody na bydło.ikomie,  cihlscs/j nie 

Drezenko (Driesen); 15 Marca. „17 Częrwca., 
2 

Wrzeénia. 2 Grudnia; . Zawsze dniem wprzody 
„na bydłoi.konię. ; Aka dw jarmarki na konie 

i bydło:.29 Kwietnia. 26 Października. .. /. 

Drosnat; 9 Lutego: 25 Marca.: /18 Maja, 28 Wre- 

_énia.. Zawsze kramne, ną bydłoj konie,  ;, i. 

Dupin: .5,Marca. ; 15 Czerwca. „19 Października. 

10 Grudnia, kramne ina bydło, „5 1 010: 

Eytan 
, = RAS 

D aber: kramne: 2 Kwietnia. 128 Maja. 

12, Listo*! 

Na płó- 

29 Lipca, .5 Lie 

(w Prusach): kramne; 27 Styczn, 28 Kwie-j 

7 Lipca. ‘20 Paździerńika. : Zawsze wpią- 

„tek wprzód na bydłońd konie, 31037: 

$ 
f. 

wieś w powiecie Choyńickim + «» 

- 146 Listopada, 

( Ps Patdzier-' 

12> 

F estenb érg: kramne ina bydło: 12 Stycznia. 1r 
Maja. -14 Września. 2 Listopada. ; 

Fiddichow, kramne, na bydto i konie: 22 Kwie- 
-tnia. 8 Lipca, 4 Listopada. 16 Grudnia, . 
Flótenstein, wieś w powiecie Szlochau: 16 Mar- 

ca, 31 Sierpnia, g Listopada; kramne, na konie 
"BSpydło: UE" Bs SR 
Fordun (Fordon): 24 Luitego. g Czerwca. 22 Wrae- 

śnia. i Grudnia. Zawsze kramne i na bydło. 
Frauenburg: kramne. 2 dni. g Marca. 25 Maja. 

31 Sierpnia. 23 Listopada, Na bydło i kanie za- 
wsze w piątek wprzód. są a 

Frankfort nad Odrą: . Walńe jarmarki: 
2 Marca, 6 Lipca. g Listopada, Kramne: 9 Mar. 

rea. 13 Lipca. 16 Listopada. « 
Freihahn: 16 Lutego. 25 Maja. © 

Freistadt: w Departamencie regeńcyinym Kwin 
'dzyńskim. 3 Marca. 26 Maja, 29 Września. 8 
Grtidniń: Dniem 'wprzody żawsze na bydło i konie. 

Friedland, w pow. Falkenbergskim: 23 Lutego. 
8 Czerwca. g Września. 16 Listopada, Razem 
na bydło. . Mere ee 

Friedlah dzpod Fitrstenstein: kramne: 4 Styczn. 
15 Marca: po pi 30 Sierpnia. ‘1 Listopada, 

Friedłard' w Departamencie regencyinym Krdle- 
wieckim. -Kramne:' 2 dni, 27 Stycznia. 21 Kwie-- 
tnia. g zerwca. 29 Wisześnia. Zawsze w piątek, 
„wprzód na bydłó i konie.' EPA ERIE 
Friedland'w Marchii: 26 Marca. 18 Czerwca. 3. 
*Września; 17 Grudnia. . Dniem wprzody zawsze 
na bydło i konie, e. Z 

Friedland w Prusach: 26 Marca, 15 Lipca, „1 
Paźdz.. 7 Grudn,; kramne, na bydło i konię. ~ 

= nad Odrą: 24 Lutego. 9 Czerwca, 29 Wrae- 
śnia. Razem na bydło i konie, SE 

Gąsawa: ‘10 Marca. 'g Czerwca 10 Września. 
15 Grudnia, Zawsże rażem na bydło. * 
Gdańsk: 'Jarmark:'na wełnę od 26 do 30 Czertvca.. 
Kramny od 5 Sierpnia do 2 Września, RAZ 

Gębice: 20 Kwietnia, 8,Czerwca. 30 Wrzęśnia. 
14 Grudnia; kramne; na konie i bydło, : 

Gerdauen: 21 Styczń, 24 Czerwca, 26 Sierpn. 28 
Paźdz. Zawsze w piątek wprzód ra bydło i konie. 

Gilgenburg (Dombrowo) kramne: 2 dni. 10 Mar- 
"ca. 80 Czerwca. 20 Października. 
Zawsze dniem wprzody na bydło i konie, także, 
'podczas każdego 
„razem na płótna. « © ;9' . z 
Głogow wielki: 4 dni. 12 Maja’ 18 Sierpnia, 
8 Grudnia. Na wełnę: 5 Czerwca: 21 Paździek.. 
„mika: - Każdy trwa 1'dzień, * CDA ZTS at 
Głogów górny (Ober-Glogau): 38 Stycznia. 31 
Maroa. 50 Czerwca. -'25 Sierpnia. 20 Paździer- 

"nika. (Zawszeina bydło, 055007, 0: 
Gniew (Mewe); Zawsze: w piątek wprzód na by- 

dio i konie: 20 Kwietnia. 15 Czerwca, 5 Pa- 
„wqwiernika.” 16 Listopada, 04 5 005-0051— 

jarmarku kramnego i na bydło, - 

=
 

14 Września. 

i Grudnia. © 



A
E
 

Gniezno: 9 Lutego. 27 Kwietnja. 

"Gołańcz: 24 Marca. 30 Czerwca. ~ 8 Grudnia: Zawsze kramne, na kóńie i bydło: 

\ 

Gniewkowo: 18 Marca. 24 Czerwca: 2 Wrżeśń, 25 Listopada; 2 dni; 'Kramne i na bydło ~*~ 
27 Lipca. 19 

Paźdz. Kramne i na bydło, podczas drugiego jar- 
marku takie na konie. Każdy trwa 2 dni. ** 

6 Października. 

Gołub: 13 Stycznia. Kwietnia. 30 Czerwca. 20 * Października. Na bydtó i konie. = AES Gorka (Górchen) pod Bojanowem :' 9 Marcas 4 Maja, 10 Wrześn. 26 Paźdz.; kramne i na bydło. Goślina Murowana: 19 Lutego. 4 Maja. 1 Pa- Ździernika: 21 Grudnia: kramne i na bydło. * ~~ Gostyn: Na świnie, bydło rogate, konie i kramne; trwają trzy dni. 17 Marca, 13 Lipca. 31 Sierpńia. 27 Października. .' EL PSY fd #4 ‘Geabia, w powiecie Toruńskim: kramne; nh by- dio i konie. 19 Lutego. 14 Maja, 8 Paździćrnika, 
3 Grudnia, : re. 

Grabow, w Poznańskićm: 10 Marca. 24 Czer- wea, 14 Września, g Grudnia, Kramne, na bys 
dło i konie, RE a 

Greifenhagen: kramne: 19 Lutego. '18 Czerwca. 19 Listopada. Dniem 'wprzody zawsze na bydło 
i konie, | (2 Grodzisk: 25 Marca. 4 Czerwca: 31 Sierpnia, : 19 Października, Jarmarki kramme, na bydło i konie, Grudziądz (Graudenz): 20 Kwietn: 22 Czerwca. 
31 Sierpnia, 23 Listopada, Kramne, na bydło ikonie. . : 

Guhrau: 1 Kwietnia. 22 Lipca. 28 Października; -kramne i na bydło, dniem wprzody zawsze na 
płótno ilen, '* nS ewes! 29 

Gurzno: 17 Marca, 23 Czerwca. 15 Wrzeénia. 24 Listopada. | Zawsze razem kramne,. na bydło 
i konie. « ” « ź 

Giilcow: kramne: 19 Marca. '22 Czerwca. 31 Sier- 
pnia. 30 Października, 7 Grudnia. Na bydło : 25 Lutego. 29 Kwietn. 23 Czerwica. 14 Sierpn, 28 Października. ' i 

Gutstadt, kramne: 16 Lutego. 25° Maja. 31 Sier- nia. 16 Listop. Na bydło i konie: 13 Lutegó. Kwietn. 22 Maja. 28 Sierpnia. 13 Listopada. , 4 Grudnia. Na płótno: 22 i 23 Czerwca. 

H, belszwerd: kramne: 19 Kwietnia. 5 Lipca. 
4 Października; 20 Grudnia. 

Hammerstein: 1 Kwietn, 22 Czerwca. 17 Sier- 
pnia. 26 Październ. Zarazem na bydło. 

Heidekrug: 9 Lutego, 20 Lipca. 26 Październ. 
W piątek wprzód targ na konie i bydło , «każdy 
trwa 1; dnia. | 

Heilige Linde: kramny: od 27 Czerw. do 1 Lipca, 
Jarmark na płótno: od 25 Czerwca do x Lipca. Heilsberg, kramne: 22 i 23 Czerwca, 14115 Pa- ździernika. Na konie i bydło: 13 Marca. 19 Czer- 
wea g Października. 311 Grudnia. Na płótno: 15 Czerwca, i 

Holland’ w Pruśach: 2 dni.» 22 Kwietnia, 8 Di- ! pca. 7 Października. g Grudnia, Dniem Wwprzody 

"zawsze na bydło i konie. Na wełnę: od r do I4 Lipca, ża ; r 

Akan, wieś tw powiecie Brodnickim: - 23 Lutego. 27 Kwietnia. 25 Maja. 6 Lipca. 17 "Sierpnia. 6Paździćrnika, ‘11 Listopada; kramne, " ina bydło i konie. A : Jakobshagen: kramne: 
29 Września: '8 Grudn. 

« dy targ na bydło: . 
Janowiec: 17 Marca. g Czerwoa. 29 Września, I'Grudnia. ' Kramne, na:konie i bydło. ~ araczewo: g Kwietnia, '30 Czerwca. 29 Paźdz, 21 Grudnia; kratnne i na bydło. "EB 7 Jarocin: 6 Lutego. . 7 Maja, : 23 Lipca, * 19 Listo- ~ pada. Na'bydło, koniei ktamne. > en ; Jastrow: kramne; '16 Marca. 22 Maja. 30 Czer- wea. Dniem wprzody na konie. 19 Sierpnia. 16 - Października, “Dniem wprzody na konie, 11 Li- 'stopada. 21 Grudnia:veo i: 
Iława (W. Eylau): kramne, 21 Kwietn. g Czerwca, *»'28.Lipca;'10 Listopada.  W piątek wprzód na by- dło, konie'i len. » Jarmarki na płótno: 15 Kwietn. ©!13 Qzerwca. 20 Lipca, trwają 2dni, : © ' x Inowracław: 16 Marca. 29 Czerwca. 14 Września. 23:Listopada;: każdy trwa dni 2; kramne, na konie i bydło, Je ee. bi5% : 
Juliusburg: 19 Stycznia, 4 Maja.: 17 Sierpnia. 26 Października,. Podczas 2 i 4także na bydło. Jutrosin: 16 Marca. 4 Czerwca. 17 Sierpnia. g Li- 

stopada; kramne i na bydło. ; 
Jeyerswalde (Gerzwalde'pod Osterodą): 3 Czer- ‘wea, 4 Jistopada.”* Zarazem na konie i bydło. © i 

10 Marca. 30 Czerwca. 
Zawsże dniem wprzo- 

K allies: kramne, 26 Lutego. 2 Kwietn. 19 Maja, 6 Sierpnia. 16: Października. 16 Grudnia.  Pod- czas 2, 3, 4i 5 kramny; dniem wprzody zawsze na bydło, Zo i ia Karimin w Pomeranii: 5 Marca. 16 Kwietnia. 1r Czerwca. 10 Września. 6 Listopada na bydło, Kramne: 10 Marca, 21 Kwiętnia. 16 Czerwca. 10 Września, 10 Listopada, jako też dniem przed Każdym jarmarkiem kramnym na wiktuały ipłótno, 
Kammin:w Prusach Zachodnich: kramne, 4 Maja. 30 Czerwca, 17 Sierpnia. 14 Października, Razem na bydło i konie. 
amionna (Kahme): 5 Marca. 23 Kwietnia. 16 Czerwca. 31 Sierpn. Wszystkie kramne i na bydło. „Kargowa: 6 Kwietnia. 22 Czerwca. 10 Września, 10 Listopada; na zboże, kramne i na:bydło, „Kcynia (Exin): 16 Marca, 4 Mają, 20 Lipca. 28 Września. Każdy trwa 2 dni; kramne, na bydło i konie: > - EM 24 

Kębłowa: « kramne i na bydło: 12 Lutego. 20 Kwietnia. 3 Sierpnia. 23 Listopada. 
Kempno: 12Stycznia. 20Kwietnia. 17 Sierpnia. 25 Listop. Kramne, ńa bydło i konie. 
Kiełbaszyn, wieś w okręgu miasta Torunia: 8 Września, 1 Października, tp 

5* R 



Kirchenjakn, wieś w powiecie Kwidz
yńskim: 

15 Czerwca. 7 Grudnia. ; eonid 

Kischinen, wieś pod Soldau:- kram
ne, na konie 

i bydło: 14 Maja. 19 Października. 1 

Kiszkowo: 19 Marca. 16 Czerwca, 47 Września. 

5 Listopada, , 1 et at =6 ,onaded 

Kłecko: 16 Marca. 13-Lipca, 14 Września, 

2 Grudnia. Każdy trwa 2 dnig kramne i. na 

bydło. i i 

K [eyp eda (Memel): 15 Sierpnia trwa dni 14. Na 

konie i bydło: 261 27 Maja, 20i a1 Października. 

Kobylin: 50 Marca. 18 Maja.’ 24:Sierpnia, 2 Li- 

stopada; trwają 3 dni. Razem na świnie, bydło 

. rogate, konie i kramne, 
3 , 

Kobyła Góra: 16 Marca. 22 Czerwcą. 16 Wrze» 

śnia. 23 Grudnia; kramne, na bydło i konie, 

Konic (Choynica) w Prusach zachodnich: 
6 Kwie- 

tmia. 34 Czerwca. 24 Września. 28 Pazdziern, 

Zawsze razem kramne, na bydło i konie. 

/Konstadt: g Marca, 22 Czerwca. 10 Sierpnia. 

24 Września. 23 Listopada, Wszystkie kramne 

i na bydło. p : : 

Kontop w pow. Zielonogórskim : 1 Maja. 8 Wrze- 

bnia. 50 Listopada, Razemina bydło. 

Kopanica (Kóbnitz); ig Dutego. 18 Maja. 10 

Sierphia. 5 Listopada; kramine i na bydło. 

Kórnik: g Marca, 22 Czerwca, 310 Września, 21 

Grudnia. Wszystkie kramne i na bydło. 

Koronowo: 2 Kwietnia. 18 Czerwca. 27 Sierpn. 

15 Październ. Krarane, na bydło i konie. Każdy 

jrwa 2 dni. 
Kościan: trwają e dni. 16 Lutego. 25 Maja. 4 Wr

zer 

gnia, :9 Listopada. -Krammeci na bydło. 

Kostrzyn: 26 Stycznia. 18 Maja. 19 Pazdziern, 

7 Grudnia; kramne i ma bydło. 

Kottbus: 20 Kwietn. 7 Września. Kramne, na 

konie i bydło. Na wełnę: i7 i 18 Lipca. 3 W
rześn. 

Kowalewo:) 30 Marca. a Październ. Zawsze 

razem na bydło i konie. cc 

Koźmin: 5 Stycznia. 20 Kwietn, 10. Sierpnia. 5 

Grudnia. Kramrie i na bydło. sda: o dni. 

Kreuzburg w Szląsku: 12 Stycznia. Czerwea. 

q Wrześn. 9 Listop. Kramne i na bydło. 2dni. 

Kreuzburg w Prusach Wschodnich: 131 
i4 Sty- 

Gznia. 12113 Maja. a8 iig Sierpnia. 10 aa Li- 

stop, Zawsze dniem wprzody na konie i bydło. 

Krobia: 5 Lutego. 14 Mają. 20 Sierpnia. 26 Li- 

stopdda; kramne i na bydło. :. 

Krojanka; 23 Marca. 18 Czerwca. 20 Sierpnia. 8 

Października; kranine, na bydło i konie. 

Królewiec: na płótno i kramny, 22 Czerwca, 

trwa dni 28. Na wełnę: 24 Czerwca, trwa dni 14, 

Kramny od.25 do 24 Grudnia. Na bydło: dnia
 

24. Czerwca. 2 dni. SSA AE 

Krosna: 2 dni. 18 Marca. 17 Czerwca. 16 Wrze- 

śnią. 9 Grudnia. Dniem'wprzody zawsze tatg na 

bydło. Na wełnę: 26 Maia i 6 Października. 

Krotoszyn: 6 Kwietnia. 29 Czerwea. . 34 Sierpn. 

14 Grudn. Na bydło i kramne, każdy trwa 2 dni, 

Kruszwica: 5 Maja. 30-Czerwca, : 15-Wrześnią. 

3 Listopada; kramne, na bydło i konie. 

Krzywin:. 2 Marca. 15.Czerwca, 28 Września, 
17 Grudnia.  Kramne ina bydło.razem. 

Kurzętnik czyli Kanernik: 31 Marca. 26 Maja, 

'.„/4 Sierpnia. 29 Września. 17 Listopada; kramne, 
na bydło i konie. > 

Kwidzyn (Marienwerder): kramne. Dniem wprzo- 

dy na bydło i konie, 18 Marca, 1 Lipca. 26'Siex- 
, pnia. 15 Listopada, . ? 
Kwieciszewo: 23, Marca. 29 Czerwca. 26 Paźdz, 

21 Grudnia, Kramne, na bydło i konie, y 

Li wis: '25 Marca. .10 Czerwca. -24 Lipca. 25 

Września. 25 Listopada. „Dniem wprzody zawsze 

„na bydło i konię,, . M za „IBDY piny 

Labiau: kramne; trwają 3 dni, s4Tutego. 18 Maja. 
7 Lipca. 19 Paźdz. "Na konie 1; bydło: 3 Lipca. 
16 Paźdz, Na płótno: .6 Lipca. 

Landek; kramne, na konie i bydło. 30 Marca, 

29 Czerwca, 24 Września. 16 Listopada, 

Landek, wieś w powiecie Złotowskim. Na bydło: 
"5 Maia, 14 Września, 
Landsberg nad Wartą: Kramne, 25 Lutego. 16 

Czerwca. 15 Lipca. 21 Październ. Dniem wprzo- 

dy zawsze na bydło i konie. Na wełnę: 11, i2 i 

13 Czerwca. 16 Lipca. , 21. Października: 
Landsberg w Prusach Wschodnich: 9 Lutego. 

. 4 Maja, 27 Lipca: 19 Października. W "piątek 
wprzód zawsze na bydło i konie. 

Lautenburg: kramne, ra Stycznia. 6 Kwietn, 

99 Czerwca. g.Listopada. ' Zawsze na' bydło i 
,. konie, a7 asin, , dkbYU 

Lessen (Lassin): kramne, 26 Stycznia.i 23 Marca. 

29 Czerwca. .g Listópada. Zarazem też na bydło 
i konie. i GWEN. i 

Leszno (Lissa): 30 Marca. 18 Maia..14 Wrze- 
śnia. 14 Grudnia. Kramne i na bydło. Trwa- 

1oją:2 dnI - RA 
Liebstadt: kramre, 3 Lutego. 25 Marca, 14 Lipca 

24 Listopada. Zawsze w piątek wprzód na bydło 
i konie. Na płótno: 6 Lipea.: — 

Lipsk: Od 1 do 8 Styczn.' Od'3 do to Maja. Od 
4do i! Październ. Na wełnę: 13, 10 i 16 Czerwca, 

Lissewo, w. powiecje: Chełmińskim: kramne, 
na konie i bydło. 26 Czerwca. Listopada. — 

Lubawa (Lóbau): g Lutego: 4 Mali 31 Sier» 

nA a. Listopada. Zawsze w piątek wprzody na 

ydło i komie, a 8 dni wprzody na płótno. 

Lubliniec: 17 Marca. 26 Maja. 28 Lipca. 20 

Października. 15Grudn, Zawsze dniem wprzody 

na bydło, . « ! Rn UE i 

Lukła (Lokken) w Ekonomii Mohrungen: 16 Li- 

pca. 26 Listopada. Każdą razą dniem wprzody 

na bydło i konie. | aia 2:04 : 

Lwowek (Neustadt bei Pinne): 17 Marca. 19 

Maja, 25 Sierpn. 8 Paźdz. -Kramne i na bydło, * 

81: p 

Vihar nad Notecią: 2 Marca,*'6'Pipca. i 

- Paździerwika.! 16 Listopada, Każdy trwa 2 dni, 
Kramne, na konie ivbydio,' 

m 



Łagow: 11 Marca. 10 Czerwca. 2 Października. 
Łekno: 11 Maja, 29 Czerwca. 21 Września. 24 Li- 

stopada,  Kramne, na bydło i: konie. 
Łobżenica (Lobsenz): 6 Kwietnia. 8 Czerwca 

15 Września, 23 Listopada. Każdy trwa 2 dni, 
na bydło i kramne. © - i Ę 

*Łopienno; 21 Kwietn. 10 Sierpn. 22 Wrzeén. 
Kg Grudnia, Kramne i na bydto. - A 

Matbore (Marienburg): 4 do 7 Maja, kramny, 
na bydło i konie, ostatni w pierwszym dniu. 
4 Czerwca na wełnę. 7 do g Października kramny, 
na bydło i konie, ostatni w 1 dniu. 

Margrabowa czyli Olecko: 20 Styczn. 26 Mar- 
ca. 25 Czerwca. 29 Września; kramne i na bydło, 

Margonin: 27 Kwietnia. iLipca. 19 Sierpnia. 21. 
Paźdz. Kramne, na bydło i konie, 

Mehlsak: 26i 27 Stycznia. 6i 7 Lipca, 2i 3 Li- 
stopada. Na bydło i konie: 23 Stycznia. 3 Lipca. 
a4 Sierpnia. 30 Październ. Na płótno: zawsze 
w poniedziałek przed kramnym. 

Międzychód (Birnbaum): 20 Kwietn. 24 Czer- 
wca. 29 Września. 25 Listopada. Kramne, na 
bydło i konie. bzy 

Międzyrzecz (Meseritz): 23 i 24 Marca. 1 i 1a 
Maja. 30 Czerwca. 1 Lipca. 19 i 20 Października; 
kramne i na bydło. 

Mielżyn: 2 dni. 26 Styczn. 20 Kwietn. 20 Lipca, 
26 Października, Kramne i na bydło. 

Mieścisko: 5 Stycznia. 20 Kwietn. 30 Wręeśn. 
2 Listopada, . Kramne i na bydło. 

Mieszkow: 30 Marca. 24 Czerwca, 1 Październ, 
14 Grudnia. Kramne i na bydło. 

Milicz: 2 Lutego. 27 Kwietnia. 28 Września. Kra- 
mne i na bydło. 

Miłomłyn (Liebemiihl): kramne, 27 i 28 Stycznia, 
12 i 15 Maja. 25 i 26.Sierpn, 27 i 28 Październ. 
Zawsze w piątek wprzód na bydło i konie. 

Miłosław: 16 Marca. 6 Lipca. 28 Września. 17 
' Grudnia. Kramne i na bydło. ' 
Mixstadt: 14 Stycznia. 3 Marca. 20 Maja. 14 

© Października. Zawsze rażem na bydło i konie. 
Mogilno: 9 Marca, 2 Czerwca. 7 Wrześn. 7 Grudn. 
Kramne,'na bydło i konie. Każdy trwa 2 dni. 

Mohrungen: 19i2o Lutego. 11 i 12 Czerwca. 24 i 
25 Wrześn. 10i11 Grud. Zawsze w wtorek wprzo- 
dy targ na bydło i konie. . Na płótno: 7 Lipca. 

Mosina: 16 Marca. 15 Czerwca. 13 Sierpnia. 15 
Października. Kramne i na bydło, 
Mroczyn: 23 Lutego. 18 Maja. 20 Lipca. 26 Paźdz. 
Każdy trwa dni 2; kramne, na bydło i konie. 

Miihlhausen: r Kwietn. 22 Lipca. 14 Październ, 
16 Grudnia; trwają 2 dni. W każdy poniedzia- 
łek wprzód na bydło i konie. 

Miinsterwalde, wieś w pow. Kwidzyńskim: 30 
Czerwca i 22 Grudnia, 

> Mito: 16 Marca. 25 Czerwca. 25 Sierpn, 14 Paźdz, 
Każdy trwa 2 dni; kramne i na bydło, 

Namysłow (Namslau): 17 Lutego. 5 Maia. 1t - 
Sierpnia. 20 Października; kramne, Dniem Za- 
wsze wprzody na bydło. 

Naugardt: kramne, 16 Marca, 25:Maia. 2 Paźdz. 
30 Listopada, Na bydło: 19 Marca.’ 7 Września. - 
29 Października. = é 

Nawra,-wies w pow, Toruńskim: g Marca. 15 
Czerwca. 14 Września. 16 Listopada. Zawsze ra- 
zem na bydło i- konie; 

Neuenburg: kramne, 23 Marca, 6 Lipca. 14 
Września. 30 Listopada. 

Neumark: 23 Marca. 11 Maja. 24 Sierpnia. | 19 
Październ. Zawsze na bydło i konie. 8 dni wprzo- 
dy na płótno. 2 

Neydenburg: ar Stycznia. 17 Czerwca. 16 Wrze- 
śnia. W każdy poniedziałek wprzód na bydło 
i konie. 

Nietomyśl: 31 Marca. 16 Czerwca. 28 Wrze- 
śnia. 24 Listopada. Kramne i na bydło. 2 dni, 

Niewieszczyn; kramne, na konie i bydło, ‘27 
Lipca. 28 Września. 

Nórenberg: 26 Marca. 25 Czerwca. 24 Września. 
10 Grudn. Dniem wprzody zawsze na bydło i konie. 

Nordenburg: 13 Styczn. 31 Marca. 14 Lipca. 10 
Listopada. W każdy piątek wprzody na bydło i 
konie. Na płótno: od 26. Czerwca do Ligśca! © — 

Nowemiasteczk o (Neustidtel) w Szląskii: 2 dni. 
26 Kwietnia. 6 Wrześn. 18 Październ. Dniem 
wprzody na bydło. Na konopie: 22 Października. 
Na len: 23 Października. 

Nowemiaste nad Wartą: g Marca. 8 Czerwcą. 
3 Sierpn, 19 Października. Kramne i na bydło. 

Nowy most UNeubriick): kramne i na bydło: 24 
Marca. 5 Maia, 21-Lipca, g Grudnia. 

O borniki ; g.Marca, 18 Maia, 24 Sierpnia. 3 Lie 
stopada, Kramne i na bydło. ; 

Obrzycko: 50 Marca. 25 Sierpn. 6 Październ, 
7 Grudnia. Kramnei na bydło: 1: 4 

Odolanów: 23 Marca. 15 Czerwca. 27 Sierpnia, 
16 Listopada. Zawsze kramne i na bydło, 

Olecko, patrz Margrabowa. i 
Oleśnica (Qels): 2 Marca. 8 Czerwca. | 3x Sier- 

pnia. g Listopada. Kramne i na bydło. 
Olsztynek (Hohenstein): 3r Marca. 14 Lipca, 
8 Wrześnią, ao Listopada, Zawsze dniem wprzó- 
dy na bydło i konie. 

Opole (Oppeln): 12 Stycznia, kramne i na bydło, 
23 Marca na bydło i konie. 27 Kwietnia, kramny' 
i na bydło, 13 Lipca dito. 14 Września dito. z Ex 
stop. dito, Na wełnę: 15 Czerwca i 19 Paźdz. 

Ortelsburg: kramne, r2Lutego. 23 Kwietnia. 
27 Sierpnia i 19 Listopada. W każdy wtorek 
wprzód na bydło i konie; na płótno: 17 Czerwca, 

Osieczno (Storchnest): 24 Lutego. 2 Czerwca. 
g Wrześn. g Grudn. Kramne i na bydło, 

Osterode: 25 i 26 Lutego. . 27 i28 Maja. 7i8 Pa- 
ździarnika. 18 i 19 Listopada. W każdy ponie- 
działek wprzody na konie i bydło.' 

O strorog (Scharfenort): 8 Kwietn,: 17 Czerwca, 
26 Sierpnia, sx Października, Kramne ina bydło, 



Ostrowo: 27 Kwietn. 27 Lipca. 24 Września. 
23 Listopada, Kramnei na bydło , trwają 2 dni. 

'Ostrzeszow (Schildberg): 19 Marca. 18 Czerwca. 
17 Wrześn. i7-Grudn, Kramne, na bydło i konie, 

Peis 5 Styczn. 15 Czerwca. 28 Wrześn. 30 Li- 
_ stop. Każdy trwa2 dni: kramne, nakonie i bydło, 
Pasewalk: 5 Marca, g Czerwca 22 Październi- 

„ ką. Dniem wprzody na bydło i konie. 
Passenheim: 19 Marca. 

nika, 10 Grudnia. . We wtorek wprzód zawsze 
. ma bydło i konie, Pk 
Piaseczna Góra (Sandberg): 3 Marca. g Czerwca, 

135 Sierpnia, . r Grudni:. Kramne i na bydło. 
Piła (Schneidemiihl); kramne, na konie i bydło: 

2 dni. 24 Marca. 8 Czerwca. 28 Października, 
8 Grudnia. 
dnia na konie i bydło. 

Pniewy (Pinne): 
14 Maja. 7 Września. 2 Grudnia: £ 

Pleszew: 2 Marca. 4 Maja. 7 Września. 2 Li- 
stopada. Kramne i na bydło. ; 

Pobiedziska: 30 Marca. 13 Lipca. 8 Paździerń, 
14 Grudnia. Kramnę i na bydło. % 

Podżamcze: kramne, na bydło i konie. 23 Marca. 
50.Czerwca. 28 Września, 29 Grudnia. 

Pogorzela: 23 Marca. 25 Czerwca. 28 Wrześn. 
12 Listop. Kramne, na bydło, świnie i konie. 

Pogudki: 14 Kwietnia. 3 Listopada. Kramne 
i na bydło. 

Powidz: kramne i na bydło; 
' 7 Sierpnia. 9 Listopada. 4 
Poznan: 30 Marc. 22 Czerwe. 28 Wrześn. 14 Grudn. 
Wszystkie kramne i na bydło, trwają 8 dni, Na 
wełnę: od 7 do 10 Czerwca id, 8 i g Październ. 

Pszczew (Betsche): 3 Lutego” 5 Maja: 11 Sierpn. 
4 Listop.. Kramnei na bydło: + 

‘Puniec: 16 Marca. 6 Lipca. 15 Październ. 7 Gru- 
dnia.. Zawsze ina bydło, % 

'Pyric: 25 Lutego. 13 Maja. g Września, Dniem 
wprzody zawsze na bydłoi konie. Na bydło tu- 
czne i konie 14 Lipca i 8 Grudnia, 

16 Lutego. 4 Maja. 

aj PSA (Rheden): 16 Marca. 8 Czerwca. 21 
Wrześn. 16 Listop, Kramne, na bydło i konie. 

Rakoniewice (Rakwitz): 19 Marca. 28 Maja. 24 
"- Września. Io Grudnia, Kramne i na bydło. 
Rastenburg:. kramne: 13 Maja. 14 Października, 

Zawsze w poniedziałek wprzód na bydło i konie. 
Na płótno: od 16do 22 Czerwca. 

Raszkow: g Marca. 6 Lipca. 17 Września: 29 
Października. Zawsze i na bydło. 

Rawicz: 2 dni. 26 Marca. 9 Lipca. 8 Paździer- 
nika. 17 Grudnia. Kramne i na bydło; 

Régenwalde: kramne: 20 Lutego. 29 Maja. 9 
Pazdziernika. Na bydto: 24 Kwietnia, 15 Maja. 
25 Września. 

Rehwalde, wieś w pow. Grudziadzkim: 11 Maja. 
§ Października, Kramne, na bydło i konie. 

25 Czerwca, 1 Paździer- -- 

Drugiego dnia kramny, pierwszego ' 

kramne i na bydło: -9 Marca. 

Reichau: 4 Maja. 7 Grudnia, 
wprzód na bydło i konie. Ę 

Róssel; kramne: trwają2 dni. 12 Stycznia. 4 Maja. 
7 Sierpnia. 1Grudnia. Na konie i bydło: g Sty» 
cznia. 26 Marca. 1 Maja. °6 Gzerwca. 2 Paźdz. 
27 Listop. Na płótno: od 6 do 10 Czerwca ir i 13 
Czerwca. Na wełnę::od 2'do 13 Czerwca. 23 do 28 
Łistopada. 

W każdy piątek 

19 Lutego. 22 Czerwca. 24 Września, ogowo: 
17 Grudnia. Każdy trwa 2 dni; na bydło, konie 
i kramne. } 

Rogoźno: 2dni. 16 Marca. 8 Czerwca. 14 Wrześn. 
g Listopada. Kramne, na bydł$i konie. 

Rosenberg wPrus. 17 Marca, 16 Czerwe. 25 Sierpn. 
5 Listop. W piątek wprzody na bydło i konie. 

Rosenberg w Szlasku: 28 i 29 Stycznia na bydło. 
g.Lutego kramny. Na bydło: 1 ie Kwietnia i g 
ilo Czerwca. Kramny 15 Czerwca; na bydło 7i8 
Październ. Kramny 19 Października. Na bydło 
25 i 26 Listopada; kramny 7 Srudnia, 

Rostarzewo: kramne i na bydło: 2 Marea, 
30 Czerwca. 29 Września. 17 Listopada. 

Rum melsburg: kramne i na bydło: 8 Kwietn, 
,26 Maja. . 19 Września. 3 Listopada. 

26 Listopada.  Kramne i na bydło. 
Rydzyna: 19 Marca. 2 Lipea. x Październ. 3 Grue 

dnia. Kramne i na bydło. 
Rygenwalde: 16 Marca. 22.Czerwca. 14 Wrze- 

śnia. 23 Listopada. Pierwszy kramny i na konie; 
drugi kramny, trzeci na bydło, kramny i na ko 
nie, a czwarty kramny i na bydło, 

Rynarzewo: 6Kwietnia. 25 Czerwca. 14 Wrae- 
Śnia. g Listopada. Kramne, Zawsze razem: na 
konie i bydło. 

Ryzenburg: 5 Marca. 
'12 Listopada, 
i konie. 

36 Lipca. 24 Września. 
We wtorek wprzód na bydło 

S„alfeld; kramne: 10i 11 Marca. 16 i 17 Czerwea. 
8 ig Września. 17 i 18 Listopada. W każdy 
piątek wprzody na bydło i kónie. Na płótno: 
2 Czerwca, : 

Samocin: Na bydło konie i kramne. 4 Marca. 17 
Czerwca. 16 Września. 16 Grudnia. Każdy trwa 
2 dni. 

Sarnowe: g Lutego. 23 Kwietnia, 
+ 30 Listopada. Zawsze i na bydło. 
Schippenbeil: kramńe: 29 i 30 Kwietnia. zi 2 

Lipca. 23124 Września. 25i 26 Listopada. Za- 
wsze w piątek wprzody na bydło i konie. Na 
płótno: 28 Maja do 3 Czerwca. 

Schlichtingowa: 4 Lutego. 13 Maja. g Wrześn. 
2 Grudnia. Kramne i na bydło, 

Schónwalde wielkie, wieś szlachecka w pow. 

27 Sierpnia. 

Grudziąskim: 27 Kwietnia. 26 Październ. Zawsze ~ 
razem na bydło i konie, 4 z 

Schlochau: 23 Lutego. 2 Czerwca. 3 Września. 
30 Listopada. Zawsze na konie i bydło. 

Seeburg: kramne: trwają 2 dni. 26 Stycznia,” zi 

15 Grudn. ~ 
Ryczywoł: 23 Kwietnia. 16 Lipca. 27 Sierpnia. . 
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Strzelno: 27 Kwietn. 

“Maja, 20 Lipcą. 9 Listopada, 
1 dzień, 23 Stycznia. 30 Marca. 
28 Sierpnia. 6 Listop. Na płótno: 
17 i 18 Sierpn. 

Sierakow (Zirke):. 
śnią, 2 Listopada. 

Skoki (Schocken): 
śnia. 25 Grudn. 

Skwierzyna (Schwerin): 
Czerwcą. ' g i 10 Września. 
'Kramne, na konie i bydło. 

Śmigiel: g Marca. 8 Czerwca. 
7 Grudnia. Kramne i na bydło. 

Soldau, kramne: 4 Lutego. 13 Maja. 
21 Października, 
dło i konie. 

Stargard w Pomeranii: Na bydło i konie: 6 i 30 
Marca. 3 Kwietn. 19 Czerwca. 22 Października, 

(6 Listop.- Na płótno: 15 do 20 Czerwca. Kramne: 
od 22'do 24 Czerwca i od 2 do 4 Listopada, 
bydło tuczne: 27 Marca, 24 Kwietnia. 22 Maja. 

Steszewo: 20 Kwietnia. 8 Czerwca. 24 Sierpnia, 
6 Października. Kramne i na bydło. 

17 Czerwc. 31 Sierpn. 18 Li- 

8 Maja. 19 Lipca. 
4 i 5 Maja. 

26 Marca. 36 Lipca. 17 Wrze: 
Kramne i na bydło. 

Kramne, na bydło i konie. 
1 i2-Kwietnia, 17i 18 

11 i 12 Listopada, 

16 Września. 

29 Eipca, 

-stop.; każdy trwa dwa dni; 
Stuhm: kramne: 9 Lutego. 20 Kwietn, 27 Lipca. 

; 16 Listop. W piątek wprzody na bydło:i konie. 
Sulmierzyce: 16 Lutego. ir Maja. 13 Sierpnia, ,-26 Listopada, Kramne i na bydło, 
Swarzędz: 1 Kwietnia. 27 Maja. 23 Września. 

28 Października; kramńhe i na bydło, 
- SŚwięciechowo (Schwetzkau): 9 Lutego. 28 Maja. 

* «3 Września. 16 Listop.; kramne ina bydło. 
Swinemiinde: 19 Maja. kramny i na konie; 3 Li- 

stopada kramny, na bydło i konie. ' 
Sycow, patrz Wartenberg polski. 
Szczecin: 27 Lutego, na bydło i konie. Od 27 
Kwietn, do 2 Maja kramgy. Od 16 do 18 Czerwca 

- na wełnę. 14 Wrześn. na Bydło i konie. 23i 24 Pa- 
ździern. na bydło; od' 26 do 31 Paźdz. kramne. 

» Na masło: 7—g9 Maja. od 28 do 30 Wrześn. i od 
-49 do: 21 Października. 
Szlopp €: 4 

26 Sierpnia. ar Paźdz. 18 Listopada, 16 Grudnia. 
Dniem wprzody zawsze na bydło i konie, aie 

Szamotuły (Samter): 16 Kwietnia. 15 Lipca. 7 Pa- 
ździernika. 16 Listopada, kramne i na bydło. 

Szaromyśl (Schermeisel): 17 Marca. 12 Maja. 14 
Lipca. 20 Października, Zawsze dniem wprzody 
na konie i bydło. —_ : 

Szlawa: 2 dni. 23 Lutego. 2 Czerwca. 1 Paździer- 
* nika. 2 Listopada, kramne i na bydto. Na ko- 

nopie: 31 Października. 
Szrem: 23 Marca. 18 Maia, 17 Sierpnia, 22 Paźdz.; 
zawsze razem i na bydło. 2 dni. 

Szroda: 8 Styczn. 4 Czerwca. 20 Sierpn. 24 Wrze- 
śnia; kramne i na bydło, . 

Szulic: 5 Lutego. 30 Kwietnia, 30 Czerwca. 1 Pa- 
źdiern.; kramne i na bydło, 

Szubin: 2 Kwietn. 2 Lipca. 24 Wrześn. 12 Listop, 
Każdy trwa 2 dni; kramne, na konie i bydło. 

11 Marca. 17 Czerwca. 53 Wrze- 

Zawsze dniem wprzody na by-. 

Na 

na bydło i kramne,. 

arca. 21 Kwietnia: 20 Maja, 15 Lipca. 

Na konie i bydło: Szwec: 

i 

modo: 19 Stycznia. 30 Marca. 

2 Lutego. 30 Marca. 11 Maja. 29 Czerwca. 10 Sierpnia, 1 Września. 26 Październ. 14 Grudnia, Zawsze razem na bydło i konie. 13 
Szwibus: 16 Marca. 25 Maja. 31 Sierpnia. 5 Pa- 

Ździernika. 30 Listop. Zawsze na bydło i konie. „Na wełnę: 10 Czerwca, 4 Listopada, : 

i Ue Ree 13 Stycznią. to Marca. 12 Maja. - 30 Czerwca. 1 Wrześn. 17 Listop. Zawsze dniem 
_wprzżody na bydło. 
Tempelburg: 

pca. 7 Września: 8 Paźdz. Kramne nazajutrz się 
odbywają. Kramwe: 41 Listopada, 18 Grudnia, 

Tieffenau, wieś w Intendenturze Kwidzynskićj; 
2 Lutego, 24 Czerwca. - : 

Toruń: 5 Stycznia. 8 Czerwca i 28 Październ., ~ kaźdy trwa dni 8.. Pierwszego dnia zawsze na by- 
dio i' konie. oe: 

Trachenberg: 18 Maja. 7 Września. 7 Grudnia. 
Kramne i na bydło, : E 

Treptow nad Rega: 
Września. Na bydło: 
tnia. 43 Maja. 

Trzcianka (Schónlanke): 30 Marca. 
28 Wrześn. 14 Grudn.; kramne i na bydło. 

Trzciel (Tirschtiegel), kramne i na bydło: 16 Kwietnia, 25 Czerwca. 1 Paźdz. 19 Listop. 
Trzemeszno: 30 Marca. 6 Lipca, 5 Października, *22 Grudnia, Każdy trwa 2 dni, na bydło, konie i kramne, — 3 Tszyrna: to Maja, 9 Sierpn. 8 Listop. kramńe; Targi na bydło nazajutrz się odbywają.  / 
Tuchola: 23 Marca, 22 Maja. 13 Lipca. 24 Sierpn. 

19 Paźdz, 19Listop. Zarazem na bydło i konie. 
Tuczno: 2 Marca. 18 Maja. 13 Lipca. 23 Listo- 
pada. Zawsze kramne, na bydło i konie. 

Tylża: 22 Września, do włącznie dnia 49 Paźdz: w pierwszym dniu na bydło, w piątek i w sobotę 
"wprzód i podczas: tegoż jarmarku odbywa się w tych dwóch dniach targ na konie, Na wełnę: od 16 do 23 Czerwca i od 14 do 21 Września. „Na „bydło; 2 Maja, : 

30 Marca. 29 Czerwca. 28 
i1 Marca. 8i 22 Kwie- 

18 Maja. 9 Lipca. 
Zawsze razem na bydło. 24 Sierpn. 29 Paźdz. 

11 Sierpn. 26 Paźdz, Uszcz: 16 Marca. 19 Maja, 
Kramne i na bydło. 

W ałcz (Deutsch-Krone): 24 Lutego, 31 Marea, 19 Maja. 23 Czerwca. 14 Lipca. 15 Września. 3 Li. 
stopada. 15 Grudnia. Dniem wprzody zawsze na 
bydło i konie, ‘ 

Waldo wo, wieś w pow. Złotowskim: 2 
27 Lipca, Kramne na bydło i konie. 

Wąbrześnia (Briesen), w pow. Szlochau: 25 Maia. 
27 Lipca. 7 Września, 23 Listopada; kramine, 
na bydło i konie, 

Wagrowiec: 4 Marca. 27 Maja. 16 Wrzećn. 18 Li- 
stopada. Każdy trwa 3 dni; kramne i na bydło, 

Czerwca. 

Na bydło: g Marca, 4 Maja. '43 Li- - 

22 Czerwca, ' 
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Wangerin: 17’ Marca. 26 Maja. 18 Sierpn. 2 

Październ. 22 Grudnia, Zawsze dniem wprzody 

ma bydło i konie. 
Wąsorz (Hernstadt): 30 Marca. 39 Czerwca. 28 

Września. 14 Grudnia. Zawsze i na bydło, 

W artenberg: 2 dni. 15 Marca. 24 Maja, 15 Wrze- 

$nia. 4 Listopada. Za każdą raza na konopie 

i len. Drugiego dnia także na bydło. 

W artenberg (Sycow): 16 Marca. 25 Mata, kra. 

mny i na bydło. 1 Czerwca na bydło. 14 Wrze- 

śnia. 16 Listopada, kramne i na bydło Na len 

4 Grudnia. 
Wartenburg w Biskupstwie Warmińskióm : kra- 

mne: 23 i 24 Marca. 18 i 19 Maia. 19 i 20 Pa- 

ździernika. 7 i 8 Grudnia. Na bydło i konie: 

20 Marca. 14 Maja. 17 Lipea. 5Paźdz. 16 Paźdz. 

-3Grudn. Na płótno: 16 Lipca ta Październ: 

Wieleń (Filehne): 1 Kwietn. 20 Lipca. 9 Wrze- 

énia, g Grudnia. Każdy trwa z dni; pierwszego 

„dnia na bydło, drugiego kramny. 

Wielichowo: Kramne i na bydło: 26 Marca 
5 Maia. 24 Sierpnia. 5 Listopada. ; 

Wiencborg: 19 Marca.. 23 Kwietnia. 2 Lipca. 20 

Październ. Razem na bydło i konie. 

Willenberg: kiamne: 30 Marca. 6 Lipca. 28 

Września, 30 Listopada. W sobotę wprzód za- 

wsze na konie i bydło. : 

Winzig: g Marca. 22 Czerwca. 31 Sierpnia. 30 

Listopada. Zawsze także na bydło. 

Wissek: 5 Lutego. 4 Maja. 3 Sierpnia. 12 Listo- 

pada. Kramne i na bydło. 
Witkowo: 9 Marca. 15 Czerwca. 21 Września. 14 

Grudnia; kramne i na bydło; każdy trwa 2 dni. 

Wohłau: 26 Stycznia. 4 Maja. 10 Sierpnia. z Li- 

stopada, kramne i na bydło. 

Wolsztyn; 23 Lutego 17 Sierpnia. 15 Paidziern. 

30 Listopada. Kramne, na zboże i bydło. 

Wormditt, kramne, 2 dni: 12 Stycznia. 30 Czer- 

wea. 19 Paźdz. Na konie i bydło: 9 Stycznia, 

8 Kwietn. 26 Czerwca. 16 Październ. Na płó- 

tno: 22 Czerwca, 19 Października. 

Wrocław (Breslau): 18 Marca na bydło i konie. 

Kramny: 23 Marca, Na bydło i konie 20 Kwietn. 

2 Czerwca na wełnę. Kramny, na bydio-i konie 
29 Czerwca, Na koniei bydło 15 Lipca. Kramny ' 
14 Wrześn. Na wełnę 7 Paźdz. Na konie, bydła 
i kramny 23 Listopada. 

Wronki: 19 Łutego. -2 Lipca. ;15 Paźdz. 17 Gru- 

dnia; kramne i na bydło. 
Września: 235 Marca, 22 Czerwca, 14 Września. 28 
-- Grudnia; kramne i na bydło. 
Wschowa: 2 Kwietnia. 25-Czerwea. 24 Wrześn, 

3 Grudn.; kramne i na bydło, trwają 2 dni. 
Wyrzysko: 26 Marca. 22 Czerwca: 1 Październ, 

21 Grudn. Kramne i na bydło, 
Werden: patrz Heidekrug. 

Mąż: 26 Marca.. 14 Maja. 31 Sierpnia. 16 Li- 
stopada. Kramne i na bydło, 

Z wo rowo: kramne i na bydło: 16 Lutego, 29 
Czerwca. 23 Września. 30 Listopada, 

Zaniemyśl: 19 Stycznia. 23 Kwietnia. ©7 Lipea. 

ą Listop. Kramne i na bydło. 
Żbąszyń (Bentschen): 16 Marca. 49 Czerwoa. 14 

Września, 26 Paidziern, Kramne i na bydło. 

Zduny: 2 Marca. 25 Maia. 14 Września. 30 Listo> 
pada; kramne i na bydło» Każdy trwa 2 dni. 
erkowo: 19 Lutego, 28 Maia. 17. Września, 
5 Listopada. Kramne i na bydło. 

Ziethen, wieś w pow. Szlochau: 18 Maia, 23 
Łipca. 22 Październ. Kraanne, na bydło i konie. 

Zierniki: 10 Lutego. 20 Maja. iz Sierpnia. 17 

Listopada. Kramne, na konie i bydło. 

Zinten: 3x Marca. 1iSierpnia. 20 Października. 
Każdą razą w poprzedni piątek na konie i bydło. 
Na płótno: 'od 4 do x0 Sierpnia i od 13 do 19 
Października. 

Zippnow, wieć w pow. Wałeckim: Kramne, na 

konie i bydło. a3 Maia. 28 Października. 

Z¥otow (Flatan) w Prussach Zachodnich: 20 Mare 

ca. 2 Czerwea. 2 Wrześn, 2 Bistopada, Zawsze 
razem na bydło i konie. 
nin: 23-Marca. 25 Maja. 19 Patdziern, 14 Gru- 

dnia, Kramne, na konie i bydie. 

i ZZOZ OOOO 


